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z ^  .Wychodzi codziennie o godzinie 5. po południu 
Witkiem dni poświątecznych.

P»czt er P°jedyńezy kosztuje w miejscu 10 hal., 
Uliea %-*-6 hal. — Biura Redakeyi i Administracyi 
V, . Czarnieckiego 1. 12. — Ekspedycya miejscowa 

dzienników St. Sokołow skiego, Pasaż 
“ikanna 1. 9. — Listy należy frankować. 

Reklamaeye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Redakeyi nr. 88.

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  32 K., p ó ł r o c z n i e  16 K., k w a r t a l n i e  8 K., 
m i e s i ę c z n i e  2 K. 70 h. — W miejscu: r o c z n i e  21 K., p ó ł r o c z n i e  12 K., k w a r t a l n i e  6 K., 
m i e s i ę c z n i e  2 K. — P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N ie m c z e c h  3 K. 20 li. miesięcznie. We 
wszystkich innych państwach 3 K. 80 li. miesięcznie.

„Przewodnik naukowy i literack i44, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej11, otrzymają eało- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1. stycznia do końca czerwca 
lub od 1. lipea do końca grudnia, ćwiereroezni i miesięczni za dopłatą pierwsi 1 K. 50 k., drudzy 60 k. 
„Przewodnik44 prenumerowany osobno kosztuje 8 K.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal., 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą pe­
titową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i  liczbowe po 
20 hal. od jednego w iersza miary petitow ej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie Ageneya dzienników Sokołow skiego  
w e Lwow ie Pasaż Hausmanna I. 9. i wr biurze 
Ludwika Plohna ulica Karola Ludwika 1. 9 ; we 
Franeyi w Paryżu wyłącznie Ageneya pana Adama, 
38 Rue de Yarenne.

ZAPROSZENIE DO PBZEDPUTY.
Przedpłata na »Gazetę Lwowską*

^Piosi rocznie (od 1 stycznia do koń-
^  Rudnia) w miejscu 24 K, pocztą 

2 Tr, półrocznie (od Igo stycznia do 
Ca czerwca) w miejscu 12 K, po- 

16 K.,' ćwierćrocznie (od 1 sty- 
^*a do końca marca) w miejscu 6 K, 

8 K; miesięcznie (od 1 do koń- 
każdego miesiąca) w miejscu 2 K, 
Cztą 2 K. 70 h.

toc ^renumera ôrow ê roczni lub pół- 
2lli) (którzy p r e n u m e r u j ą  od 1 

^iCznia do końca grudnia lub do koń- 
czerwca), otrzymają »Przewodnik 

^ akowo iiteracki«, dodatek miesięczny 
, . * Gazety Lwowskiej« b e z p ł a t n i e ;

zaś i miesięczni za do- 
pierwsi 1 K. *50 T l ,  drudzy BO 

/  *Przewodnik« prenumerowany oso- 
 ̂ kosztuje rocznie 8 K, półrocznie 

ówierćrocznie 2 K.
0 AV celu ustalenia nakładu prosimy 

^czesne nadsyłanie prenumeraty.

Od R edakeyi.

Jo Za
W { powiedzianą już w roku ubiegłym 

e ś ć h i s t o r y c z n ą

HENRYKA SIENKIEWICZA

„NA POLU CHWAŁY44
(z czasów Jana Sobieskiego)

rozpoczęliśmy w numerze 294.
Przystępujący od Nowego Roku nowi 

prenumeratorowie będą mogli na zadanie o- 
trzymaó odbitki początku powieści.

Niebawem również zamieścimy nowelę

HENRYKA SIENKIEWICZA
p. t „D W I E  Ł Ą K I " .

Prawo druku utworów Henryka Sien­
kiewicza przysługuje w Galicyi wyłącznie 
„Gazecie Lwowskiej14.

Oprócz tego drukować będziemy w r. 
1904 najnowszą powieść

HAJOTY
p. t. „W P O G O N I " ,

dalej utwory powieściowe bar. H a g e n o w e j  
(Alces), Elizy O r z e s z k o w e j ,  Gabryeli Z a- 
p o l s k i e j ,  Teodora J e s k e - C h o i ń s k i  e- 
go,  K. Te t r c  aj  e r a ,  W . hr. Ł o s i a  i w. i 

Oprócz tego zamieszczać będziemy w te- 
lietonie ciekawe studya etnograficzne znane­
go zaszczytnie na tem polu badacza

dr. Karola Maty asa, 
p. t. „LASOWSKIE GRAJKI"

z życia wiejskich grajków w dawnej puszczy 
Sandomierskiej;

„ORYLE" (Flisacy).

„Z TAJNIKÓW DAWNEJ PUSZCZY 
SANDOMIERSKIEJ" (gusła i czary).

CZIJŚĆ UEZPOWA

Pan Prezydent Ministrów, jako kiero­
wnik Ministerstwa spraw wewnętrznych, po­
wołał komisarza'powiatowego dr. Piotra B a­
r a ń s k i e g o ,  do służby w M inisterstwie 
spraw wewnętrznych.

Ministerstwo handlu przeniosło star­
szego zarządcę pocztowego, W ładysława 
K i e r n i g a z Białej do Sanoka.

Pan Namiestnik przeniósł praktykan­
tów konceptowych o. k. Namiestnictwa Sta­
nisława Dunina B r z e z i ń s k i e g o  i Ale­
ksandra W y s o c k i e g o  ze Lwowa do Ja­
rosławia.

CZĘ&Ć łflEUEZĘDOWA

Lwów, ŚSO styczniu,.

Od jakiejś ćwierci wieku może nerwy 
stały się jednym z najważniejszych instru­
mentów twórczych, z których pomocą po­
wstają ludzkie dzieła. Nerwami robi się te­
raz naprzód wszystko to, co się od wieków 
przeważnie nerwami robiło, a potem także 
sztukę, poezyę, entuzyazm i politykę. Na 
szczęście nie wszędzie. Na największe szczę­
ście nie w Eossyi. Bo gdyby tam w chwili 
takiej, jak obecna, albo w innej podobnej, 
nerwy doszły do głosu decydującego, wów­
czas byłoby to może katastrofą dla Eossyi, 
ale z pewnością byłoby klęską dla świata

dla jego coraz silniej pożądanej, coraz go­
ręcej upragnionej pokojowej przyszłości. — 
Gdyby w tych tak niecierpliwie wyczeki­
wanych notach dyplomatycznych rossyjskich 
znalazł się jeden wyraz, podyktowany nie 
przez ostrożność i zimną krew, nie przez 
dalekowidztwo polityczne, lecz przez nerwy, 
wojna byłaby już dawno wybuchła.

A jeżeli jest prawie modą i konieczno­
ścią dziennikarskiego stylu mówić o „nieo­
bliczalnych" możliwych efektach zawieruchy 
na Wenezueli albo wśród Hererów albo w 
Maroku, to następstwa wielkiej wojny wscho- 
dnio-azyatyckiej byłyby nietylko obliczalne, 
ale takie, których ogrom objąćby musiał cały 
świat, powikłać na nowo cały układ ambi- 
cyj, obaw i niebezpieczeństw, które rządzą 
polityką dnia dzisiejszego, uformować dla 
stosunków międzynarodowych nowe patrony 
rysunkowe w miejsce dotychczasowych.

Postępowanie Japonii na Dalekim Wscho­
dzie było i musiało być takie, jakiego trzy­
mać się nakazywał instynkt nie już polity­
czny, ale wprost samozachowawczy. Istotnie 
też w różnicy treści i napięcia interesów po 
stronie Japonii a po stronie Eossyi odkryć 
można sekret różnicy metody postępowania 
obu. Dla Japonii sprawa przedstawia się, 
jako sprawa jej państwowego bytu— dla Eos­
syi, jako sprawa jej wszechświatowego roz- 
wielmożnienia.

Dlatego Japonia, atakuje i ustąpić —
chcąc ifa\vei pTiA e ' mo 
może pozwolić sobie na zbytek ustępstw. Ich 
walka nie byłaby równa ani materyalnie, 
ani moralnie. Ani na ilość armat, ani na 
gotowość ofiar. Przewagę armat miałaby Bos- 
sya, przewagę poświęcenia Japonia. Tej en­
tuzyazm musiałby się oprzeć na rozpaczy i 
beznadziejności, tamtej mógłby się oprzeć 

"tylko na ambicyi. Dzisiaj zaś dzięki nie­
śmiertelnej lekcyi danej światu przez Trans- 
vaal nikt w świecie nie ośmieli się lekce­
ważyć bojowej siły poświęceń, nikt nie o- 
śmieli się głosić bezwarunkowej armat prze­
wagi. Dlatego Eossya tym razem objawia

% t  otomiii n cfeiMa.
(Ciąg dalszy).

PłZy przypadłości, które pojawiają się 
na wysokie góry, wpływają 

Mcie aie także i inne przyczyny, a miano- 
zyczne wysilenie, zimno, silne dzia- 

,Promieni słonecznych.
* eałv ’Zy nau^owe napowietrzne wyprawy 
Wuj 111 arsenałem przyrządów i ze zwierzę­
c a !  ^ ezuaczonemi do doświadczeń prze- 

Ze w miarę wznoszenia się do góry 
Wś(i SZa się n a też samą objętość powietrza 
WieJ^ h ło n ię teg o  przez krew tlenu i wy- 
C  A ° .kwasu" węglowego. I t a k  krew, która 

iW ^zchni ziemi w 100 kub. cent. za- 
S X 15'5 cm3 tlenu, na wysokości 800 
Wtró\ Zawierała 15-7, a na wysokości 3500 
^  k r /  ^  011)3 tlenu. Jaka jest przyczyna, 
He wysokościach jest zdolną przy-

Ua tlenu, aniżeli na nizinach, to jest, 
i / ^ k o ś c i a c h  zawiera więcej hemoglo- 

(Wtyj 0la,,ek krwi, które się łączą z tlenem — 
llio r ^ ’ Natomiast  przekonano sie (Tissot, 

sza ‘p Ę  ze w miarę podnoszenia się zmniej- 
^et A  1l°sć wdychanego powietrza, a na- 
^r°dzi ?ysPieszony oddech nie może wyna- 

PłUC '3raku dobrze utlenionego powietrza 
*4<s °a(;h i dla tego też aeronauci muszą 

Wm. p-SoH  worki gumowe napełnione tle- 
t r6inpferune^ 1 S1̂ a wiatrów zależą od stanu 
Wa, ji Lycznego, to jest od ciśnienia powie- 
‘Wńu °W zaś opadów atmosferycznych od 
kie^u ^ tg o tn o śe i te§° ostatniego. Wpływ 
WWu /  Wiatrów 1 0Padów łatwo daje się 

Wj bo z wiatrem przenoszą się pewne

zarazki z miejsca na miejsce, wtedy więc, 
gdy deszcze lub śniegi są najobfitsze, zara­
zki znajdujące się w powietrzu spadają na 
ziemię i tam giną.

Powietrze zawiera w sobie cząstki kurzu, 
sadzy, pyłki słoneczne i ustroje drobnow'- 
dzowe. Ilość tego kurzu może dochodzić do 
25 milligr. na metr sześcienny powietrza. 
W pasie zwrotnikowym, w Egipcie, Sacharze, 
Pindźabie, w pewnych porach roku gwał­
towne wiatry niosą taką wielką ilość kurzu, 
że napełnione nim powietrze utrudnia od­
dech ludzi. Kurz ten składa się z cząstek 
kamieni, gliny, z rozpadów organicznych, 
pyłków kwiatowych, krochmalu, sadzy i t. d. 
Pyłki słoneczne możemy obserwować golem 
okiem, jeżeli oświecimy pokój przez mały 
otwór. Pyłki te są powodem tworzenia się 
mgły, bo bez nich mgła nie mogłaby się 
utworzyć. Są one tak lekkie, że nawet w naj- 
spokojniejszem powietrzu nie osiadają, po­
ruszają się ze strony w stronę z ruchami po­
wietrza i mogą się podnosić do najodleglej­
szych wysokości atmosfery.

Z zarazków mikroskopowych, które się 
w kurzu znajdują, nie wszystkie wytrzymują 
ten stan wyschnięcia, jakiego wymaga uno­
szenie się ich w powietrzu. Prątki cholery giną 
zupełnie, prątki nosacizny utrzymują się za- 
ledwo parę dni, ale prątki duru (tyfoidalne) 
zachowują życie w stanie wyschnięcia nawet 
kilka miesięcy. Prątki ospowe przenoszone 
bywają powietrzem tylko na bardzo małą 
przestrzeń. W ogóle rozcieńczenie pyłków 
chorobotwórczych w powietrzu jest bardzo 
wielkie, ale zakażenie jest możliwe. Dla tego 
też suche wiatry północno wschodnie panu­
jące w końcu zimy i w początku wiosny, 
przynoszą często koklusz, a takież same wia­
try przeniosły z Indyi dżumę aż na Mada­
gaskar. Łatwo więc objaśnić dla czego w 
miesiącach, w których opady atmosferyczne

są najobfitsze, a mianowicie w maju i czerwcu 
błonica panuje bardzo rzadko, natomiast, gdy 
opady te są najmniejsze, to jest w paździer­
niku, listopadzie i grudniu dotkniętych tą 
chorobą jest najwięcej. Świadczy to, że opady 
zmniejszają ilość zarazków w powietrzu.

Silne wiatry działają także na skórę i 
drażnią system nerwowy. Temu działaniu 
przypisują, iż w Hiszpanii i we Włoszech 
największa część zabójstw przypada na czas, 
gdy dmie rozdrażniający wiatr z pustyń 
afrykańskich, samum i sirocco, który tam 
zowią viente de Levante.

Od wilgotności atmosfery zależy nie 
tylko ilość i szerzenie się kurzu i mikrobów 
zawartych w powietrzu, ale także przyroda 
gruntu, rozwój roślinności, nawet charakter 
ludności mieszkającej w miejscach, gdzie po­
wietrze jest wilgotne.

Światło słoneczne, działając na skórę 
naszą, wywiera niezmiernie silny wpływ na 
ostateczne rozgałęzienia nerwów i drogą 
zwrotną na usposobienia psychicznie. Spleen, 
choroba tak pospolita w Anglii, wskutek 
której zdarza się tam tak wiele samobójstw, 
przypisują małej ilości dni słonecznych w 
Anglii. Wskutek działania promieni sło­
necznych giną pewne mikroby, inne zaś tracą 
swą siłę chorobotwórczą. Dla tego też sło­
neczne pomieszkania są zdrowsze, aniżeli te, 
które są pozbawione ożywczych promieni na­
szej życiodajnej gwiazdy.

Porażenia słoneczne pochodzą prawdo­
podobnie więcej od działania chemicznych 
promieni, aniżeli od gorących. Można to wno­
sić z faktu, że promienie fiołkowe i poza- 
fiołkowe działając czas dłuższy, mogą wywo­
łać rany na skórze.

Trudniejszym jest do objaśnienia'wpływ 
nagłych zmian temperatury powietrza na u- 
strój ludzki, tem bardziej, że te nagłe zazię­
bienia, te jakby piorunujące postrzały i po­

rażenia zdarzają się częściej w czasie łata, 
aniżeli w zimie. Nie rzadko się zdarza, że 
ludzie, którzy przed chwilą mogli się poru­
szać swobodnie, naraz nie są wstanie pod­
nieść się z krzesła lub podnosząc się czują 
ból nadzwyczaj gwałtowny. Beumatyzm prze­
latujący z jednej grupy mięśni do drugiej 
należy do tej kategoryi objawów, na których 
wyjaśnienie nie mamy zadowalającej odpo­
wiedzi, wiemy bowiem tylko, że wydarzają 
się najczęściej w skutek zawiania zimnem 
powietrzem wtedy, gdy skóra jest spocona.

Dwie pory roku odznaczają się wielką 
śmiertelnością, która zależy najczęściej od 
zmiany temperatury, a mianowicie lato i zi­
ma. Latem umiera więcej dzieci, w zimie 
umiera więcej starszych ludzi. Dzieci naj­
częściej mrą w skutek chorób narządów tra ­
wienia, dorośli zaś umierają na choroby o r­
ganów oddechowych. Jakkolwiek w śm ier­
telności dzieci oddziaływa pożywienie, zwła­
szcza przy sztucznem karmieniu, jednak wię 
cej tu jeszcze wpływa wysoka temperatura i 
pewien rodzaj zastój ciepła, który sprzyja 
rozwojowi zarazków.

Trudniejszem jest znalezienie wyjaśnie­
nia z jakiego powodu pewne pory roku i 
pewne godziny dnia mają wpływ na liczbę 
urodzin i na śmiertelność. Daty statysty­
czne, zebrane w różnych państwach Europy, 
wykazują największą liczbę urodzin w mie­
siącu lutym, a najmniejszą w czerwcu i lipcu. 
Od 6 godziny rano do 6 wieczorem rodzi 
się o 20 prc. mniej dzieci aniżeli w reszcie 
doby przy czem największa liczba urodzin 
przypada na północ, a najmniejsza na 10 
z rana. Nad ranem  umiera ludzi najwięcej.

(Dokończenie nastąpi).
Dr. J. Stella Sawicki.
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skłonność do cofania się, dlatego uważa cof­
nięcie się za praktyczne.

Rozumie się, że chodzi o cofnięcie się 
do p e w n e g o  s t o p n i a .  Granicę tej mo­
żności cofania oznacza mnóstwo względów 
zawiłych i trudnych. Jeżeli jednak miesiąc 
temu wśród powszechnie, głoszonych gróźb 
wojny uważaliśmy pokój za niemal konieczny 
i pewny, właśnie dla tej mnogości i grozy 
prawdopodobnych następstw wojny, to prze­
cież każdy dzień, przedłużający rokowania w 
obecnem niby pokojowem stadyum, to jest 
jeszcze przed zasadniczem porozumieniem co 
do samej p e w n o ś c i  p o k o j u ,  może stać 
się realnem niebezpieczeństwem dla pokoju, 
dla tego właśnie, że zadużo mówi się i pi­
sze o ustępstwach Rossyi, o konieczności 
tych ustępstw, więc o wszystkiem, czego 
rozgłaszanie i roztrąbywanie na cztery stro­
ny świata nie ułatwia zadania rozumnej ros- 
syjskiej polityce ustępstw, a zaostrza i pod­
nieca draźliwości i umożliwia wybuch ambi- 
cyi, rozgoryczenia, wreszcie nienawiści, więc 
wszystkiego, co się stać może, albo musi za­
rzewiem wojennego pożaru.

D e l e g a c y e .
(Telefonem).

(Posiedzenie Jcomisyi budżetowej Delegacyi 
austryackiej).

Wiedeń, 26 stycznia. Komisya budże­
towa austryackiej Delegaeyi załatwiła wczo­
raj preliminarze budżetowe wspólnego Mini­
sterstwa skarbu, najwyższej Izby obrachun­
kowej i zamknięcia rachunkowe.

Del. S y l w e s t e r  urgował o wykona­
nie uchwalonej w roku zeszłym przez Dele- 
gacyę rezolucyi, żądającej złożenia rachun­
ków z t. zw. centralnych aktywów.

Wspólny Minister skarbu B u r i a n  o- 
świadczył na to, że nie jest uprawniony do 
udzielania wyjaśnień o wspólnych aktywach, 
nie otrzymawszy odpowiedniego zlecenia od 
obu Rządów, którym wyłącznie przysłużą 
prawo decyzyi. Następnie dał P. Minister 
wyjaśnienia o udzielonych bośniackiej admi- 
nistracyi, stosownie do ustaw, zaliczkach ze 
wspólnych aktywów na budowę kolei. Pro- 
wincye okupowane dłużne są wspólnemu 
Rządowi jeszcze 36.628.000 koron, preten- 
sya zaś ich do wspólnego Ministerstwa skar­
bu za oprocentowanie i amortyzaeyę wyno­
si jeszcze 10 milionów koron.

Prezydent najwyższej Izby obrachun
Ł > ^ W 0de'm

dla którego wspólne aktywa dotychczas nie 
zostały uregulowane jest to, iż w r. 1868 
bezpośrednio po zaprowadzeniu dualizmu u- 
stanowiono komisyę likwidacyjną, ta jednak 
nie mogła dojść do porozumienia w sprawie 
klucza co do podziału poszczególnych zapo­
trzebowań ze wspólnych aktywów. Dlatego 
majątek ten pozostał we wspólnem M inister­
stwie skarbu. Zresztą aktywa te, składające 
się z t. zw. reszty kasowej i wspólnych de­
pozytów, stopniały już obecnie do minimum ,

40)

l LITERATURY Z A f f l I C I U
NAJLEPSZA MIŁOŚĆ.

(Z francuskiego).

(Ciąg dalszy).

XVII.

Noc zapadała ciężka we mgle zimnej. 
Trzeba wracać !... Nie miałam już siły iść.... 
Wzięłam powóz. Znalazłam mamę siedzącą 
w mroku zapadającego wieczoru.

— Zostańmy bez światła — rzekłam — 
będzie nam milej do rozmowy.

Głos mój był zdyszany.
— Oo się stało ? — zapytała przera­

żona, słysząc ten głos i nie widząc mnie 
prawie.

— Matko, chcę się rozwieść....
Słyszę jeszcze ten wyraz trwogi, z ja ­

kim zaw ołała:
— Krystyno ! chyba oszalałaś ? — Ręce 

jpj chwytały moją głowę i starała się roz­
poznać w ciemnościach wyraz moich rysów.

Zadzwoniła.
— Szybko, podawać światło !
Wniesiona lampa oczy mi raziła; przy­

mknęłam je i mówiłam dalej :
— Powiem ci, mamo, całą prawdę: 

nie kocham, nie kochałam 'nigdy mego mę­
ża ; od wielu miesięcy znoszę ze wstrętem i 
ze łzami moje jarzmo.... Dziś już nie mogę, 
to nad moje siły.... Nie wrócę do niego....

ponieważ użyto ich po większej części na 
zaliczki dla kolei bośniackich, na nadzwy 
czajne zbrojenie i tym podobne jednorazowe 
wspólne potrzeby. Gotówka jest bardzo małą, 
główną częścią aktywów jest pretensya do 
rządu bośniackiego o zwrot zaliczek kolejo- 
wych.

Na pytanie w sprawie ustawowego u- 
regulowania stosunków wspólnej najwyższej 
Izby obrachunkowej, odpowiedział wspólny 
Minister skarbu, że odpowiedni projekt u- 
stawy doręczono już obu Rządom w celu za­
sięgnięcia icli opinii. Opinia ta jednak z je ­
dnej strony jeszcze nie nadeszła. Przeszkoda 
jest po stronie Rządu austryaekiego, który 
już dawniej przy sposobności oświadczył, że 
nie może dopóty przystąpić do ustawowego 
uregulowania wspólnej najwyższej Izby obra­
chunkowej, dopóki nie nastąpi także uregu­
lowanie austryackiej Izby obrachunkowej w 
drodze ustawowej.

Komisya przyjęła wymienione wyżej 
budżety, puczem posiedzenie zamknięto.

(Telegram.)
Berlin. 26 stycznia. Na wezorajszem 

posiedzeniu Izby dep. sejmu pruskiego za­
brał głos minister spraw wewnętrznych łia in - 
m e r s t e i n  i oświadczył, że rząd nie myśli 
o zmianie postępowania na Szląsku Górnym. 
Owszem, występować będzie z całą energią 
przeciw Polakom i bronie będzie nadal niem­
czyzny w Poznańskiem (oklaski na prawi­
cy). Tak samo postępować będzie na Gór­
nym Szląsku, choć tam stosunki są o tyle 
różne, że tam większa własność jest niemie­
cką, duchowieństwo katolickie w przeważnej 
części pozostało wierne niemczyźnie, a nie­
mieckim jest także wielki przemysł. Na to 
też czynniki liczy rząd na Szląsku. Niestety 
w ostatnich czasach w skutek połączenia się 
tam żywiołu polskiego z socyalną demokra- 
cyą, powstało wielkie rozgoryczenie. To też 
rząd nabrał przekonania, że będzie tam mu­
siał użyć energicznych środków i liczy na 
patryotyzin Izby, że mu funduszów na ten 
cel nie odmówi.

P. R i c h t e r  (wolnoinyślny) oświad­
czył, że dotychczas nie widzi wcale skutków 
polskiej polityki rządu. Prawda, że wszelka 
tego rodzaju praca musi postępować powol­
nie.^ jednakże mówca nie ma tej świadomo­
ści. iakobv duch rmieU ' ę v .f V 1 ’ *' ■ "L • 1* • 'ĵ . JJUvA Ufj U-
ckem antipolskick zarządzeń.

Poseł ks. J a ż d ż e w s k i  zarzucał rzą­
dowi, że stał się na Górnym Szląsku powo­
dem rozgoryczenia. Polacy przecież nie dążą 
do oderwania się od Prus, lecz żądają tylko 
równego ich traktowania z innymi obywa­
telami. Wina rozgoryczenia na Górnym Szlą­
sku spada na rząd, który nietylko nie stara 
się walki złagodzić, lecz ciągle ją  zaostrza. 
Mówca wzywa rząd, aby nie postępował da­
lej na dotychczasowej drodze i nie zakazy­
wał na zgromadzeniach używać języka pol­

— Bo kochasz innego! — oświadczyła 
bez wahania.

— Skąd to przypuszczenie?...
— Bo inaczej, skąd ta nagła zmiana? 

Czemu miałabyś się usuwać od przyjętych 
dobrowolnie obowiązków, które spełniałaś do 
tej pory?

— A więc, t a k ! to prawda, kocham 
kogoś, kogo pragnę poślubić!

To wyznanie ulgę mi zrobiło, rzuciłam 
je, jak wyzwanie do walki z przeznaczeniem; 
było to jakby początkiem urzeczywistnienia 
najsłodszych marzeń.

— Któż to taki! kto? — błagała
mama.

— Ozy się nie domyślasz? Czyż nie 
wiesz, mamo. że zawsze tylko Daniela ko­
chałam V

— D aniel! — powtórzyła zdziwiona — 
ten smarkacz, ten urwisz, latający za ko­
bietami !...

— Nie mów tak, mamo, on mnie ko­
cha, jestem tego pewna,

— Ozy ci powiedział, że chce się z tobą 
żenić?

Ach! — co za podstępne pytanie, które 
tak straszną wątpliwość zbudziło na nowo w 
moim umyśle !

— Nie chciałam nic słuchać — od­
rzekłam wymijająco — uciekłam od niego, 
bo potrzebowałam się zastanowić.

— Ach! — rozumiem jak było — od­
rzekła mama nieco uspokojona. — Jesteś 
uczciwą kobietą, Krystyno i inain nadzieję, 
że potrafię ciebie uratować, ponieważ jeszcze 
czas.... A więc, wierzaj mi, przysięgam ci, 
że nigdy, w żadnym okresie twego życia, 
twój kuzyn nie miał zamiaru żenić się z tobą, 
a teraz mniej niż kiedykolwiek.

— Jak możesz wiedzieć....
Oburzałam się, czułam się pełna nie­

nawiści do każdego, ktoby opierał się memu 
szczęściu.

skiego, a w końcu wywodził, że Polacy osa­
czeni zewsząd, bronią się tylko.

Minister H a m m e r s t e i n  odpowiada­
jąc ks. Jażdżewskiemu, podniósł z naciskiem, 
że w kwestyi polskiej dopiero wtedy zapa­
nuje spokój, kiedy nie będzie Polaków ty ł 
ko po polsku mówiący Prusacy.

Kanclerz słusznie zauważył, że Szląsk 
od 600 lat oderwany był od swej polskiej 
macierzy i żył zupełnie odrebneni życiem. 
Górny Szląsk był niemieckim i pozostałby 
niemieckim, gdyby nie podstępna agitacya 
i to agitacya nie powstała na samym Szlą 
sku, aie zawleczona z Galioyi. Minister cie­
szy się, że poprzedni mówca nazwał fanta- 
zyą wszelką myśl o oderwaniu się od Prus. 
Ale Polacy pozostają przy Prusach, bo nie 
wiedzą dokądby pójść, bo nie chcą się łą ­
czyć z żadnetn obcem państwem, a za pomo­
cą agitacyi rozszerzają myśl o samodziel­
ne iu państwie polskiem.

Polscy „Sokoli'1 stanowią rdzeń ewen­
tualnej armii polskiej, a ta armia miałaby 
za sobą cały naród polski, gdyby chodziło 
o niepodległość. Idea ta przenika nie tylko 
księgi poetów polskich, nie tylko młodzież 

•polską, ale wszystkich, którzy mówią po 
polsku.

Dlatego pożądanemby było, aby poseł 
Jażdżewski powtórzył swoje słowa o patryo- 
tycznych dążeniach także tam, gdzieby to 
było pożyteeznem. Zapytał ktoś: „Cóż Po­
lacy mają czynić?11 — Odpowiedź łatw a: 
Niech się uczą po niemiecku i niech mówią 
po niemiecku. Dopiero wtedy, gdy Polacy 
czuć się będą duszą i sercem Prusakami, 
rząd zacznie ich inaczej traktować. Ale Po­
lacy atakują wszystko co pruskie i wszystko 
co niemieckie mieszają z błotem.

Minister w końcu swej mowy przypo­
mina zachowanie się ludności polskiej w 
Poznaniu przy odsłonięciu pomnika Bis­
marcka. Jeden z polskich dzienników napi­
sał wówczas, że pomnik ten jest „skanda- 
l e m1 dla prowincyi poznańskiej, a gdy w 
dniu urodzin cesarza jedno z polskich miast 
iluminowano, napisał ten dziennik, że naród 
polski nie ma powodu do radości, że ilumi- 
nacya w dniu urodzin cesarza sprzeciwia się 
polskim uczuciom i przekonaniom. Oto są 
uczucia wierno - poddańcze Polaków! Któ- 
ryżby rząd na to pozwolił? Zdaje się, że 
nasza cierpliwość jest jeszcze za wielka. Nie 
mamy w ogóle do czynienia z przeciwni­
kiem nam równym; my rozkazujemy, a oni 
mają nas słuchać.

Po przemówieniu jeszcze posła W, e r- 
n e r  a, który wyraził zadowolenie z te i .

•iiiiiuswa, odroczono obrady do dzisiaj.

Sekretarz stanu P o s a d o w s k y - 
czył. że nie jest pewnern, czy w ra

jttfzwiązkowej znajdzie się większość za 
znaniem dyet.

Przyjęto wreszcie rezolucyę p. Sft' 
ra, żądającą udzielania posłom dyet p° 
marek i wolnej jazdy koleją. _ f

W toku obrad nad budżetem minist
stwa spraw wewnętrznych, oświadczy' ( 
cyalny-demokrata p. T i s c h e r ,  że bi®.
sposobienia monarchicznego w kołach r°|, 
tn i czy eh nie jest rzeczą dziwną, a p°^ ( 
z powodu pozbawienia robotników praW P( 
litycznych. Strejk w Krzymiczowie ^ ' 
skał rząd ze swego punktu widzenia.

M inister hr. P o s a d o w s k y  odp̂ ju 
że od czasu wydania ustaw socyalno-p8 
tycznych poprawiło się położenie 
tników.

Socyalna demokraeya nie jest mo11' 
chistycznie usposobiona ponieważ dąży 
panowania nad proletaryatem, co jest < 
dnak niemożliwem i na co nie znajdzie 1 
przykładu w historyi.
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Z Petersburga.
(Rozwiązanie zjazdu techników w Petersburg

W Petersburgu obradował przed ^  
dawnym czasem zjazd profesorów i pt®  ̂
wników na polu wykształcenia techniczp^ 
i zawodowego. Zjechało się kilkaset osób 
wszystkich stron Rossyi; ponieważ prze*,( 
żali profesorowie Politechnik i Zakł*?j 
technicznych, przeto uważano zjazd za ce ­
nienia! półurzędowe. Tymczasem, po kń
wstępnych posiedzeniach, obrady przer , 
i zjazd zamknięto i to na mocy rozpo^‘1 
dzenia naczelnika miasta, od czego nielj’ 
apelacyi. Rozporządzenie podobne ino# 
wyjść tylko na żądanie osób najbard^j 
wpływowych, a ma w tym wypadku — Jj1 
donoszą do Dziennika Poznańskiego — c , 
rakter rozkazu poufnego, czyli poprostu *j 
kazu w drodze „administracyjnej11. Pra^® 
podobnie głównym sprawcą takiego rozp| 
rządzenia był m inister spraw wewnętrzny0 
von Plewe.

Zrazu opinia nie mogła się zoryent<J 
wać co do przyczyn zakazu. Według przytfl 
czonego źródła, powód ten przedstawiał 
jak następuje : J
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„Na kilka dni przed sesSiłtyjń.fl

Z parlamentu niemieckiego.

(Telegram).
B e rlin , 26 stycznia, W dyskusyi nad 

budżetem Rzeszy omawiano sprawę przyzna­
nia posłom dyet. Kilku posłów oświadczyło 
się za dyetami, powołując się na poprzednie 
uchwały.

kich pismach rossyjskich zawiadomienie, 
zjazd techników na posiedzeniu przedwsw 
pnern wysłał życzenia noworoczne do dw0“ 
ludzi, równie popularnych w Rossyi, jak . 
ważanych za wysoce nielojalnych. Pierwszy^ 
był telegram do Tołstoja, zredagowany 
następujących słowach:

„Trzystu członków zjazdu, zgrofflftd* 
nych w celu powitania Nowego Roku, Pr2(1 
syłają jednomyślny hołd swemu drogieI®, 
mistrzowi, a znakomitemu obrońcy prawdy 

Przypomnieć należy, że ta „prawd®' 
jaką uznaje i której broni Tołstoj, nie P

— Czyż jego postępowanie nie dowo­
dzi tego dostatecznie ?... — mówiła mama 
dalej — czy człowiek uczciwy czeka, aż 
przyjaciółka z jego lat dziecinnych wyjdzie 
za mąż, aby jej miłość swą wyznać, chyba 
z tym zamiarem, by zostać jej kochankiem?

— Żałował, cierpiał, biedak ! —• od­
parłam już z mniejszą pewnością siebie.

— Nigdy nie ustawał w swoich mi­
łostkach — rzekła mama bezlitośnie — i 
nieustannie doprowadza matkę do rozpaczy 
swoimi wybrykami...

— A przecież pracuje -  protestowa­
łam jeszcze.

— Nie zaprzeczam, że ma talent, ale 
ganię postępowanie...

Byłam teraz przejęta niepewnością, ale 
jeszcze nie zwyciężona.

— Dopóki od samego Daniela nie do­
wiem się, że nie ma zamiaru ze mną się żenić, 
dopóty będę się uważała za jego narzeczo­
ną — oświadczyłam stanowczo.

Moja matka widziała, że nie wypadało 
nalegać dłużej; liczyła na to, że żądło po­
dejrzenia podziała skutecznie w samotności i 
odeszła do siebie.

Moje przygnębienie nie długo trwało, 
bo nadto było bolesne, bym nie miała szu­
kać jakiegoś lekarstwa; działać, w pewnych 
wypadkach daje ulgę myślom; jest to rodzaj 
iluzyi, że zbliżamy się do celu, który zdaje 
się nam, iż osiągniemy szybciej zdobywając 
się na wysiłek... Niestety 1 co możemy zro­
bić?... Okoliczności nami rządzą a inne de­
cydują o losach naszych, nas, licznych ko­
biet...

Napisałam do Daniela:
„Jeżeli uczucia, które tni dałeś do po­

znania są prawdziwe, zapewne życzysz sobie 
tak samo jak ja, usunąć przeszkody, które 
nas rozdzielają; jestem gotowa wszystko po­
rzucić, żeby zostać twoją żoną. A ty, czy ko­

chasz mnie dosyć, żeby przyjąć moją 
i oddać mi życie ?

K rystyna11. 
Nazajutrz, otrzymałam, skreśloną 

smem dorywczem, dziwacznem, odpowiedz 
ten l i s t : m

„Czy ja ciebie kocham, Krystyno! 
mnie o to pytasz, ty, tak szybko znudz°.j

dypio, 
£Praw 
ty ć  p 
Styzyp.
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ca się innemu, ty, która już wątpisz i 
magasz dowodów! Ty jesteś dla mnie, J J  
ogień dawny, nagle znowu rozżarzony, » .„i 
ry mnie pali i pożera; twoja ucieczka

> •
eh"81 ty’on

wołała we mnie gniew wściekły, a V° fi
rozpacz. Wróć do mnie błagam ciebie i M 
moją bez żadnych zastrzeżeń.

B a n v T  ■ ,,
Pomimo, iż nie zupełnie zgodne z Wv 

czego się spodziewałam, wyrazy te pełfl0 ^  
miętności były jakby płomykami, które og 
nęły całą moją istotę.

— Kocham go! kocham! — wo 
zapałem. u

Mama weszła wiedząc już. że P°c 
dzisiejsza przyniosła mi dwa listy. j,,,

— Daniel pisał do ciebie? — spy®9’ 
jąk an i się zdawało nieco wyzywająco. a,

— Tak — odrzekłam ze s ta n o ^ ^ , 
ścią — chce mnie widzieć i pójdę do

— Wolno ci robić, co ci się P° „y 
ale zanim się zdecydujesz na krok s tam )^  
czy pomyślałaś o swoim nieszczęśliwy*11 'A  
żu, który koclia ciebie, dał ci tego do"*0̂  
i nie zasługuje niczem na cios, który 
przygotowujesz?... Kto wie, zresztą, czf ^

H e l
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zwoli rzucie siebie z taką łatwością, j®'0ćlTbie wyobrażasz? Nawet listów jego nie 
tasz — dodała ukazując na nienaruszoną 
pertę.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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jaw n e m u , a więc- urzędowo za prawdo u 
]/azaną być nie może. Był to więc pierwszy 
jWód^uczuc nielojalnych ze strony uczestni- 

zjazdu, poczytywanych za ludzi o cha­
r t e r z e  półurzędowym.

Drugi telegram wysłano równocześnie 
?? starago poety małorossyjskiego, Korolen- 
jh Jrtóry niedawno obchodził jubileusz 50- 

działalności. Telegram brzm iał: 
Członkowie zjazdu, zgromadzeni i t. d. 

Przesyłają zbiorowy hołd mistrzowi słowa, 
^strudzonem u obrońcy uciśnionych, a wro- 
^hvi separatyzmu narodowego.

<łui
Tekst jeszcze nielojalnie)szy od poprze- 

l.Qjego, ponieważ stary Korolenko jest za-
Rusinem, a jeśli słowa telegramu 

P n u ją  go „wrogiem separatyzmu'1, to jest 
i" nim tylko pod tym względem, że chciał- 
y dla literatury ruskiej wywalczyć te same 

Jjobody i prawa, jakich zabrania im rząd, 
ja śn ie  w imię separatyzmu, uważając Ma- 
®r°syan za coś odrębnego, a Wielkorosyi 

i ,rogiego. Dodać należy, że wśród uczestni- 
zjazdu znajdowała się bardzo poważna 

lezba techników z gubernij południowych, 
tyli właśnie Rusinów. Sprawozdania z uczty 
°Worocznej notują zarazem długie a entu- 
yastyczne oklaski po odczytaniu tekstu ka­

rp ego telegramu, zwłaszcza do Korolenki.
0 Wszystko niemile dotknęło sfery rządo- 

t ei oczekujące od techników, pomiędzy któ- 
, > i  przeważali kierownicy młodzieży, wy- 
1 azu Uczuć b a rd z ie j u rz ę d o w y c h , a p rz y n ą j-

ej nie takich,
najzupełniej przeczyły. 
Wreszcie w jednej z

tóreby intencjom  olicyal- 

sekcyj — jak
pierdzi dalej korespondent —■ potępiono 
^  niedawne wypadki na południu Rossyi, 
, zwłaszcza brutalne tłumienie zaburzeń 
nłopskich, obok zajść w Kiszyniewie. Sek- 

miała oświadczyć, że nie będzie obrado- 
i aL, jeżeli zjazd nie wykluczy dwóch czy 
^zech członków, którzy mieli brać udział 

barbarzyńskiej hecy1. 
l , -,Tym oto warunkom i okolicznościom — 
,°ńezy korespondent — przypisać należy, 
6 zjazd „Działaczy na polu technicznem i 
aWodowem“, uważany, ze względu na skład 
s°bisty, za zgromadzenie półurzędowe, zo- 

rozwiązany z ramienia rządu i to we- 
J aS procedury administracyjnej, a więc 
^yjątkowej i stosowanej tylko w razach
'lad:zwyczajnych11.

dv R zy m . Patria  donosi, że w kołach 
■'Ploniahycznych krąży pogłoska, jakoby 

jPljawa zatargu rossyjsko-japońskiego miała 
</c przedłożona królowi włoskiemu do roz-

(Telegramy). 
Patria  donosi,

l g n i ę c i a ,  

sie , L o n < * y nZr

jest górą

D aily Telegraph dowiaduje 
ty-; że party a wojskowa w Rossyi jeszcze 
tyCl̂ ż jest górą, dowodem czego zmobilizo- 

ahie wojsk sybirskich.
Londyn. Daily Mail donosi z Tokio, 

jj. ^edle nadeszłej tam wiadomości z Soeul 
,. hister wnin¥ nr7,vehvlnv Rossyi, została is te r

hłigty.asur -“0i wojny’ Przychylny

^  , Londyn. Z Czifu telegrafują do Daily 
ż Ulh że podczas walki żołnierzy rossyjskich 
p 'Rozbójnikami chińskimi" w Mandżuryi 

linii kolejowej rossyjskiej poległo 3 
p Pierzy i jeden oficer. Dziesięciu pojma- 
n.fh Chińczyków bedzie niewątpliwie stra­
c e ń .

gr Petersburg. Rossyjska Ageneya tele- 
tyczna donosi z Port Artur, że generał 

eL Il8ki wyruszył do Szangajkwan, celem o- 
°hy granicy w prowincyi Gili.

Sy; . .Tokio. Japońskiego tłómacza przy ros- 
Zar H attache wojskowym aresztowano pod 
0sóh^em szpieg°stwa- Także kilka innych 

miano ująć pod zarzutem szpiegostwa.

K R O I I K A

i

Lwów, 25 stycznia.
Wiadomości kościelne. Dyecezya 

ob. łac. Instytuowany na probostwo 
^rzecbowie ks. Wojciech Wnęk, proboszcz 
^czasowy w Lubli.
a dyecezya tarnowska. Odznaczony espos. can. 
■̂ ■Pdrzej konieczny, proboszcz w Trzęsówce. 

-nty . Przeniesieni: ks. Leon Romański z Pstrą­
gi do Podegrodzia; ks. Andrzej Piś z Dębna 

biopola.
-ye "  Z Towarz. politechnicznego.

^°lit Za,'tte zgromadzeilie członków Towarzystwa 
iojj.^mcznego we Lwowie odbędzie się w 
\  r  Towarzystwa przy ulicy Chorążczyzna 1. 17 
Mee8r°dę, dnia 27 b. in., o godzinie 7 -mej 

Ra porządku dziennym: Dalszy ciąg 
Usyi o przeznaczeniu funduszu krajowego 
eelów przemysłowych.

Powsz. wykłady uniwersyteckie. 
r°dę, dnia 27 b. m., o godzinie 5 wieczo­

r­

na IX
fotele 

po 60

Długoszn 1. 6 prof. dr. A. Zipper: „Z dziejów 
literatury powszechnej" IV.: Heine a Polska;

we środę, d. <87 b. m., o godz. pół do 7 
wieczorem w Zakładzie fizycznym Uniwersytetu, 
ul. Długosza 8, L. Popławski i H, Ottawowa: 
„Ludwik van Beethoven“ część II; wykłady 
objaśniane przy pomocy fortepianu;

w Zakładzie chemicznym Uniwersytetu, ul. 
Długosza 6, o godzinie pół do 8 wieczorem 
Asystent Uniw. dr. S. Opolski: „Obemia naszych 
pokarmów" dokończenie (z demonstracyami).

— Dwie reduty dziennikarskie,
z których pierwsza (biała) odbędzie się dnia 30 
b. m., druga zaś i lutego, — zapowiadają się 
pod każdym względem świetnie. Już dziś wielki 
jest pokup biletów do amfiteatru, które sprzedaje 
kasa „Filharmonii". Olbrzymie afisze ogłoszą 
jutro obfity i urozmaicony program obu redut, 
program, który tym razem będzie w całości wy­
konany. Miedzy innemi bardzo pomysłowemu i 
dowcipnemi produkcjami wielkie zainteresowanie 
budzą kuplety na tle stosunków lwowskich, 
które na obu redutach odśpiewa znaik artysta- 
komik, p. Ludwikowski, jakoteż popisy baleto­
we pod osobistem kierownictwem baletmistrza 
lwowskiego teatru p. Sachsa, który sam weźmie 
w nich udział.

Ceny miejsc w amfiteatrze są bardzo przy­
stępne, albowiem loże parterowe i mezaninowe 
kosztują 20 koron, loże I. p. 10 koron, II. p 
7 koron, fotele na I. balkonie 4 koron,
1 rząd 2 koron, dalsze 1 kor. 40 hal. 
na III. piętrze 1 rząd 1 koronę, dalsze 
hal.

— Protektorat nad balem  techników  
objęli lir. Tadeuszowa Dzieduszycka i JE. P. 
Marszałek krajowy StaDisław  hr. Badeni.

Przygotowania balowe są w pełnym toku, 
a liczne zgłoszenia publiczności tutejszej i za­
miejscowej o bilety, budzą pewną nadzieję zupeł­
nego powodzenia balu,

— Rozstrzygnięcie konkursu ogło­
szonego przez Muzeum przemysłowe miejskie na 
projekty z zakresu sztuki stosowanej odbyło się 
w niedzielę, 24 b. m.

W konkursie na oprawę dla wydawnictwa 
księgarni H. Altenberga p. t. „Sztuka polska 
Malarstwo", komisja sędziów uchwaliła jedno­
głośnie pierwszej nagrody nie przyznawać żadnej 
z prac nadesłanych, których wpłynęło w ogóle 
22. Drugą nagrodę przyznano projektowi pod 
godłem „Zimorodek", trzecią projektowi pod go­
dłem „Nałęcz11. Autorem obu prac tych jest p. 
WaDryan Kryci ński, prof. państw. Szkoły prze­
mysłowej we Lwowie.

W konkursie na rysunki ex-libris dla bi­
blioteki Muzeum przemysłowego nie przyznano 
również żadnej pracy pierwszej nagrody. Drug;| 
nagrodę otrzymał projekt pod godłem „Trzy", 
którego autorem jest p. Władysław Skoczylas, 
trzecią nagrodę praca pod godłem „1“ archite­
kta p. Władysława Lużeckiego.

W trzecim konkursie, na rysunki pieców 
majolikowyoh, otrzymał pierwszą nngrodę model 
pod godłem „Świerk", którego autorem jest p. 
Karol Łuszczewski w Kołomyi, drugiej i trzeciej 
nagrody nie udzielono wcale. Wreszcie za pro 
jekty kominków majolikowycb udzielono pierw­
szą nagrodę pracy pod godłem „Mak11, również 
p. Karola Łuszczewskiego, drugą nagrodę otrzy­
mał „Grójec", projekt p. Stan Nowotarskiego 
w Wiedniu, trzecią projekt „Chłopski" p. Stan. 
Daczyńskiego, prof. kraj. Szkoły ceramicznej w 
Kołomyi

Wszystkie nadesłane prace są od dnia dzi­
siejszego wystawione w Muzeum przemysłowem 
do oglądania bezpłatnie.

— Wieczorek Z tańcami Stowarzysze­
nia kupców i młodzieży handlowej we Lwowie 
odbędzie się dnia 1 lutego b. r. w salach Strzel­
nicy miejskiej.

— Sprawa ubezpieczenia personalu 
miejskiej straży pożarnej w Kasie chorych m. 
Lwowa, została po długich latach rozstrzygnięta 
nareszcie przez Ministerstwo na korzyść gminy 
m. Lwowa.

Ministerstwo mianowicie orzekło, że człon­
kowie miejskiej straży pożarnej, jako pobierający 
w myśl przepisów organizacyjnych stałą płacę 
służbową, nie podlegają obowiązkowi nal-źenia 
do Kasy chorych.

— Walne zgromadzenie członków 
lwowskiego oddziału gal. Towarzystwa gospo­
darskiego odbędzie się we czwartek, dnia 28 
b. m., o godzinie 4 po południu w biurze To­
warzystwa przy ul. Karola Ludwika 1. 3, II 
piętro.

— Nadzwyczajne walne zgromadzenie
członków Stow. gospoduio-szynkarskiego nie od­
było się wczoraj z powodu braku kompletu.

— Zgromadzenie dorożkarzy. Ubie­
głej nocy odbyło się w sali Towarzystwa „Jad 
Oharuzim" zgromadzenie właścicieli fiakrów i 
dorożkarzy, na którem toczyła się dłuższa dy- 
skusya nad t. zw. inspekeyami. zaprowadzonemu 
przez dyrekcyę polieyi. Ostatecznie wybrano dla 
tej sprawy komisyę, złożoną z 3 właścicieli i 3 
woźniców, która ma się udać do JE. Pana Na­
miestnika z prośbą o pomyślne załatwienie spra­
wy inspekcyjnej. Uchwalono również rezolucję 
w sprawie inspekcyi następującej treści:

Zgromadzenie dorożkarzy właścicieli i wo­
źniców w dniu 25 b. m. protestuje przeciw roz­

porządzeniu dyrekcyi policji co do wykonywania 
prowizorycznych inspekcyj wydanych dla doroż­
karzy, ponieważ dla dorożkarzy stojących po 
całych dniach darmo, przynoszą uszczerbek w 
zarobkowaniu, a nadto otrzymują kary, apelnje 
wiec do dyrekcyi polieyi o ich zniesienie. *

— Statystyka pocztowa. W listopa­
dzie nadano we Lwowie 951.949 listów prywa­
tnych niepolenonyoh, iSO.334 kart korespon­
dencyjnych, 223.705 listów urzędowych niepole- 
conych, 105.879 listów poleconych (w ogóle), 
41.496 przesyłek pod opaską, 24.518 przesy- 
syłek z próbkami. 1.082.643 egzemplarzy gazet, 
ogółem 3,210 524; 8o69 listów pieniężnych i 
małych przesyłek wartościowych, 2931 pakietów 
wartościowych (ponad 100 K..), 45.772 pakietów 
zwykłych, ogółem 57.272; wpłacono 30.626 
przekazów na kwotę 1,319.034 K. 44 h., 12.118 
czeków Kasy oszczędności na kwotę 3 950.408 K. 
18 h., 1889 zwykłych wkładek oszczędności ca 
kwotę 54.544 K. 34 h., razem 5,935.986 K. 
96 h. Wypłacono 77.344 przekazów na kwotę 
2,949.806 K. 10 h , 1954 asygnat czekowych 
Kasy oszczędności na kwotę 3.706.910 K. 30 h , 
88.2 zwykłych wkładek Kasy oszczędności 
(zwroty) na kwotę 49.757 K. 74 h., razem 
6,706.473 K. 68 h.

Nadeszło do Lwowa: 1,054.446 listów pry­
watnych niepoleconych, 957.420 kart korespon­
dencyjnych, 125 927 listów urzędowych niepole­
conych, 93.186 listów poleconych (w ogóle). 
87.288 przesyłek pod opaską, 19.140 przesyłek 
z próbkami, 323.207 egzemplarzy gazet ogółem 
2 660.614; 52 230 listów pieniężnych i małych 
przesyłek wartościowych, 1866 pakietów warto­
ściowych (ponad 100 K ), 15.021 pakietów zwy­
kłych, ogółem 69.117.

— Ruch telegraficzny. W listopadzie 
nadano we Lwowie 17.692 telegramów i po­
brano za nie opłatę w kwocie 16.140 K.  h.
nadeszli* 19.080 depesz dla adresatów w miej­
scu, a 191.096 biogramów do przeteiegrafowa- 
nia (transita i

— Ruch telefoniczny. Sieć miasto­
wa: W miesiącu listopadzie nadano we Lwowie 
telegramów 2843. Nadeszło 5581 telegramów 
Ilość abonentów 876. Ilość rozmów telefonicznych 
93 641. Dochód 3043 K. Sieć międzymiastowa : 
Ilość uczestników 99; rozmów telefonicznych 
1504. Dochód 14S4K..Razem 4527 K.

A  Nagła śmierć. W domu przy ul 
Słowackiego 16 zmarła dziś przed południem 
nagle zamieszkała tam 54 letnia Honorata Wo- 
lańska. Po stwierdzeniu przez lekarza miejskiego 
nagłej śmierci wskutek udaru sercowego, spo­
wodowanego nadużyciem alkoholu, odwieziono 
zwłoki do kostnicy Zakładu medycyny sądowej

A  Ucieczka kupca. Ze Lw ow a uciekł 
onegdaj w  niew iadom ym  k ierunku  właściciel 
sklepu papierowego przy placu Akademickim, 
Leon K ośnierski, dopuściwszy się znaczniejszych 
oszustw  na  szkodę rozm aitych osób,

A Kronika policyjna Z zamkniętego 
m ieszkania L. E., przy ul B erka 21, skradziono 
wczoraj pościel, garderobę i bieliznę, łącznej 
w artości około 350 K,

A resztowano 1 ! -letniego term inato ra  in tro­
ligatorskiego Antoniego W esołowskiego, który 
otworzywszy okno wystaw owe ju b ile ra  D aw ida 
B ernsteina, sk rad ł 2 zegarki niklowe.

— Długowieczność. We Lwowie zmarł 
w■ niedzielę niejaki Hersz Wolf Ruser w 104 
roku życia. Do ostatniej chwili zachował przy­
tomność umysłu, a umarł na uwiąd starczy.

— Z m a r ł  w ostatnich dniach : w  T ar­
nowie, M ieczysław  Szczepański, r a d c a  N am iestn i­
ctwa. b. s ta ro sta  w  Tarnow ie, w 70 roku życia.

— Towarzystwo techniczne w K rako­
wie na  doroczuem w alnem  zgrom adzeniu wybrało 
prezesem p ro f S teingrabera, zastępcą prof. S i­
korskiego.

— Zjazd dziennikarski w Mo­
rawskiej Ostrawie. N o w a  Reforma donosi, 
że w spraw ie czesko-polskiego zjazdu dzienni­
karskiego w  Ostrawie m orawskiej baw ił w  
Krakowie p. Sokol Thum a i zapowiedział, że 
na  zjeździe ostraw skim  P- Sm ykał przedłoży re ­
ferat o czesko-polskich stosunkach na  Szląsku. 
Zaproponow ał też, aby następnie w  Krakowie 
odbyło się czesko polskie zebranie, na  którem by 
odczytano tak i sam referat ze stanow iska pol­
skiego. Oba te referaty  m ianoby wygłosić bez 
żadnej d y sk u s ji, a  następnie przedłożyć je  w al­
nem u zjazdowi dziennikarzy słow iańskich w Za­
kopanem . Czesi w  M orawskiej Ostrawie propo 
nu ją  w ybór pewnego rodzaju  trybunału  rozjem­
czego dla spraw  polsko-czeskich na Szląsku i 
w  zagłębiu  O straw skiem . Nowa Reforma do­
daje od siebie, iż nie byłoby w łaściwem , aby 
dziennikarze polscy stronili od zjazdu ostraw - 
skiego.

— Śmierć 8 robotników przy pracy.
W Zagórzu zdarzył się onegdaj smutny wypadek 
przy budowie nowego nasypu kolei warszawsko- 
wiedeńskiąj. Wysoki nasyp snadź niedostatecznie 
wzmocniony zawalił się, grzebiąc kilkunastu ro­
botników. Wzięto się energicznie do ratunku, 
lecz mimo to 8 robotników wydobyto już bez 
życia..

— Powódź. Z Budapesztu donoszą: 
W gminie Boczą powstał wskutek naniesionych 
drzew przez wezbrany potok górski formalny 
wał. Napierająca woda zerwała tamę, wskutek 
czego wkrótce cała miejscowość stanęła pod wodą.

Woda zabrała wielką część budynków i mnóstwo 
dachów razem z ludźmi, którzy tu szukali schro­
nienia i uniosła z falą. Dotąd nie zdołano stwier­
dzić liczby ofiar.

— Skroplenie wodoru. Z Krakowa 
donoszą do Ruryera Warszawskiego: Profesor 
Uniwersytetu Jagiellońskiego dr. Karol Olszew­
ski dokonał ważnego odkrycia, a mianowicie 
udało mu się skroplić wedor przy temperaturze 
—252®.

— Otruty na rozprawie sądowej.
We Włocławku w tamtejszym sądzie okręgowym 
rozpoczęła się w sobotę rozprawa karna prze­
ciw Walentemu Krndnochowi i 10 spólnikom, 
oskarżonym o dokonanie czternastu kradzieży. 
Nagle około godziny 12 w południe podczas 
czytania nktu oskarżenia, Walenty Krndnoch z 
okrzykiem: „Jestem otruty!" padł na ziemię.
Zawezwani natychmiast lekarze zajęli się cho­
rym, lecz słaba jest nadzieja uratowania go, 
gdyż stan jest bardzo groźny. Chory tyle jeszcze 
miał przytomności, że mógł się wyspowiadać 
przed księdzem. Wypadek ten wywarł wielkie 
wrażenie, tembardziej, że podejrzenie o zbrodnię 
padło na żonę, która podobno mężowi swemu 
dała w wódce trucizny. Rozprawę odroczono. 
Śledztwo rozpoczęte stwierdzi, ozy to było sa­
mobójstwo, czy też zbrodnia otrucia.

— Morderstwo. Restaurator Liebau w 
Giebichenstein, ujrzawszy swą żonę rozmawiającą 
ze szwagrem, z którym miał jakiś spór pienię­
żny, uniesiony gniewem dobył rewolweru. Szwa­
gra zastrzelił na śmierć, a żonę ciężko zranił.

— Złoto. Przy wmurowywaniu filarów 
pod budowany most w pobliżu Kntaisu, na 
głębokości 5 do 6 sążni niżej dna rzeki, od­
kryto — jak donoszą Rakinskija Izwiestia — 
niezwykłą obfitość złotego piasku. Zarządzono 
studya.

— Krwawy dramat rodzinny.
Z Białogrodu donoszą: We wsi Patka rozegrał 
się onegdaj krwawy dramat rodzinny. W czasie 
kłótni tamtejszy wieśniak Władysław Szabo je- 
dnem uderzeniem noża w gardło, zamordował 
siostrę swej żony, gdy ta stanęła w obronie 
matki. Mordercę aresztowała żandarmerya.

prowfncyonalna.

— -Sambor. (śmierć trzech osób w sku­
tek zaczadzenia \ Włościanka w Bereżniey ru­
stykalnej, Katarzyna Filipczakowa, udając się 
na spoczynek, zamknęła przedwcześnie piec. Gdy 
na drugi dzień jeden ze znajomych Filipczako­
wi) wszedł do chaty, znalazł tak ją, jak i śpią­
cych w tej samej izbie dwóch jej parobków 
Samuela Gugela i Jerzego Ckawułą, bez życia. 
Przeprowadzone dochodzenia stwierdziły, że zmarli 
wszyscy wskutek zaczadzenia.

— Żydaczów. (Śmierć pod kołami po­
ciągu). Duia 18 b. m. o godzinie 10 min. 15 
przed południem przejechał pociąg osobowy nr. 
1717, zdążający ze Lwowa do Stryja między sta­
cjami Czerkasy a Mikcłajowem w kim. 43, nie­
znane indywiduum płci męskiej na śmierć.

Według podania maszynisty tego pociągu 
Bronisława Czarnele ze Stryja i palacza Ale­
ksandra Piekarskiego ze Stryja, denat miał się 
sam rzucić pod maszynę w zamiarze samobój­
czym.

Matti liteMo-artystrca
Konkurs Przeglądu Filozoficzne­

go. R ed ak c ja  Przeglądu Filozoficznego, p ra ­
gnąc w yw ołać w ypowiedzenie poglądów na  n a j­
ważniejsze zagednien ia  z dziedziny filozofii i  
skierow ać um ysły  pracujących na tem  polu do 
ostatecznego sform ułow ania oryginalnych pom y­
słów, powzięła zam iar ogłaszania konkursów  na 
zadane tem aty. N a  pierw szy konkurs w ybrano 
dw a tem aty : „O przyczynowości" i „O metodzie 
w  etyce".

W aru n k i są  następujące : R ozpraw a „O p rzy ­
czynow ości11 może problem at ten trak tow ać w  
jednym  lub  też w  k ilku  z tych licznych k ie ru n ­
ków, w  k tórych byw a opracow ywany. W yklu ­
czone je s t jedynie historyczne przedstaw ienie ro ­
zwoju sam ego problem atu i zw iązanych z nim  
poglądów. Autor może się zatem  zająć rozbio­
rem  krytycznym  samego pojęcia przyczynowości, 
celem stw ierdzenia, które cechy w chodzą w sk ład  
jego treści w  obecnym stan ie  wiedzy; przedm io­
tem  rozpraw y może też być psychologia bądź 
opisowa, bądź genetyczna pojęcia przyczynowo­
ści i przekonania o is tn ien iu  stosunku  przyczy­
nowego pomiędzy z jaw iskam i; nie m niej pożą- 
danem  będzie roztrząsanie metod, k tórem i po ­
sługuje  się naukow e badanie, celem w ykazania 
w konkretnych w ypadkach zw iązku przyczyno - 
wego; rozszerzając to pytanie, może autor roz­
patryw ać przedm iotow ą w artość naszych sądów  
o. Przyczynowości w  ogóle, co jed n ak  i  samo dla 
siebie może być tem atem  rozpraw y; au tor może 
się też zająć pytaniem , czy nie należałoby po­
jęcia  zw iązku przyczynowego zupełnie usnnąó 
z badań  naukow ych, zastępując je  pojęciem in - 
nem , n. p. pojęciem stałego zw iązku lub zale­
żności, przyezem na  szczególną uw agę zasług i-

* Gazeta Lwowska« z dnia 27 stycznia 1904.
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wałby stosunek ostatnich pojęć do pojęcia związku 
przyczynowego.

Którą z wymienionych tutaj dla przykła 
du stron zagadnienia autor opracować zechce, 
pozostawia się jego własnemu wyborowi; wolno 
też obrać autorowi inną jeszcze, tutaj niewy- 
mienioną stronę zagadnienia. Na wszelki zaś 
wypadek należy rozprawę w tytule bliżej scha­
rakteryzować, dodając pod ogólnym tytułem: 
„O przyczynowości", odpowiednie (.kreślenie.

W rozprawie „O metodzie etyki“ również 
jest wykluczone historyczne przedstawienie ro­
zwoju poglądów etycznych i naukowego ich tra­
ktowania. Wymaga się natomiast, aby rozprawa, 
wychodząca z założenia, że możliwe jest nauko­
we rozstrzygnięcie kwestyi trafności i mylności 
kryteryum etycznego, zajęła się pytaniem, na 
czem polega, albo powinno polegać logicznie u- 
zasadnione przekonauie o trafności danego kry­
teryum. Skoro bowiem kryteryum etyczne wy­
raża się w sądzie, orzekającym, że postępowa­
nie, posiadające pewne cechy, jest dodatnie w 
znaczeniu etycznem, przeto powstaje pytanie, 
czy sąd, wyrażający kryteryum etyczne, jest 
sam w sobie oczywisty, czy też wymaga uza­
sadnienia. W pierwszym wypadku należy bliżej 
określić charakter tej oczywistości, porównywu- 
jąc ją z oczywistością pewników i t p.; w dru­
gim wypadku należy wykazać przesłanki, z któ­
rych kryteryum etyczne wypływa jakoteż ozna­
czyć logiczny charakter rozumowania, mocą któ­
rego z owych przesłanek kryteryum jako kon- 
kluzya wynika.

Kozprawy muszą być napisane oryginalnie 
i samodzielnie, z uwzględnieniem dotyczącej li­
teratury i wymagań metody naukowej. Szczegól­
ny nacisk należy kłaść na ścisłość w rozumo­
waniu i na jasność w przedstawieniu rzeczy. 
Objętość rozpraw nie powinna przenosić czterech, 
arkuszy druku formatu Przeglądu Filozoficzne­
go. Kękopisy, pisane maszyną, zaopatrzone go­
dłem, wraz z nazwiskiem autora w zamkniętej 
kopercie, należy nadesłać najdalej do dnia 15 
lutego 1905 r. pod adresem: Warszawa, ulica 
Mokotowska Nr. 47. Kedakcya Przeglądu F i ­
lozoficznego.

W konkursie brać udział mogą tylko au- 
torowie polscy.

Dwa najlepsze opracowania tematów kon­
kursowych otrzymają nagrodę po 500 rubli i 
będą wydrukowane w PrzeglaĄzie Filozofi­
cznym. Inne zaś prace, nienagrodzone, ale prze­
znaczone do druku w Przeglądzie Filozofi­
cznymi, otrzymają konoraryum autorskie w ilości 
rubli 20 od arkusza.

Skład sądu konsursowego będzie ogłoszo­
ny w następnym zeszycie Przeglądu Filozofi­
cznego.

W ystawa B urne-Jones’a w Salonie L a- 
toura, przy ul. Trzeciego M aja, przedłużoną zo 
s ta ła  o dni k ilka , poczem odjedzie do K rakow a, 
a je j m iejsce zajm ie nowa w ystaw a dzieł jednego 
z utalentow anych pejzażystów lw ow skich.

Macierz Polska. Ogólne zaintereso­
wanie się Słowianami bałkańskimi z powodu 
doli ich i powtarzających się niepokojów spo­
wodowało Macierz Polską do wydania książki, któ - 
raby obznajomiła czytelników dokładnie z tymi 
ludami Na prośbę Macierzy opracował profesor
B. G., podług dzieła znanego podróżnika Janka 
z Grzegorzewie, pokaźną książkę p. t. „Za Du­
najem" i dał w niej zarys dziejów i obraz ży­
cia trzech szczepów : Bułgarów, Serbów i Czar- 
nogórców. Dziełko napisane jest sposobem na 
poły powieściowym, tak, że czytelnik, czytając 
je z przyjemnością, korzysta i uczy się równo­
cześnie bardzo wiele. Poznaje historyę trzech 
wspomnianych ludów, ich ciężkie chwile pod 
jarzmem tureckiem, ich walki o wolność, a dalej 
obyczaje, obrzędy, sposób życia na wsi i w mie­
ście, gospodarstwo, ustrój państwowy, dążności 
w zakresie polityki. Przy czytaniu nasuwa się 
ciągle i nieprzeparcie porównanie z naszem po­
łożeniem i naszymi stosunkami i to stanowi 
może jedną z głównych korzyści lektury. A je- 
jednak „nie dali się“, choć przez wieki znęcano 
się nad nimi — oto myśl, którą z dzieła każdy 
czytelnik wysnuje. Książkę zdobi 17 rycin do­
borowych (widoki miast, stroje ludowe, chara­
kterystyczne sceny z życia, wojsko i t. d.); do­
łączono też mapkę państw bałkańskich. Objętość 
książki wynosi 25 arkuszy, cena jej 1 korona 
60 hal.

(mre.) Gamaston, którego „Lamparcie 
życie" — mimo wszelkie braki podnoszone przez 
krytykę — zyskało olbrzymie powodzenie i spo­
pularyzowało nazwisko autora w bardzo szero­
kich kołach czytelników a przedewszystkiem czy­
telniczek, wydał obecnie u Jana Fiszera w War­
szawie zbiorek drobiazgów p. t.: „Pierścionek 
Maryli11. Dla czego wyrządził tak wielką przy­
krość sobie i swoim zwolennikom? Bóg raczy 
wiedzieć. Ze nie są to próbki literackie, chrono­
logicznie biorąc dawniejsze od „Lamparciego ży­
cia", niestety wskazują daty, umieszczone pod 
poszczególnymi drobiazgami; że są słabsze od 
wszystkiego, co sympatyczny inżynier już po 
„Lamparciem życiu" ogłosił drukiem — osądzi 
każdy łatwo po przeczytaniu starannie — jak 
zwykle u p. Fiszera wydanego tomiku. Więe 
czyżby to był zanik talentu pisarskiego, po któ­
rym oczekiwano tak bardzo wiele? Tak i nie.

Gamaston z fotograficzną wiernością sko­
piował życie swoich petersburskich kolegów, że 
zaś obfitowało ono w istocie w wiele sceu i epi­
zodów, okraszonych niebywałym humorem i do­
wcipem, więc też i „Lamparcie życie" dia tych 
rozdziałów właśnie z życia młodzieży technicznej 
nad Newą było tak poczytnem, bo przynosiło 
łaknącym wiecznie rzeszom coś nowego, orygi­
nalnego. Śmiano się do rozpuku z konceptów i 
figlów studenckich, obojętnie przyjmując sądy 
ludzi trzeźwiejszych, pozostających w pewnego 
rodzaju rozdźwięku z zachwyconym ogółem.

Gamaston znalazł się od razu na jednym 
z wyższych szczebli w hierarchii powieściopisa- 
rzy. Nasz „znany", „kochany", „ceniony" mu­
siał dalej pisać, by zadosyć uczynić wymaganiom 
wydawców; pisał też w istocie, w lot rozchwy­
tywany, ale.... To a l e  właśnie stanowi bardzo 
wiele, stanowi o całej karyerze literackiej Ga- 
mastona. Brakło mu dobrze znanego sobie śro­
dowiska do fotografowania, a na coś więcej zdo­
być się nie był wstanie. Trudno bo ciągle prze­
żuwać jedne i te same koncepty studenckie; 
rzecz niemożliwa wojować dalej nadto już osłu- 
ckanetni wyrażeniami lub przysłowiami zapędzo­
nego do szkoły petersburskiej Litwina czy Żmu- 
dzina.

„Fata morgana", stosunkowo najlepsza 
rzecz, porusza się jeszcze w kole młodzieży. Gdy 
te sfery Gamaston opuścić musiał, czar prysnął. 
Zbierano w tomy drobiazgi bardzo słabe, nieu­
dolne, nie zawsze idące z psychologią natury 
ludzkiej w zgodnej harmonii i choć nie szczę­
dzono nam ich po parę wydań (popularność raz 
zdobytą trudno widocznie unicestwić), rozczaro­
wanie wśród czytelników stale wzrasta. Naj­
słabszym ze wszystkich dotąd ogłoszonych obraz­
ków („Wiara, nadzieja, miłość" — „Fotografie 
bez retuszu" — „Lwia miłość") jest stanowczo 
ostatni: „Pierścionek Maryli". Dużo bardzo tu 
ckliwości, pozy i sztucznego humoru, a Gama­
ston przecież dotychczas podbijał swoim szczerym 
temperamentem t rozmachem prawdziwie szla­
checkim, kontuszowym. Czekamy więc dalej cier­
pliwie pożądanego przez wszvstk ich zwrotu, owej 
powrotnej fali, która nam z d o w u  przedstawi ulu­
bionego Gamastoua w najsympatyczniejszem dlań 
oświetleniu. Wtedy i o istnieniu „Pierścionka 
Maryli" chętnie zapomnimy.

Mamy tu rzecz prosta na myśli cały zbio­
rek, nie pierwszy drobiazg jedynie, którego ty­
tułem ochrzczono najniefortunniej ostatni tom 
nowel Gamastoua.

Edward Zeller, znany filozof niemie­
cki, obchodził w Berlinie swoją 90-letnią ro­
cznicę urodzin. Jubilat zachował zupełną czer- 
stwość umysłu. Cesarz Wilhelm przysłał mu 
list, w którym w serdecznych wyrazach wypo­
wiada głęboki szacunek dla wielkiego uczonego. 
Urodził on się dnia 22 stycznia 1814 roku w 
Kleinbotwar w Wirtembergii, studya swoje od­
bywał w Tybindze i Berlinie. Z początku wy­
kładał teologię w Berlinie i Bernie, następnie 
filnzi fię w Heidelbergu i Berlinie. Od roku 1895 
mieszka na emeryturze w Sztutgardzie. Z prac 
jego wymienić należy : „Platonisclie Studien",
„Die Philosophie der Griechen", „Gesckiclite 
der deutseken Philosophie seit Leibnitz", Grund- 
riss der Gescliichte der grieohischen Philosophie", 
„Friedrich d. Gr, ais Philosoph" i wiele in­
nych. Należał początkowo do stronników Hegla, 
potem jednak, pod wpływem studyów nad filo­
zofią grecką, oddalił się nieco od poglądów swo­
jego mistrza. Największe zasługi położył Z. na 
polu historyi filozofii greckiej.

Z teatru donoszą: W e środę daną bę­
dzie na popularnem  przedstaw ieniu po zniżonych 
cenach „Z em sta", w tej nadziei, że ten  n ieśm ier­
telny u tw ór F red ry  obudzi ja k  zawsze równe 
zainteresow anie w śród publiczności lw ow skiej.

W obec w ielkiego i zasłużonego powodzenia 
„ F au s ta " , którego drugie  przedstaw ienie odbyło 
się przy zapełnionej w idow ni, pow tórzonym  on 
zostanie w p ią tek  i w niedzielę.

Repertuar teatru miejskiego 
we Lwowie.

Dziś we wtorek po raz pierwszy w bieżącym 
sezonie „Tosca", opera w B aktach G. Pucci­
niego. Gościnny występ Gemmy Bellincioni i 
Augusta Dianni.

We środę (popularne przedstawienie po 
cenach zniżonych) „Zemsta" komedya w 4 aktach 
Aleks. hr. Fredry, ojca.

We czwartek po raz drugi „Tosca", opera 
w 3 aktach G. Pucciniego. Nieodwołalnie przed­
ostatni występ Gemmy Bellincioni i Augusta 
Dianni.

W piątek po raz trzeci „Faust", tragedya 
w 5 aktach Goethego.

W sobotę po raz trzeci i ostatni w bieżą­
cym sezonie „Tosca" opera w 3 aktach G. 
Pucciniego. Nieodwołalnie ostatni i pożegnalny 
występ Gemmy Bellincioni i Augusta Dianni.

W niedzielę o godzinie pół do 4 po połu­
dniu po raz 22 „Posłaniec Nr. 6666" operetka 
w 3 aktach z prologiem C. M. Ziehrera.

W niedzielę o godzinie pół do 8 wieczo­
rem po raz czwarty „Faust", tragedya w 5 a- 
ktach Goethego.

Repertuar „Filharmonii" lwowskiej.
We wtorek, dnia 25 b. m., koncert zna­

komitego pianisty polskiego p. Józefa Hoffmana. 
Program: I. 1. Preludyum i Fuga Bacha. 2. 
a) „Dwie pieśni bez słów", b) „Scherzo" Men- 
delsolina. 3. „Sonata apassioneta" Beetkovena. 
II. 1. a) „Nokturn f-dur“, b) „Mazurka fis-mol“, 
c) „Walc eis-mol“, d) „Scherzo h-moll“ Chopina. 
2. a) Intermezzo, b) Etude (tylko na lewą rękę) 
J. Hoffmana. III. 1. „Barkarola" Rubinsteina 
2. „Nad modrym Dunajem" Straussa (tran­
skrypcja).

W sobotę, dnia 30 b. m., reduta dzien­
nikarska.

W niedzielę, dnia 31 b. m., koncert fil- 
harmoniczny ze współudziałem skrzypka p. J. 
Sehottera.

GOSPODARSTWO 1 HANDEL
Gospodarka drogowa. Ze Lwowa 

piszą do Czasu: W skutek uchwały sejmo­
wej kom isji drogowej, postanowił Wydział 
krajowy zbadać, czy i o ile gospodarka dro­
gowa, oparta na prestaeyach w naturze da­
ła wyniki dodatnie lub ujemne. Polecono 
więc wydziałom powiatowym przedłożyć w 
tym względzie wszechstronnie motywowaną 
opinię wraz z odpowiednimi wnioskami, o- 
partymi na nabytem doświadczeniu i z uwzglę­
dnieniem potrzeb tak komunikacyjnych jak 
i ekonomicznych ludności powiatu. Szcze­
gólniej mają wydziały powiatowe zbadać i 
donieść Wydziałowi krajowemu, czy jest ży­
czeniem ludności, aby prestacye w naturze 
zostały zastąpione dodatkiem do podatków 
bezpośrednich i czy ta zmiana oddziała ko­
rzystnie na utrzymanie dróg gminnych. W y­
dział krajowy zwrócił przy tein uwagę wy­
działów powiatowych, że zamiana prestacyj 
drogowych w naturze na dodatek do po­
datków, musiałaby pociągnąć za sobą zmia­
nę wielu zasadniczych nawet postanowień 
obowiązującej ustawy drogowej, jak n. p. 
co do administracyi dróg gminnych, w sku­
tek czego ewentualnie spadłyby na repre­
zentacje powiatowe nowe obowiązki. Spra­
wę tę mają wydziały powiatowe traktować 
tolegialnie, a do relaeyj swych dołączyć 
wypis z protokołu odnośnego posiedzenia.

Sprzedaż zboża do miejscowości do­
tkniętych klęskami elementarnemu Zarząd 
główny Tow. Kółek rolniczych (Lwów ul. 
Kopernika 19) zwraca się z prośbą do wła­
ścicieli dóbr o wnoszenie ofert na zboże jare 
do siewu oraz na żyto i pszenice, gdyż Kół- 
ja rolnicze i zwierzchności gminne z miejsc 
dotkniętych powodzią, pragnąc nabywać zbo­
że wprost od producentów, zgłaszają się o 
jośrednictwo do Zarządu głównego. Wraz z 
ofertą uprasza się o próbkę i o dziesięcio­
dniowe obligo co do ceny, Zarząd główny 
bowiem nie kupuje zboża na własuy rachu­
nek, lecz komunikuje ofertę zgłaszającym 
się i dopiero po przeprowadzeniu korespon- 
dencyj zawiera umowę. Połowę należytości 
wypłaca się, przy zawarciu kontraktu, druga 
oołowa płatna pobraniem kolejowem. Na je ­
sieni zakupiły w ten sposób gminy dotknię­
te powodzią około 80 wagonów ziemniaków, 
w ciągu miesiąca stycznia zaś już 12 wa­
gonów zboża. Zgłoszenia ciągle napływają 
szczególniej na owies do siewu i jęczmień.

Nowa kolej lokalna. Dnia 9 b. m. 
otwarto dla ruchu ogólnego wąsko-torową 
jolej lokalną Hruszow-Ostrawa Polska. — Za­
rząd ruchu objęła na tej nowej linii dyrekeya" 
morawsko-szląskiego akcyjnego Towarzystwa 
iolei lokalnych w Ostrawie Morawskiej.

Eksport nafty. Z Wiednia donoszą: 
W najbliższych dniach bodzie doręczone 
łządowi podanie o koneesye na założenie 

austryackiego Towarz. eksportowego nafty. 
Do Towarzystwa przystępują wszystkie naj­
większe austryackie i węgierskie raiinerye 
nafty, miedzy temi Towarzystwo karpackie 
i „Schodnica". Kapitał akcyjny będzie w y­
nosił początkowo milion koron i będzie mógł 
oyć rozszerzony do 3 milionów koron, a 
irzeznaczony na potrzebne inwestycye.

Bank austro - węgierski. Na osta- 
tniem posiedzeniu rady generalnej Banku 
austro-węgierskiego przedłożono zamknięcie 
rachunków tej insty tucji za rok ubiegły i 
ustanowiono dywidendę na rok bieżący. Wy­
nosi ona 60 koron 20 hal. od akcyi, a więc 
jest o 4 korony 20 hal. większą od dywi­
dendy zeszłorocznej. Rok ubiegły był bo­
wiem dla Banku tego pod każdym wzglę­
dem lepszy od poprzedniego. Dochody wy­
nosiły 9,821.370 koron, a zatem były o 
1,412.420 koron większe od dochodów za 
rok 1902. Skorzysta z tego także Państwo, 
gdy bowiem w roku ubiegłym nie miało ża­
dnego udziału w czystych zyskach Banku,

w tym roku otrzyma 625.402 koron, z czego 
przypada 445.528 kor. na Austryę, a 179." - 
koron na Węgry.

„Rolnik“ organ c. k. gai. Towarzy- 
stwa gospodarskiego we Lwowie faehoW® 
pismo rolnicze wychodzi od 1 stycznia r. b- 
pod redakcyą dr. Jana Paygerta każdego 
piątku, tak, że rolnicy na prow incji mog'l 
dziennik otrzymywać w niedzielę rano. — 
W ostatnich czasach pismo to odznacza si® 
bogatą i obfitą a zajmującą treścią. W nr. S 
(z dnia 1-5 stycznia 1904) i nr. 4 (z dna 
22 stycznia 1904) zawiera Rolnik następ*1’ 
jąee artykuły: „Czy tak być powiuno" (dr- 
J. P.), „Wynik rachunkowy sprowadzeni*1 
Słowaków (Leon kniaź Puzyna). „O zmian*8 
przepisów skarbowych denaturowania sphT  
tusu (Aleksander ks. Poniński), „O polemic® 
w sprawie ras Szwyc i Simmenthal (dr. A- 
Raciborski), „Zawód Rolnika" (fejleton p. Ka" 
mockiego), „O bolączkach na wymionach 
krów" (p. A. K.), ",Kilka uwag o opasi® 
cieląt" (M. Szczepański), „O naszej zapobi®' 
gliwośei" (A. Kobylański), „O zadaniach 
Rolnika“ (K. Gołębski), „W  obronie Sirm 
menthalerów" (w. Kerzenuy) przy zmianie 
służby (fejleton L. Korwina), „W sprawi® 
służby folwarcznej (A. Pragłowski) i t. A 
W „Dodatku" zamieszcza redakcja „Sprawy 
Towarzystwa" i „Fejletony z Danii wrażenia"; 
Obfite są: kronika, drobne wiadomości 1 
dział handlowy.

W ywóz bydła rzeźnego z Austryi-
Wedle ogłoszonych właśnie cyfr za czas od 
1 stycznia po koniec listopada 1903 r. *v 
tym czasie eksportowano za granicę bydła 
rzeźnego 360.904 sztuk w wartości handlo' 
wej 103-6 mil. koron, a w porównaniu z 
tym samym okresem czasu w roku poprze' 
dnim więcej o 18-3 mil. kor.

Zwyżka wartości handlowej tego wy' 
wozu polega jednak nie na ilości, jeno i*a 
jakości towaru, a w części i na wyższej c®' 
nie w ogóle, bo ilość eksportowanych sztuk 
jest nawet o 24.895 sztuk mniejszą, niż ^  
roku ubiegłym. Przedewszystkiem polega to 
na tein, że zwiększył się eksport wołów, a 
obniżył eksport cieląt, owiec i świń. Wołów 
eksportowano od stycznia po koniec listopa­
da 237.178 sztuk, wartości około 100 iai}; 
korou, czyli o przeszło 14‘6 mil. więcej, n*z 
w roku zeszłym. Cieląt eksportowano" o 7.000 
sztuk, wartości pół miliona mniej, owie® 
mniej o 38.378, wartości 1-77 mil., świń 
mniej o 2.566, wartości 600.000 koron. Ba*" 
dzo znacznie zmniejszył się w tych jedena­
stu miesiącach wywóz świeżego mięsa. Wy* 
wieziono tylko 17.500 centnarów, "wartości 
2-75 mil. kor., kiedy w tym samym czasie 
roku 1902 wywóz dosięgną! 73.181 eentna' 
rów, wartości 9 51 mil. kor. Blłskiem jest 
przypuszczenie, że równocześnie wzmógł sif 
eksport świeżego mięsa z Węgier i Galicy1 
na targi wewnętrzne, a więc przedewszyst' 
kiern do Wiednia.

W ywóz produkcyi i konsumeya 
cukru w bieżącej kampanii świadczą w y 
mownie, jak dobroczynne skutki wywołał® 
potanienie cukru. Oto w samym listopadzie 
b. r. wzrosła konsumeya cukru w Przedlita' 
wii w porównaniu z listopadem roku ubie' 
głęgo o 105.000 centnarów metrycznych (na 
408.308 centnarów), w obu zaś p o ło w a c h  
Monarchii skonsumowano w miesiącach wrze' 
śniu i październiku b. r. 1,337.984 centna' 
rów, w roku zaś ubiegłym konsumeya c u k i’11 
w obu tych miesiącach wynosiła tylk® 
1,027.680 centnarów.

N owe koleje w Niemczech. W mi®' 
siącu listopadzie ubiegłego roku ukończo**® 
budowę i otwarto w Państwie Niemieckie*11 
75*/4 kilometra nowych normalnotorowych 
linii kolei żelaznych.

Giełda towarowa. Cukier surowy lo°° 
Aussig 18'80 do 18-90, loco Ołomuniec 18'W 
do 18-20, loco Berno-Wiedeń 18-10 do 18’£>0’ 
na luty loco Aussig 18-85 do 18-95. 0*1* 
kier w kostkach: prim a  68-70 do 68-70, *e' 
cunda 68-30 do 68‘30. Spirytus kontynge*1' 
towany: loco Wiedeń 43-40 do 43-80. Naft® 
kaukazka: transito Tryest l i -— do 1 1 '$ ’ 
galicyjska przeźroczysta 40-60 do 41-20. (Cefit 
w koronach).

Targ zbożowy.

Lwów, 26 stycznia. Waluta korono#® 
Cena za 50 kg. loco Lwów. Pszenica goto#® , 
7-80 do 8-10, pszenica na termina 7-60 do 
żyto gotowe 6'40 do 6-60, żyto na ternii*1® 
6-40 do 6'60, owies obroczny gotowy 5’*!; i 
do 5'80, owies obroczny na termina 5'23 j 
do 5-50, jęczmień pastewny 4-75 do 5'!®’ i 
jęczmień browarniczy 5’25 do 5-50, rzep*. 
9-25 do 9'50, lnianka —•— do —•—, gr°® 
pastewny 61— do 5'25, groch do gotowań*®
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1 ^ ? °  ^'25, wyka 5* — do 5-30, nasienie 

do — , nasienie konopne 
i O j  — , bób — do — —, bobik 
rud7a 5’25, hreczka — do —• —, kuku- 
6.2, d n°wa 6-10 do 6-30, kukurudza stara
200- ° chmiel za 56 kilo 180'— do
konie»’ on' czyna czerwona 55‘ — do 6 .*—, 
szw0a , a biała 45'— do 47- — , koniczyna 
jjg.Jhka 45-__ do 0Q. tymotka 23-— do

«s rn^P^ytus loco za 50 litr. gotowy pari- 
ritas amnoP o1 18-50 do 18-85, za 50 litr . pa- 
tyyr larnopol na termin — do —■— , 
SO-łc y —"— do — , eskontyngentowy 

0 do 21--_.

sety r ^ i e d e ń ,  26 stycznia. (Telegram Ga- 
dZoiA ^ w sh ty ) .  Na poniedziałkowy targ spę- 
°Sóło y^ła rogatego, przeznaczonego na rzeź, 

111 ^^46 sztuk. W tem było z Galicyi 
sztuk. Z Bukowiny — sztuk.
^zebieg  targu był ociężały, 
j^ny spadły o 50 hal.
^iesprzedanych zostało 106 sztuk, 

ko- y ° ló w  z Galicyi i Bukowiny sprzeda- 
p0 o. sztuko za 61 koron, 172 sztuk 
°fou ^  koron, 178 sztuk po 74 do 80

^z%‘ Buhał e podtuczone bez różnicy pocho- 
pom,,a kupowano po 58 do 74 kor., krowy 
p° g m e  po 52 do 70 kor., bydło chude 
W  ^  kor., wszystko licząc za cen- 

metryczny żywej wagi.

Osta tn ia  po c zta

krój TPół°ficyalnie donoszą z Brukseli, że 
lina k^opold uda się dnia 27 b. m. do Ber- 
Ijk ’ ky cesarzowi Wilhelmowi złożyć wi- 
paty- elem podróży ma być zjednanie sym- 
ki6 ’ Cesarza dla państwa Kongo i osłabie- 
Ten Zarzutów podnoszonych przez Anglię, 
i \\rjSana cel miały wizyty króla w Paryżu 
8tfyaedniu. Troski króla o przyszłość pań- 
UL ^zmogły się, gdyż skutkiem podróży 
'hva ?dhył konsul angielski Casement do pań- 
5pa *-°ngo, ozwały się w Anglii ze zdwo- 
% Sl*a oskarżenia przeciw rządom belgij- 

^  tym kraju.

J) i Węgierskie Biuro koresp. donosi, że 
•Lhf- ^akinetu hr. Tisza uda sic we środę 
K- l0dnia. W czwartek złoży on w sejmie 
Skr-^kim oświadczenie w sprawie zebrania 

elegaCyi.
hyt , pwdnpesti Hirlap p isze : Hr. Tisza

s'§ w najbliższych godzinach do ob- 
bi}afcy°nistów i upomni ich, że obecnie wy- 
Żg|j- ,statnia godzina do złożenia broni. Je- 
ą;a )̂Strukcya nie usłucha tego napomnie- 

z*e zwołana Delegacya węgierska. 
^ tv P°h’wają ćlo 20 lutego. Izba posłów 
^ e jp  Czasie nie będzie odbywała posie- 
Zip;e',Potem  regulamin Izby posłów będzie 
^ ( w laiy * ^z'Ja załatwi „konieczności pań- 
\ ^ o » ‘ k*0 załatwieniu „konieczności pań- 

Jch“ ma nastąpić rozwiązanie Izby. 
ktia i Wybory odbyłyby się z końcem kwie- 
lyejj Ub z początkiem maja. Do wszystkich 

,2arzadzeń hr. Tisza otrzymał już upo­
jn ie j

H y Ja łe  wczorajsze posiedzenie węgierskiej 
jUep. wypełniła obstrukcyjna dyskusya 

°utyngentem rekrutów.

h i  j! Fzyjazd do Petersburga na stały po- 
Polit ^^żo  mianowanego arcybiskupa-metro- 
tycip t .^r- Szembeka, spodziewany jest w 

uniach.

kie z^ -  Gorr. otrzymała ponowne zapewnie- 
J ^ .  że belgradzkie informacye o ta- 
° iVrzCẐ .e^  zajściach na książęcym dworze i 
z pal 6ri'W w armii bułgarskiej są wyssano 
% i  Ca;, Wedle opinii znawców "wierność, 
Sa,ć °sć armii bułgarskiej nie może podle­
g ł  °wątpiewaniu; stoi ona pod tym wzglę- 
^ i J 14. równi z najlepiej zorganizowanemi 
0 d ^ 1. Europy. Co do dworu bułgarskiego, 
st | a demokratycznym urządzeniom księ- 
^ b ji ,Ŝ °\ on pod nieustanną kontrolą opinii 

o tajeniu więc jakichś zdarzeń 
nie może być mowy.

S r,*aktem jest wprawdzie, że marszałek 
hrig • . Bourbaulon ustąpił, kwestya jego 

jednak była rozstrzygnięta już przed 
Nyj UUesiąeami, a przytem opuścił swa sta- 

k .>  formalnie obsypany dowodami ła- 
N ^ ę c e j .  __

^°^ad P 'SZE1 ■ Erzed rokiem prze-
V « U i » a Czarnogóra reformę swego są- 
i®for1iĈ a> poczem przystąpiła do wykonania 

^or W armii i administracyi cywilnej, 
ky  ̂ zono między innemi ministeryum woj- 
slępe Czterema °ddzia,łami i obsadzono je  za- 

młodych sił. Na czele sztabu gene- 
^  Cet .^anął ks. Mirko. Dalej powstała 

imii szkoła oficerska a jeden z naj­

tęższych i najpopularniejszych oficerów objął 
w niej komendę. Dotychczas oficerowie czar­
nogórscy musieli odbywać. studya za granicą, 
przeważnie w Eossyi, Serbii, Bułgaryi i Au- 
stryi.

W administracyi cywilnej zaszły także 
zmiany. Gminy otrzymały autonomię, a kraj 
podzielony został na pięć okręgów. Okręgi 
dzielą się na powiaty, których ogółem jest 
54. Na czele władz powiatowych stal1 do­
tąd starsi możnych rodzin, t. z. plemski Jca- 
petani. Obecnie spensyonowano ich i obs.a- 
dzono te posterunki urzędnikami. Starszym 
rodu pozostały jedynie funkcye sędziów po­
koju.

Dzięki nowej organizacyi urządzenia 
państwowe Czarnogóry stracą dotychczasowy 
patryarchalny charakter. Lud przyjął inno- 
wacye z pewnem niedowierzaniem. Pociągną 
one za sobą także przewrót ekonomiczny. 
Dla pokrycia wydatków na administracyę 
weszła w życie z dniem Nowego Boku sta­
rego stylu nowa taryfa nakładająca ogromne 
cła na wszelki import. Także wywóz niektó­
rych artykułów obłożono Wysokiem cłem. 
Zarządzenia te mają oczywiście charakter 
bardzo iluzoryczny w obec niedostatecznej 
ochrony granic. Gdyby nie to, mogłyby one 
pociągnąć za sobą ekonomiczną ruinę kraju.

Z Salonik donoszą: Dnia 23 b. m. 
wsadzono na okręt turecki znaczny poczet 
Albańczyków, okutych w kajdany, wraz z 
trzema bejami albańskimi. Uwięzieni mają 
być odstawieni do Azyl mniejszej, gdzie 
przebywać będą na wygnaniu. Niezwykłemu 
transportowi przypatrywały się tłumy pu­
bliczności. Albańczycy owi należeli do przy­
jaciół Bajram-beja, który wciąż napadał na 
wsie bułgarskie, aż wreszcie zastrzelony zo­
stał przez Turków w mieszkaniu swem pod 
Dyakową. Protestowali oni bezustannie prze­
ciwko wprowadzeniu reform.

Król Edward udaje się w marcu na 
pokładzie swego yaehtu w podróż. Na Bi- 
vierę w r. b. król nie wybierze się dla 
swych zwykłych wczasów. W pierwszym 
rzędzie zawita król Edward w gościnę do 
króla hiszpańskiego. Następnie zamierza król 
złożyć wizytę carowi i jego małżonce; wy­
konanie tego punktu programu zawisło od 
rozwoju sytuacyi na dalekim Wschodzie. — 
Z końcem kwietnia zamyśla król wziąć udział 
w poświęceniu nowych doków- w Swansea, 
których budowa obliczoną jest na lat siedm 
i które następnie będą mogły przyjmować 
do roboty największe okręty.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Wadowice, 26 stycznia. (Tel. pryio.) 

Prokuratorya państwa wniosła odwołanie od 
wymiaru kary, nałożonej na pięciu robotni ■ 
ków z Białej, za rzucanie kamieniami na nie­
mieckie schronisko. Odwołanie Prokuratoryi 
wadowickiej będzie przedmiotem obrad ju ­
trzejszej sesyi krakowskiego sądu wyższego 
dla spraw karnych.

Wiedeń, 26 stycznia. Wiener Ztg. o- 
g łasza : Nąjj. Pan zamianował radcę wyż­
szego sądu krajowego Filipa Z i e r h o f e r a  
we Lwowie radcą Dworu i prezydentem są­
du obwodowego w Suczawie.

Wiedeń, 26 stycznia. Najd. Arcyksią- 
żę Otto wyjechał na kilkutygodniowy pobyt 
do Abbazyi.

Wiedeń, 26 stycznia. Br. Spaun po­
wrócił z Goryeyi.

Wiedeń, 26 stycznia. Trybunał kasa­
cyjny odrzucił zażalenie soc. dem. posła Hy- 
besza, który przez berneński sąd karny zo­
stał skazany na 6 tygodniowe wiezienie za 
obrazę żandarma.

Berno m oraw skie , 26 stycznia.
Wczoraj odbyło sio pierwsze posiedzenie wy­
branej przez sejm morawski stałej komisyi 
ugodowej. Wybrano subkomitety dla sprawy 
wyborczej i spraw szkolnych. — Obrady u- 
chwalono prowadzić jawne.

Budapeszt, 26 stycznia. Liga prze- 
ciwpojedynkowa uchwaliła wręczyć m inistro­
wi sprawiedliwości memoryał z prośbą o 
zaostrzenie kar za pojedynki.

Poznań, 26 stycznia. (Tel. pryw.) 
Dziennik Domański donosi, że obecnie wła­
dze niemieckie wyputują listonoszów, a pra­
wdopodobnie i innych niższych urzędników 
państwowych, czy nie mają w polskich 
bankach ludowych złożonych pieniędzy, a 
jeśli mają, nakazują im natychmiast "je wy­
cofywać. Taki nakaz wystosowano nie tylko do 
urzędników podrzędnych, ale nawet do no- 
taryuszów i sędziów.

Frankfurt, 26 stycznia. Frankfurter 
Ztg. w doniesieniu z Petersburga potwier­
dza, iż oprócz zmarłego kierownika fortu 
Wyżnikiewicza, zachorowało na dżumę jeszcze 
dwóch felczerów.

Petersburg, 26 stycznia. (Tel. pryw.). 
Dzienniki pisząc z wielkiemi pochwałami o 
koncercie Paderewskiego, zaznaczają, że Po­
lacy i Czesi posiadają wirtuozów, którzy 
zmuszają cały świat do mówienia o nich. 
Nowoje Wremia zapytuje: „a gdzież nasze 
sławy?"

Rzym, 2o stycznia. Na pierwszego 
maja oczekują tu przybycia pielgrzymki z 
Galicyi. Mają przybyć wszyscy biskupi z 
kardynałem Puzyną na czele.

Belgrad, 26 stycznia. Przeciw b. mi­
nistrowi spraw wewnętrznych Todorowiczo- 
wi i jednemu z byłych urzędników dworu 
króla Aleksandra wniósł rząd serbski do są­
du karnego skargę o rzekomo bezprawne 
podjęcie 93.000 względnie 58.000 franków 
z okazyi uregulowania spadku, jaki po pe­
wnym Serbie otrzymał rząd serbski.

Paryż, 26 stycznia. Echo de Paris 
dowiaduje się, że rząd francuski wysłał mę­
ża zaufania do Bzymu z tajną misyą konfe­
rowania w drodze nieurzędowej z W atyka­
nem o sprawach dotyczących konkordatu: 
Prezydent ministrów Combes obecnie nie 
chce żniesienia konkordatu, ponieważ to, je ­
go zdaniem, byłoby przedwczesnem. Zniesie­
nie konkordatu dopiero wtedy| ma być pod­
jęte, gdy będzie możebnem bez wywoływa­
nia rozgoryczenia. Wspomniany mąż zaufa­
nia ma wybadać zapatrywania W atykanu 
na rewizyę konkordatu, zapomocą której rząd 
francuski otrzymałby prawo mianowania 
wszystkich księży od wikarego do biskupa.

Saloniki, 26 stycznia. Na linii kole­
jowej Dedeagacz-Konstantynopol wzmocniono 
straż kolejową, ponieważ macedoński komi­
tet rewolucyjny grozi zamachami dynamito­
wymi. Nadeszły tu także wiadomości o na­
padach powstańców na oddziały wojska tu­
reckiego.

Konstantynopol, 26 stycznia. Przy­
był tu rossyjski generał Szostak z podpuł­
kownikiem uwirskim.

Londyn, 26 stycznia. Daily News do­
noszą, że wynikiem ostatnich długich narad 
gabinetu jest ustąpienie m inistra spraw za­
granicznych Landsdowne i kilku innych mi­
nistrów, którzy nie zgadzają się z polityką 
prezydenta ministrów Balfoura, ponieważ 
ten popiera cłową politykę Chamberlaina.

Londyn, 26 stycznia. Pułkownika 
Lyncha, który na czele irlandzkiej brygady 
walczył w południowej Afryce przeciw An­
glikom, za co został skazany na śmierć, a 
następnie ułaskawiony na dożywotnie wię­
zienie.. wypuszczono obecnie na wolność.

Londyn, 26 stycznia. Times donosi z 
Tangeru, że do Casablanca przybyło około 
1200 żydów z okolic, które napadły i obra­
bowały szczepy afrykańskie.

Nassau, (New Ilam pshire) 26 stycznia. 
Kasyera Towarzystwa „Nassauer Trust Com- 
pagnie“ aresztowano pod zarzutem sprzenie­
wierzenia 80 do 100.000 dolarów. Biura To­
warzystwa są dziś zamknięte z powodu prze­
prowadzenia lustracyi.

Z Sejmu węgierskiego.

Budapeszt, 26 stycznia. W Izbie de­
putowanych sejmu dzisiaj dalszy ciąg dy- 
skusyi nad kontyngentem rekrutów za r. 
1903.

Poseł K a v a c s  z partyi ludowej na­
zwał oszczerstwem doniesienie pewnego pi­
sma. jakoby katolicka partya ludowa dała 
1000 guldenów na zwołanie demonstracyjne­
go zgromadzenia przeciw rządowi.

K a t a s t r o f y .

Wiedeń, 26 stycznia. Dziś rano zde­
rzyły się 2 wagony tramwajowe. Cztery 
osoby odniosły skaleczenia.

Pittsburg, 26 stycznia. W szybie ko­
palni w Chesvick w skutek eksplozyi 125 
robotników zasypały gruzy. Wielu z nich 
zginęło w skutek uduszenia się.

Pittsburg, 26 stycznia. Wybuch zni­
szczył doszczętnie kopalnię Tow. Harwig- 
Oaal-Oomp. Obawiają się, że zginęli wszyscy 
robotnicy przeważnie cudzoziemcy.

Hamburg, 26 stycznia. Cesarz W il­
helm przesłał komitetowi ratunkowemu, za­
wiązanemu w Aalesund 200.000 marek.

Turyn, 26 stycznia. W tutejszej bi­
bliotece uniwersyteckiej wybuchł dziś w nocy 
silny pożar, który zniszczył 5 sal. Zbiór ma­
nuskryptów zdołano uratować.

Madryt, 26 stycznia. W cyrku zda­
rzył się tu straszny wypadek. Mianowicie 
Amerykanka Minna Alix, która popisywała 
się w jednym z rodzajów t. zw. „Looping 
the loop“, czyli w jeździe w pętlicy na au­
tomobilu, podczas tej piekielnej jazdy spadła 
razem z automobilem i pokaleczyła się śmier­
telnie. W cyrku powstała panika, wiele ko­
biet zemdlało.

Kopenhaga, 26 stycznia. Zawiązany 
tu komitet ratunkowy dla Aalesundu rozwi­
nął gorączkową działalność.

Ministerstwo marynarki wysłało do 
Aalesund okręt wojenny z żywnością i odzie­
żą. Wojsko wyekspedyowało tam kilkaset na­
miotów i odzież.

Aalesund, 26 stycznia. Podczas stra­
sznego pożaru spaliły się w banku kredyto­
wym wszystkie papiery wartościowe i go­
tówka. Prócz innych budynków publicznych 
spłonęło muzeum miejskie. Przeszło 10.000 
ludzi jest bez dachu. We wszystkich mia­
stach norweskich potworzyły się komitety 
ratunkowe.

W porcie, gdzie rozdają żywność, ogro­
mny natłok. Bozpoczęto już także rozdawa­
nie odzieży. Wiele osób w skutek niedosta­
tecznego ubrania zasłabło. Kilka osób z prze­
rażenia zmarło na udar sercowy. Całe mia­
sto zapełnia gęsty dym.

Z dalekiego Wschodu.

Londyn, 26 stycznia. Standard donosi 
z Waszyngtonu, że tamtejszy koreański po­
seł wyraził wczoraj w departamencie pań­
stwowym ubolewanie z powodu rozruchów 
w Soeul. Poseł przedłożył także kopię pi­
sma, odwołującego go z posady i odpis o- 
świadczenia rządu koreańskiego, że Korea 
zachowa się neutralnie w zatargu japońsko- 
rossyjskim. Przyczyny odwołania posła nie 
były podane.

Londyn, 26 stycznia. D aily M ail do­
nosi z Czifu, z datą wczorajszą, że namiest­
nik Aleksiejew bardzo poważnie zachorował, 
w skutek czego wiele spraw jest niezała- 
twionych.

Tokio, 26 stycznia. Zaprzeczono urzę­
dowo wiadomości, rozpowszechnionej nie­
dawno przez prasę, o szerzeniu się rozru­
chów w prowincyi Czungczangtao na Korei. 
Nie zaprzeczają jednak temu, że jeszcze dużo 
potrzeba do zupełnego uspokojenia. Nowy 
gabinet koreański jest żle usposobiony dla 
Japonii.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 26 stycznia 1904. Giełda po­

łudniowa (Mittagsbórse). Godz. 12 min. 30. 
Marki 117*12, Benta majowa 100*65, W ęgier­
ska renta koronowa 99'05, Akcye austr. Za­
kładu kredytowego 672"25, Akcye węg. Za­
kładu kredytowego 766’ — , Akcye Anglo- 
banku 28P50, Akcye Unionbanku 5B8-50, 
Akcye Bankvereinu 518-—, Akcye Lander- 
banku 442-—, Akcye kolei państw. 67P25, 
Lombardy 83‘50, Akcye kolei Elbethał 415*75, 
Akcye Fabryki broni 474’—, Akcye tytonio­
we — , Akcye Alpiny 424*—, Akcye Ri- 
ma Muranyi 481 *—, Akcye Praskiego To­
warzystwa żel. 1912-—, Losy tureckie 132*—, 
Buble 252-75, 2 0 -F ran k i — , Tramway

Usposobienie: spokojne.

Wiedeń, 26 stycznia 1904. Zamknię­
cie giełdy (Schlusscourse). Godz. 2 min. 30. 
Akcye austryackiego Zakładu kred. 672-—, 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 767-—, 
Akcye Anglobanku 281-50, Akcye Unionban­
ku 540-—, Akcye Landerbanku 441-25, Akcye 
Bankrereinu 517-75, Akc. Bodencredit941-—, 
Akcye galicyj. Banku hipotecznego 550-—, 
Akcye kolei państwowych 672-—, Akcye ko­
lei Południowej 83-—, Akcye Tramway A )  
— , Akcye Tramway B )  —•—, Akcye 
kolei Elbethał 415-—, Akcye kolei Półno­
cnej 5450-—, Akcye kolei czerniowieckiej 
580-— , Akcye Alpiny 423*— , Akcye Rima 
Muranyi 48P50, Akcye praskiego Towarzy­
stwa Żelazn. 1908-—, Akcye Fabryki broni 
467- — , Akcye Tureckie tytoniowe 341-—, 
Akcye Galicyjsko-karpackiego Towarzystwa 
naftowego 1215-—, 5-proc. obligacyi komu­
nalnych Banku krajowego — , Obliga- 
cye węgierskiej indemnizacyi 98-55, Ben­
ta majowa 100-65, Austryacka Benta koro­
nowa 100-70, Węgierska Benta koron. 98*95, 
56 1. Listy Tow. kredytowego ziem. 99-85, 
4 prc. Listy Banku krajowego 99*90, 4 i pół 
prc. Listy Banku krajowego 102-80, 5 prc. 
komunalne oblig. Banku kraj. 103-40, 4 proc. 
Listy Banku hipotecznego 99-90, 4 i pół prc. 
Listy Banku hipotecznego 102-05, 5 procen. 
Listy Banku hipotecznego 111*75, 4-prc. Gal. 
Obligacye propinacyjne 100-25, 4 -p rc . Gal. 
pożyczka kraj. z 1893 r. 100 '—, 4 - prc. po­
życzka miasta Lwowa 97*75, Losy tureckie 
181*50, Marki 117-10, Buble 252 75.

Odpowiedzialny redaktor: 

A d a m  K r e c h o w i e c k i .



Najstarszy magazyn kwiatowy

Antoniego Klimowicza i %na
Nadesłane,

Kawiarnia wieSeisKa
znakomita kSjwa

W  prospekcie „Przjrjaciela  dzieci" 
rozesłanym na rok 1904 zaszła pomyłka 
co do cen prenumeraty a mianowicie 
kw artalna prenumerata wynosi we Lwo­
w ie nie 3 koron ale 4 koron z przesyłką  
zaś 4 koron 80 halerzy.

M a g a z y n  i p r a c o w n i a

Futer
pod firmą

J.Danenheimer i S. Starnawski
przy ul. Wolowej 1. 11 A.

wykonuje wszelkie 
krótszym czasie po

zamówienia w jak naj- 
cenach umiarkowanych.

Przyjechali d« Lwowa.
Dnia 26. stycznia 1904. 

HOTEL GEORGE.
PP. A. hr. Starzyński z Dąbrówki, W. hr

Młodeeki z Monasterzvsk, H. hr Stadnicki z Rossyi. 
A. hr. Dzit duszyeki z Jasionowa. A Studziński 
z Bursztyca.

HOTEL FRANCUSKI.
P K. Budzyński z Rossyi.

HOTEL IMPERIAL.
P. E. Obertyński z Odnowa.

HOTEL STADTMULLERA.
P. A. Chodorowski z Nowego Sioła.

W y staw y  i Muzea.

M iejska W ystawa okazów przemysłu 
krajowego otwarta codziennie w domu niegdyś 
Biesiadeckich (przy placu Halickim). Wstęp 
wolny. Wszystkie przedmioty na sprzedaż.

Muzeum im. Lubomirskich. W dnie 
powszednie otwarte od godz. 9 tej do 1-siei 
z południa, we wtorek i piątek od godz. 3-ciej 
do 5-tej, a w niedzielę przed południem od 
godz. 11 -tej do 1-szej.

we Lwowie, plae HalieM 14, poleca najpiękniejsze bukiety weselne, bâ  
i kotylionowe, bukieciki do gorsu i do włosów w najpiękniejszym ułożeniu 
dybcze kwiaty jak róże, gwoździki, fiołki, bez, kamelie, konwalię i t p po ja 
niższej cenie. Uprasza się dokładnie adresować. Adres telegr. Afltflllt KlilOWiCZĵ

Rucli pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. października 1903 r. (Czas środkowo-europej^J
Pociąg

posp. | osob.
o godzinie

1 2 2 0

2-31

mm

Przyjeżdża do L w o w a
Na dw orzec g łó w n y

Ickan (Jas, Bukaresztu, Konstantynopola), Dolotyna, Zaleszczyk,

3-30
6-10

i-10

1-30

1-40

2-30

6-20
6-50
7-35 
7-45 
7-55

8-20
8-55

9-57
10-25
1115
1-10

4-35
5-20 
5-30

5 40

5-50

— I 5-55
8'40

Karlsbadu,
Chabówki,

Wyżnicy, Nowosielicy, Beihomethu, Czudina, Serethu, Rado- 
wieo, Dorny Watry i Suczawy.

Krakowa (Berlina, Wrocławia., Warszawy, Wiednia,
Pragi), Wieliczki, Orłowa, Nowego Sącza, Jasła,
Zakopanego.

Tarnopola, Borek wielkich, Gr'.ymałowa.
Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, 

Pragi), Orłowa, Nowego Sącza, Oświęcima, Zakopanego przez 
Pize.nyśl, Wieliczki, Rymanów i, Sanoka, Chyrowa.

Ickan, Czortkowa, Kałusza, Brodiny, Putny, Sueiawy.
Sokala i Eawy ruskiej.
Sambora, Chyrowa.
Ławocznego, (Pesztu), Chyrowa, Borysławia, Kałusza. 
Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Biodów.
Stanisławowa.
Jaworowa.
Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi, Za­

kopanego przez Kraków, Stróża, Orłowa, Mezó Laborez (Pesztu), 
ze Stryja
z R' oazowa, Jarosławia, Lubaczowa, 
z Stanisławowa, Potutor, Kófbsmezo.
z Ławocznego, Kałusza, Chyrowa, Borysławia, Koehawiny. 
z Krakowa (Berlina, Wroeł.Anifc Wiednia. Karlsbadu, Progi), No­

wego Sącza, Jasła, Tarnobrzegu Rymanowa Iwonicza, Sanoka, 
z Ickan, Czortkowa, Kałusza Zaleszczyk, Kooinania, NowosPTcy 

przez Zjczkę, Wyżnicy, Serethu, Suczawy. 
z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Husia­

tyna, Kopyczyniee. 
z Stryja, Chyrowa, Borysławia, 
z Jaworowa.
z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa),

Zaleszczyk, Husiatyna, Iwania 
z Ickan, Zydaczowa, Nowosielicy,

Brodiny, Suczawy. 
z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi) 

Oświęcima, Orłowa, Mielca yia Dembica, Sambora, Chyrowa. 
z Bełżca, Sokala, Lubaczowa, Rawy ruskiej.

Pociąg

Brodów, Grzymałowa, Potutor, 
pustego, Skały, Kopyczyniee. 
Serethu, Berhomethu, Czudina,

9-20

9-50

10-00
1020

10-40

2-15

3 09
7-35

-  5-06
!

z Krakowa, (Berlina, Wrocławia., Wiednia, Karlsbadu, Pragi, No­
wego Sącza, Jasła, Lubaczowa, Sanoka, Ryma nowa, Iwoireza. 

z Ickan, (Bukaresztu), Czortkowa, Husiatyna, Kórosmezo, Potutor, 
Nowosielicy, Dorny Watry, Suczawy. 

z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Warszawy), Oświęcima, 
Jasła, Lubaczowa, Tarnobrzegu, Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, 

z Sambora, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, Jasła, 
z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniee, Zale­

szczyk, Skały, Iwania pustego, Husiatyna. 
z Ławocznego, (Pesztu), Chyrowa, Kałusza, Borysławia, Koehawiny.

Na dw orzec ,,Podzam cze"  
z Tarnopola, Borek wielkich, Grzymałowa.

Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów.
Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Husia- 

tyna, Kopyczyniee.
Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Kopyczyniee, Zaleszczyk, Potu­

tor, Iwania pustego, Skały, Husiatyna, Brodów.

J
10 02 J  z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniee, 

szczyk, Potutor, Iwania pustego, Skały, Husiatyna.
Zale-

posp. | osob.
0 godzinie

112-45
“  I

2-51 -  |

| ~
4-!01

— 6-22

6-30
__ 6-45
---- 6-51

825 —

— 8-35

9-05
__ 9-25
___ 9-40
__ 10-35

10-40
1-50 —

2-40 —

2-50 —

3-05
__ 3-2-5
---- 3-40

3-5-t

i - 6-0-5
— 6-20

6-40!j
— 7-05
— 9-00 t
— 10-42

— 10-55 1

11-00

___ 11.05
— 11.111

6-43
— 10-57

2-04

i — T ż o l

l -
11-24

hdjeżdża ze L w o w a
Z dworca g łów n ego

do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy, 
Karlsbadu), Rozwadowa, Jasła, Chabówki, Zakopanego 4

\Ł
Rzeszów, Orłowa, 

do Ickan, (Jass, Bukaresztu, Constancy), Czortkowa Słob. raDl  
Nowosielicy, Seretu, Berhometu, Borodiny, Suczawy, R°r 
Watry, Kooinania.

do* Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pra°i, Karlsb*1 
Chyrowa, Sambora, Jasła, Stróż, Mielca, Orłowa, WieU°; 
Oświęcima.

,<W]’

do Ickan, (Jass, Bukaresztu), Botuszan, Zydaczowa-, Potutor, h 
rosmezo, Nowosielicy, Brodiny, Putny, Suczaw^ ^

do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee H usi^ r 
do Ławocznego, (Pesztu), Drohobycza, Borysławia." 
do Jaworowa. ,
do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbad

Lubaczowa, Sambora, Chyrowa, Orłowu, 
do Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu), San1J*1 

Rymanowa, Iwonicza, Tarnobrzegu, Stróż, Orłowa, N.Sącza, ' 
do Ławocznego, Chyrowa, Borysławia, Kałusza, 
do Sambora, Chyrowa. 
do Bełżcu, Sokala, Lubaczowa, 
do Czerniowiec, DH. tyna, Potutor, Nowosielicy. 
do Tarnopola Potuto-.
do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, *

leszezyk, Husiatyna, Skały, Iwania Pustego, Grzymałowa- . .
do Ickan, Potutor, Kałusza, Czortkowa, Zaleszczyk, W finl 

Kórosmezo, Kooinania, Dorny Watry, Suczawy, Bukareszt!. 
do Krakowa, Wrndnia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu) 

Chabówki, Zakopanego, Wieliczki, N. Sącza, Orłowa, Lubae20 
do Stryja, Chyrowa, Borysławia, 
do Rzeszowa, Lubaczowa, 
do Sambora Chyrowa. 
do Jaworowa.

do Stanisławowa, Zydaczowa. 
do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy, Chyr° 

Mezó Laborez, (Pesztu), Nowego Sącza, Orłowa. Oświęcim*- 
do Ławocznego, (Pesztu), Chyrowa, Borysławia, Kałusza, 
do Sawy ruskiej, Sokala.
do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów. uj,
do Ickan, Czortkowa, Zaleszczyk, Dslatyna, Wyżnicy, Koca y 

Nowosielicy, Berhomethu, Czudina, Serethu, Brodiny, R° 
Watry, Suczawy. 

do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Warszawy, Pragi, Karls"?^. 
Chyrowa, Rymanowa, Iwonicza, Tarnobrzegu, Orłowa, 
liezki, Chabówki, Zakopanego. ^

do Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniee, Iwania pustego, B°^B 
Skały, Husiatyna, Zaleszczyk, Grzymałowa. 

do Stryja.
do Żółkwi (tylko w każdą niedzielę).

Z dworca ,,Podzam cze"
do Podwołoczysk,(Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, Husiaty 
do Tarnopola, Potutor.
do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy),. Brodów, Kopyczyniee, 

leszezyk, Husiatyna, Skały, iwania pustego, Grzymałowa- ;

do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów. ,|
do Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniee, Iwania pustego, W  1 

Potutor, Husiatyua, Zaleszczyk, Grzymałowa.

U w aga: Pora nocna oznaczoną jest ramkami. — Czas środkowo-europejski jest późniejszy o 36 minut od czasu lwowskiego.

do

Hf?ą)rze 
mi

C E I I I  
lw ow skiej Izb y handlowej i

K
przemysłowej

Lwów, dnia 26. stycznia 1904. płacą żądają
walutą koron

I . Akeye za sztukę. K. h. K. h.
Banku liip. gal. po 200zł. (400kor.) 548 — 558 —
Banku gal. dla handlu i przem.

po zł. 200 (400 kor.) . . . . — — 260 —
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a.

w likw idaey i................................ — — — —
Kol. gal. Kar. Ludw. po 200 zł. mk.

(420 k o r . ) ..................................... — — — —
Kol. Lwów-Czern.-Jassy po 200 zł.

w. a. w srebrze (400 kor.) . . 578 - 58-5 -
Garbarni w Rzeszowie po 200 zł.

w. a. (400 k o r .) .......................... — — —  —

Fabryki wagonów w Sanoku przed­
tem Lipińskiego po 500 kor. . 350 - 375 -

Tow. dla gal. przedsieb. elektry­
cznych wod. po 200 zł. (400 kor.) © 400 - 420 -

I I .  L isty zastawne za 100 kor. ^
Banku li. g. 5% w. a. wyl. z 10% 0 111 50 — —

„ „ 4>/2% „ los w 50 1. =s- 101 70 — —
„ „ „ 4 %  _601.po200k. ■« 99 20 — —
„ kraj. 41/2% „ los w 51 1. >rH 102 50 -------
„ „ 4 % „ los w 57 1. 99 80 100 50

Tow. kred. gal. ziem. 4% (pierw.
sza e m i s y a ) ............................... ^ 99 40 — —

Tow. kred. galic. ziemsk. 4% 0
los. w 411/2 l a t .......................... 99 60 — —
4 °jo los. w 56 l a t .....................0 99 70 100 40

I I I .  OMigi za 100 kor.
Gal. funduszu propin. 4% w. a. N 100 - 100 70
Buków, funduszu propin. 5% w. a. 103 25 — —

Komunalne Banku kr. 5% (2 em.) 102 40 — —
3em.) 102 — 102 70

„ 4% (4 em.) 99 50 100 20
Kol. iokalne dtto 4% po 200 kor. 99 50 100 20
Pożyczki kr. 6% w. a. z r. 1873 —  — -----

„ „ 4% po 200 kor. z ro­
ku 1893 ..................................... 99 60 ICO 30

Pożyezkam. Lwowa4% p o 200kor. 97 30 98 -
„ „ „ 4V ,*  „ 200 „ 102 - -------

IY . Losy.
M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) . 78 - 84 -

Y . Monety.
Dukat c e s a r s k i............................... 11 25 11 40
20 frankówka . . . . . . . 19 - 19 20
100 rubli rosyjskich srebrnych . 251 50 253 50
100 rubli rosyjskich papierowych 252 - 254 25
100 marek niemieckich . . . . 116 90 117 40

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 24. stycznia 1904.

A. Ogólny d ług państwa. płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

m a j- l is to p a d ....................................  100-70 100-90
styezeń-lipiee..................................... 100-65 100-85

Jednolity dług państwa w srebrze
luty-sierpień ....................................
kw iecień -październ ik .....................

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 3 2 pr. 
„ „ 1860 po 500 zł. wa. 4 pr.
„ „ 1860 po 100 zł. 4 pr. .
„ „ 1864 po 100 zł. . . .
„ „ 1864 po 50 zł....................

L isty zast. domen państ. po 120 zł. 5pr.

płacą żądają

100-85 
100-85 
185-— 
155-40 
185-50

f c e —
256—
299-50

10105 
101-05 
195-— 
156-40 
187-50 
260-— 
260-— 
300.30

B . D łu g  państwa (wszystkich w Radzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 p r..................................

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kor. 4 pr. . . .

O. Obligacye kolejow
Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr.
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . .
Kol. Ges. Elżbiety za 200 zł. mk. 5s/4

pr. (ostemp. a k e y e ) .....................
Koi. Cesarza Franciszka Józefa za 100

zł. iS1/* p r.............................................
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostemp. akeye) 5 p r........................
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. koron, 

wolne od podatku za 200 kor. 4 pr.

Koi. Arc. Albrechta za 300 zł. 5 pr.
w złocie za 200 zł. 5 pr. . . .  

Kol. Czeskiej zaeh. za 200 1000 i
5000 zł. 4 p r......................................•

Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400
kor. 4 p r..............................................

Kol. bukowińskiej lokaln. za 400 kor.
4 p r .......................................................

Kol. galic. Karola Ludwika za 200,
100 zł. 4 p r........................................

Kol. iwowsko-czern.-jasskiej z r. 1894
za 200 kor. 4 p r ................................

Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer- 
gut) za 400 marek 4 pr. . . .

D.
Wes. złota re n tp z a  100 zł. 4 pr. .

„ „ „ w wal. kor. za 200
kor. 4 p r ...............................................

Węg. obi. pr. reguł. Cisy za 100 zł. 4% 
poż. prem. za 100 zł. (200 kor.)

„ „ „ za 50 zł. (100 kor.)
E . O bligacye indem nizaeyjne.

Kroacyi i Sławonii .................................99-25
Węgier za 100 zł. 4 p r.........................  98-50

120-55 120-75

100-70 100-90
.

100-30 101-30

119-— 119-75

509-50 511-50

129 75 130-75

100-30 101-30

100-35 101-35

olejowe).
114-90 115-50
134-50 135.50

100-35 101-35

100-40 101-40

100-30 101-30

100-35 101-35

100-35 101-35

119-75

węgierskiej).

99-05 99-2.5
163-25 165-25
208-— 211-—
208-— 210-50

99-50
F . Inne publiczne pożyczki.

Losy reguł. Dunaju z r. 1870 za 100
zł. 5 p r.................................  282—

Poż. reguł. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 107-25
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los za

200 kor. 4 p r.............................99'30 100-30

28650
108-25

Bukowińskie obi. propinacyjne los za
100 zł. 5 p r........................................

Gal. poż. kr. z r. 1873 za 100 zł. 6 pr. 
„ „ „ „ 1893 za 200 k. 4 pr.
„ obi. prop. „ 1889 za 100 zł. 4 pr.

Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za
100 zł. 4 p r.........................................

Renta włoska za 100 lirów (96 kor.)
4 p r.......................................................

Poż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 
Tureckie obi. prem. kol. za 400 frank.

G. L isty zastawne. Oblig. hipot.
(za 100 zł. Nom.).

Anglo Austr. banku los w 30 1. 4% pr. 
Austr. zakł. kr. ziem. los w -50 i. 4 pr.

„ „ obi. prem. z r. 1880 3 pr.
„ „ „ „ 1889 3 pr.

Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr.
„ „ „ „ los 4 pr.

Gal. akc. b. lup. 10 pr. prem. los -5 pr.
„ „ „ los 50 1. 41/, pr- •

„ „ „ „ „ 60 1. za 200 kor.
4 p r.......................................................

Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. .56 lat 
4 pr. los. 41 lat 

„ 4 pr. stare . .
„ „ „ „ 4 pr. za 200 kor.

Banku krajowego dla Galieyi Lodom.
4Ł/a pr. 5P/-J lat zwrotne . . .

Banku krajowego oblig. komun. 2 emi-
sya 5 p r...............................................

Banku krajowego oblig. komun. 3 emi- 
sya 42 lat za 200 kor. 41/., pr. 

Banku kr. losy 1. za 200 k. 4 pr. 
Austro-węg. banku 401/, lat los. 4 pr.

„ „ „ 50 lat los. 4 pr.
I I .  Obligacye z prawem pierw 

za 100 zł. nom. 
Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i

200 zł. 6 p r.........................................
Tow. żegl par.po Dun.Em. r. 18864 pr. 
Koi. półn. ces. Ferd. em. z r. 1886 4 pr.

„ ■ „ » >, „ 1887 4 pr.
„ „ „ „ „ 1888 4pr.
„ „ „ „ „ 18914 pr.

Kolej Łwów-Czern.-Jassy z r. 1884 za
300 zł. 5 p r........................................

Kolej Lwów-Czern. z r. 1884 za 300
zł. 4 p r................................................

Gal. kol. lok. wschód, za 100 zł. 4 pr. 
Weg. gal. kol. em. 1870 za 100 zł. 5 pr.

„ „ „ „ 1878 za 200 zł. 5 pr.
„ „ „ „ 1887 za 200 zł. 4 pr.

J . Losy (za sztukę). 
Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł. . .
Zakład kred. dla hand. i przein. 100 zł.
Olary 40 zł. m. k ..................................
Pożyczka miasta Insbruku 20 zł.
Losy miasta Krakowa 20 zł. . . . 
Pożyczka miasta Lubiany 20 zł. . .
Palfy 40 żł. m. k...................................166-—

płacą żądają

103-75 104-75

99.60 10050
99-80 100-80

97-75

92-— 95—

listy dłużne

99-55 100-55
2 9 4 -- 300—
287-— 291-50
10375 104-75
99-— 99-70

111-25 112-25
101-75 102:75

99-40 100.40
99-35 100-35
99-75 —-—
99-50 —'—

102-50 103-40

103-— 103-80

101-75 102-75
9950 100-40

100-90 101-90
100-90 101-90
szeństwa

110-85 111-85
116-50 117-50
101-— 102-—
10110 102-10
101-10 102-10
101-20 102-20

94-10 95—

100-— 101-—

110-75 111-75
110-75 111-75

99-85 100-85

21-50 22-50
464-— 474—
165 — 175—

81-— 86—
8 0 - - 84-50
70-— 74—

166— 176—

płacą 
55' — 
28-50 
65'— 

228—  
77—  

250—
&

230 — 300'"

4u3,,/

445 75 
1608—  
542-50 
247-50 
252—

4 %ifk,

Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł. . .
Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. . .
Losy funcl. arcyks. Rudolfa 10 zł. .
Salina 40 zł. mk....................................
Pożyczka miasta Salzburga 20 zł. .
St. Genois 40 zł. mk............................
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł.

„ „ TryestulOOzł.mkAbijpr.
„ „ Tryestu 50 zł. 4 pr. . .

It. Akeye banków (za sztukę).
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . . . 283'5C
Peszt, banku handl. 500 zł. . . . 2865—
Zakł. kred. dla handlu i przein. . . —
Węg. banku kredyt. 200 zł. . . . 768-50 
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . . 528-50
Galie, banku hip. 200 zł. . . • ■ 550-—

„ „ dla handl. i przein. 200 zł. 240-—
Banku dla krajów koronnych 200 zł.

„ Austro-węg. 1400 k. . . .
„ Związk. ((Jnionbank) 200 zł. .

Czeskiego banku związkowego 100 zł.
Ziynosteńska banka 100 zł. . . .

L. Akeye Przedsiębiorstw transportowych- y 
Buk. kol. lok. akc. pierw. 200 zł. . 430'-r- 

„ „ „ akeye zakład. 200«z-ł. 394—  **(,/
Kolei półn. ces. Ferd. 1000 zł. mk. . 5450’— 
Kołom. kol. lok. (akc. pierw.) 200 zł. ——  ^
Kol. Lwów-Bełzec (akc. pierw.)<200 zł.

„ Lwów-Czern.-.Jassy 200 zł. . .
„ wschód.-galic.-lokaln. 200 zł.
„ państwowych 200 zł.....................
„ południowej 200 zł.......................
„ węg. galic. I. 200 z ł....................

Austr. Tow. żegl. na Dunaj u500 zł. mk. 867-—■
M. Akeye Przedsiębiorstw przemysłowych- .

Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. . 681’— AgR-/'. 
Galic. karpackie naft. tow. 500 kor. 1210-— 4 $
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 426’50 
Pragskiego tow. Żelazn, przem. 200 zł. 1922-— ińO'''
Sehodnicy 500 kor................................. 800’— ^
Tureck. zarz. tytoniow. 500 franków —■— „<!■/
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. . . 390’— 3
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B erlin za 100 marek 5 pr. . .
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. .
Paryż za 100 franków . . . .  
Petersburg za 100 rubli 41/* pr.
Niemieckie b a n k i .....................
Włoskie b a n k i ..........................
Francuskie b a n k i .....................
Szwajcarskie b a n k i .....................94iW 1/j
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Dukat c e s a r s k i ..........................
Austr. weg. 8 guld. złota moneta —■—
2 0-franków ka ...............................  19 051/a
20 -m ark ó w k a ............................... 23'44
Rosyjski półimperyał . . . .  —■—
Niemieckie banknoty zalOOmarek 117-071/2 
Włoskie banknoty za 100 lir . 95 25
R u b le ...............................................  2521/,
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ez. E. 1202-3 (9) (871 8 - 3 )
8I Na żądanie Szymona Szippera. odbędzie 
- ? dnia 24. lutego 1904 o godz. 9 przed 
pUdniem w sądzie niżej wymienionym, w 
ll>rze ^ r - w Nisku, licytacya realności 
jC '• 117 i połowy realności lwh. 120 gminy 

a|ńień.
Nieruchomości, wystawione na licyta- 

są ocenione a to : 1) lwh. 119 na 2315 
°r°n, 2) połowa lwh. 120 na 1100 kor. 

s4 Najniższa cena wynosi ad 1) 1543 kor. 
bal, ad s) 733 kor. 34 hal., poniżej tej 

sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się

| będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- j 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Mościska, dmia 11. grudnia 1903.

4o tych nieruchomości dokunienta (wyciąg
“ularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 

leaia) może każdy, mający chęć kupienia, 
jf?ejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 

niżej wymienionym, w biurze Nr. 19.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Nisko, dnia 13. stycznia 1904.

^  cz. E. III. 2310/2 (92) (298 8 - 3 )
Dnia 1. marca 1904 o godzinie 10 przed 

południem w sądzie niżej wymienionym 
s&li licytacyjnej Nr. VI. odbędzie się li- 

Jtacya : i )  realności lk. 1663/4 i 167% we 
Wowie, objętych whl. 119,111. ks. gr. m. 

I^owa. 2) realności lk. 505% i 5(i62/4 we 
i^owie, objętych whl. 1039/11. ks. gr. m. 

^owa, wszystkich położonych przy ni. Mły- 
i ^skiej 1. 3, stanowiących kompleks budyn- 
°w i gruntów, na których znajduje się 

?%n parowy i piekarnie w ruchu będące, 
U(tzież zabudowanie gospodarcze wraz z 

rjtynależytościami, opisanemi bliżej w pro- 
°koie z 18. lipca 1903 1. cz. E III. 2310/2 (52). 

Nieruchomości, wystawione na licyta- 
a tworzące jedną całość gospodarczą, 

D^edane będą tylko łącznie za jedną wspólną 
®en§. Realności ad I) ocenione są wraz z 
ptynależytościami na 585.850 kor. 60 ha- 
i *.1!i realności ad II) wraz z przynależyto 
eiami na 6909 kor.

Najniższa wspólna cena. niżej której 
J^zedaż nie nastąpi, wynosi 297.879 koron 
“ halerzy.

. Warunki licytacyjne i inne odnośne 
°kumenta, przejrzeć można w sadzie tutej- 
*yna, w Oddz. III.

i. Taki6 prawa, w obee których niniejsza 
l^ytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
%  do sąćlu najpóźniej przy wyznaczonym 
gminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
®dzaju co do samej nieruchomości nie mo 

° yby być już ze skutkiem podnoszone.
Te osoby, dla których jakie prawa lub 

®|§żary na powyższych nieruchomościach bądź 
“Benie już istnieją, bądź w tokn postępo 

i aDia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
Jd ą  o dalszych wydarzeniach tego postępo-
J a?ia jedynie przez przybicie na tablicy sąt 

ej> jeśli nie mieszkają w okręgu sądn n i^ .; 
Zmienionego i nie wskażą temuż sądowi 

Pe*nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
aińieszkałego.

0- k. Sąd powiatowy, S. I. Oddział III. 
Lwów, dnia 31. grudnia 1903.

>ądo-
niże.j

^  cz. E. 993/2 (15) (557 2 - 3 )
a . W drodze publicznej licytacyi sprzeda­
ją zostaną w Sądzie tutejszym (Filii Sądu, 

apteki) każdym razem o godz. 9 rano. 
, I. dnia 10. lutego 1904 realność miej- 

i a wh. 88 Mościska 
6zUOŚ' 
ha

z ogrodem 
owocowemi)

i przyna- 
ocenionaseią (drzewami 

1056 kor. 49 hal 
r II. dnia 11. lutego 1904 1) 1/5 część 

amości wiejskiej wh. 174 Czyżowice z przy­
należnością (drzewa owocowe) oszacowana 
r. kor. 60 hal., 2) 1/9 część realności wiej- 

tMcj wh. 175 Czyżowice, oszacowana na 24 kor. 
J? bal. i 3) cała posiadłość wh. 172 

lce oceniona 222 kor. 50 hal.

^“kiunenta 
zZm (Filii, obok

L.

się

Cżyżo-
oceniona
III. dnia 18. lutego 1904 godz. pół do 

^  rano realność miejska pod Id. 325/252 
Mościskach, wh. 4 0 1 Mościska i)  dom 

t„°grodem, przynależnością, oszacowany na 
kor., 2) grunta z przynależnością 

'drzewami) ocenione na 1503 kor. 20 hal.
Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 

] /e Przyjdzie do skutku wynosi ad I. 704 
27 hal., ad II) 1) 16 kor. 46 hal., 2) 

% kor. 37 hal., 3) 148 kor. 34 hal., ad III. 
1092 kor. 6 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
p-zejrzeć można w sądzie tutej- 

apteki).
Takie prawa, w obec których niniejsza

cz. E. 1054/3 (4) (555 2 - 3 )
Na żądanie Stanisława Kolki, odbędzie 

dnia 12. lutego 1804 o godz. 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, licy­
tacya 1/5 części realności lwh. 483 gm. kat. 
Jaworzno, składającej się z parcel gr. lk. 
4600 i 4641 role.

1/5 część nieruchomości, wystawionej na 
licytacyę jest oceniona po potrąceniu warto­
ści dożywocia na rzecz Barbary Pniakowej 
zaintabulowanego na 1/6 części tej realności 
w kwocie 3 kor. 33 hal., na kwotę 64 kor. 
67 hal., przynależności niema żadnych.

Najniższa cena wynosi 43 kor. I I 1/* 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne, które się równo­
cześnie zatwierdza i odnoszące się do tej nieru­
chomości dokumentu (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w kaneelaryi sądowej.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jt dynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądn n i­
żej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądn zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Jaworzno, dnia 19. grudnia 1903.

L. cz. E. 137/2 (59) (479 2 - 3 )
Na żądanie Kasy oszczędności w Ho­

ro lence, odbędzie się dnia 2. wrześn;a 1904 
o godz- 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 63, licytacya 
dóbr Podwerbce whl. 324 ks. gr, dla po­
siadłości tabularnych tutejszego sądu obję­
tych wraz z przynależnościami, składającemi 
się z inwentarza żywego i martwego.

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
eyę, jest oceniona na 423 385 kor. 10 hal., 
przynależności zaś na 28.484 kor.

Najniższa cena wynosi 301.246 kor. 06 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabular­
ny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. 
d.) może każdy, mający chęć kupienia, przej 
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 66.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k, Sąd obwodowy, Oddział IV.
Kołomyja, dnia 2. stycznia 1904.

“ytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
t c do Są,ju najpóźniej przy wyznaczonym 
j. ^ in ie  licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
3 > j u  co do samej nieruchomości nie mo- 

yby być jnż ze skutkiem podnoszone. 
e: . Te osoby, dla których jakie prawa lub 
0K ar7 na powyższych nieruchomościach bądź 
^ ediie jnż istnieją, bądź w toku postępo­

w a, licytacyjnego powstaną, zawiadamiane

rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lnb 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądn 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Budzanów, dnia 15. grudnia 1903.

L. cz. E. 1308/3 (3) (579 2 - 3 )
Dnia 9. iutego 1904 o godz. 10 przed 

południem, odbędzie się w sądzie niżej wy­
mienionym, w "biurze Nr. 5, licytacya poło­
wy realności lwh. 325 gminy Mogielnica, 
Michała Świstuna własnej.

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 210 kor.

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 140 kor.

Warunki licytacyjne i wszystkie odno­
szące się do tej 
można przejrzeć 
nym, w biurze Nr. 7.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądn najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego

nieruchomości dokumenta. 
w sądzie niżej wymienio-

Do L. 666/904 _ (500 1— 2)
O b w i e s z c z e n i e .

Opróżniona składownia tytoniu w Szczer- 
cu będzie obsadzoną w drodze publicznej kon- 
kurencyi.

W ciągu rokn od 1. stycznia 1903 do 
31. grudnia 1903 pobrano dla tej składowni 
materyał tytoniowy w wartości 79643 kor. 
98 hal., względnie w wadze 46064 klg.

Zysk od drobnej (alla m inutaj sprze­
daży tytoniu w tej składowni wynosił w tym 
czasie 1653 kor. 46 hal., sprzedaż znaczków 
stemplowych, listów przewozowych i blan­
kietów wekslowych 17755 kor. 20 hal., od 
drobnej sprzedaży tych znaczków wartościo­
wych przyznaną będzie składownikowi pro- 
wizya w wysokości 0'5°/o procentu od ich 
wartości.

W kolekturze loteryjnej roczna zbiórka 
wynosiła przeciętnie za ciągnienia loteryi 
lwowskiej 3168 kor. 03 hal., berneńskiej 
2492 kor. 70 hal., od której przyznaje się 
3'/*% prowizyi.

W razie żądania prowizyi od składo­
wni należy wyrazić to przez podanie stopy 
procentowej od wartości sprzedanego mate- 
ryału tytoniowego.

Oferta ma być wystawioną na przepi­
sanym druku i wniesioną opieczętowana naj­
dalej do 29. lutego 1904 do godziny 12 w 
południe u Naczelnika c. k. Dyrekcyi okręgu 
skarbowego we Lwowie.

Wadyum wynosi 400 kor. i ma być 
złożone w gotówce albo w papierach warto­
ściowych.

O. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Lwów, dnia 14. stycznia 1904.

L. 981/04. (501 1 - 2 )
O b w i e s z c z e n i e .

Główna składownia tytoniu w Bąbro- 
wie obsadzoną będzie w drodze publicznej 
konkurencyi.

Oferty pisemne zaopatrzone w wadyum 
w kwocie 515 kor. należy wnieść najpóźniej 
dnia 18. lutego 1904 do godziny 12 w po 
ludnie n Naczelnika c. k. Dyrekcyi okręgu 
skarbowego w Tarnowie.

Obwieszczenie zawierające bliższe szcze 
góły rozprawy konkurencyjnej celem objęcia 
składowni w Dąbrowie było umieszczone 
w Nr. 2o „G-zety Lwowskiej11.

O. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Tarnów, dnia 16. stycznia 1904.

rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być jnż ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie jnż istnieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada­
miane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą temnż 
sądowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzi­
bie sądn zamieszkałego.

O. k. Sąd krajowy, Oddział VIII.
Kraków, dnia 13. stycznia 1904.

L. cz. E. 92/3 (18) (601 1 - 8 )
Dnia 14. marca 1904 o godz. 10 przed 

południem odbędzie się w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 28. licytacya: l j  
pól górniczych „Ludwik11 i „Gliiekauf11 w 
Tenczynku, zapisanych w księdze górniczej 
krakowskiej, stanowiących kopalnię węgla, 
która siłada się z 12 miar i 2 przymiarów 
o powierzchni 555.938 m 2 i jest odległa o 
2 km. od stacji kolejowej Krzeszowice, wraz 
z przynależnościami, składającemi się z bu 
dynków, maszyn, inwentarza i z realności 
pod 1. kons 63 w Tenczynku położonej, two­
rzącej z temi połami górniczemi jedną całość, 
tudzież 2) realności objętej lwh. 236 ks. gr. 
gm. kat. Tenczynek w obszarze 1299Q° bez 
przynależności i 3) realności lwh. 302 ks. 
gr. gm. kat. Tenczynek objętej w obszarze 
4 8 8 J 0 bez przynależności.

Kopalnia, wystawiona na licytacyę jest 
ocenioną na 317.010 kor., łącznie z przyna­
leżnościami, realność pod 2) wymieniona na 
496 kor., realność pod 3) na 200 kor

Najniższa cena kopalni wynosi 105 870 
kor., realności pod 2) 331 kor., realności 
pod 3) 134 kor., poniżej tych cen sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku.

Wadyum wynosi: ad 1) 31.760 kor., 
ad 2) 50 kor., ad 3) 20 kor.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 27.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądn najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego

L. cz. E. 149/2 (59) (602 1 - 8 )
Na żądanie Spółki handlowej rolniczo 

przemysłowej w Kołomyi, zastąpionej przez 
adw. dra Haczewskiego w Kołomyi, odbędzie 
się dnia 1. marca 1904 o godz. 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 63, licytacya dóbr Hawrylak 
lwh. 319 ks. gr. dla posiadłości tabularnych 
tutejszego Sądn objętych wraz z przynale­
żnościami, składającemi się z inwentarza 
żywego i martwego.

Nieruchomość, wystawiona na licyta­
cyę, jest ocenioną na 422.721 kor. 77 hal., 
przynależności zaś na 28.843 kor.

Najniższa cena wynosi 301.043 kor. 18 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t, d ) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 66.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądn najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w tokn postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądn niżej 
wymienionego i nie wskażą temnż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Kołomyja, dnia 2. stycznia 1904.

L. cz. E. 2031 3 (6) (616 1 - 8 )
Na żądanie Józefa Anstera, kupca w 

Haliczu, odbędzie się dnia '6 . lutego 1904 
o godz. 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 9 licytacya po­
łowy realności whl. 155 gm. Halicz.

Nieruchomość, wystawiona na licyta­
cyę, jest ocenioną na 500 kor.

Najniższa cena wynosi 333 kor. 34 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skntkn.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze Nr. 8.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłabyaniedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być jnż ze skutkiem podnoszone.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Halicz, dnia 30. grudnia 1903.

L. cz. E. 692 3 (8) (624 1—8)
Na żądanie p. dr. Bolesława Strow- 

skiego. adwokata w Rzeszowie odbędzie się 
dnia 23. lutego 1904 o godz. lO ^ rzed  po­
łudniem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 12 w Strzyżowie licytacya real­
ności lwh. 121 ks. gr. gm. kat. Jawożnik 
objętej Wojciecha Magiery własnej.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę jest ocenioną na 2347 kor.

Najniższa cena wynosi 1566 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze Nr. 12.

Takie prawa, w obec których nin iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia

>Gazeta Lwowska* Nr. 21 z dnia 27. stycznia 1904.



tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są ­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądo­
wi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

Warunki licytacyjne zatwierdza się.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Strzyżów, dnia 9. stycznia 1904.

L, cz. E. 127/3 (5) (619)
Na żądanie firmy Meilech & M. Pinkas 

Landau w Gorlicach, odbędzie się dnia <8. 
lutego 1904 o godz 10 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 5 
w Krościenku licytacya realności lwh. 85 
ks. gr. gm. Krościenko wraz z przynależno 
ściami.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta­
cyę, jest ocenioną na 1900 kor.

Najniższa cena wynosi 950 kor., poni­
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne, które się za­
twierdza i odnoszące się do tej nieruchomo­
ści dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 5.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, .jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Krościenko, dnia 10. stycznia 1904.

L. cz. E. 1164,3 (7) (620)
Na żądanie Benjamina Jontia Freifelda 

zastąpionego przez adw. dra Fichmana 
w Kosowie, odbędzie się dnia 18. lutego 
1904 o godz. 9 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 39, licy­
tacya l/o  części realności lwh. 4^4 gm. So- 
kołówka.

Nieruchomość, wystawiona na licy- 
iacyę, jest ocenioną na 620 kor.

Najniższa cena wynosi 413 kor. 33 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przpjrzeć pod zas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 39.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
tero inie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tabib y sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na­
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej cząstki nie­
ruchomości.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Kosów, dnia 23. grudnia 1908.

L. cz. E. 2620/3 (5) (621)
Na żądanie Leiby Marmoroscha, odbę­

dzie się dnia 23. iutego 1904 o godz. 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 39, w Kosowie licytacya 
% realności lwh. 264 gm. Kosów.

Nieruchomość, wystawiona na licyta­
cyę, jest ocenioną na 1250 kor.

Najniższa cena wynosi 625 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 39.

Takie prawa, w obec których niniejsza

licytacya byłaby niedopuszczalną, naieży zgło- 
; sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
' terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej 1/g nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na­
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej % nieru­
chomości.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Kosów, dnia 12. stycznia 1904.

L. cz E. XVII 8/8 (76)  ̂ (610)
Na żądanie p. Stefana hr. Ponińskiego 

prywatnego w Krakowie, zastąpionego przez 
p. dr. Stanisława Rawińskiego, adwokata w 
Krakowie, odbędzie się dnia 18. marca 1904
0 godz. 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w Sali Nr. V. ul. św. Jana
1. 22 parter licytacya realności pod lk. 42 
Dz. I. w Krakowie położonej ks. gr. gm. 
kat. Kraków lwh. 36 objętej (zwanej Hotel 
Drezdeński) w rynku głów. pod 1. or 47, 
składającej się z dwupiętrowego domu o dwóch 
frontach, oraz trzech piętrowej oficyny wraz 
z przynaieżnościami według protokołu opi­
sania i oszacowania z dnia i !. lutego 1903
1 z dnia 23. marca 1903 (20 stór i wózek).

Nieruchomość ta, wystawiona na licy­
tacyę jest ocenioną na 440.000 kor., przyna­
leżności zaś na 160 kor. i

Najniższa cena wynosi 220.080 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej nieru­
chomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy­
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 14. ul. św. 
Jana 1. 13.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjny !•, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego

C. k Sąd powiatowy, Oddział XVII.
Kraków, dnia 14. stycznia 904.

L. cz. E. II. 2473/3 (6) (505)
Dnia 28. marca 1904 o godz. 10 przed 

południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
sali Nr. 6, II. piętro, odbędzie się licyta­
cya realności pod lk. 68% we Lwowie przy 
ul. Szeptyckich 1. orj. 28 położonej whl. 53 
II. dz. ks. gr. gm. m. Lwowa objętej, skła­
dającej się z dwupiętrowej kamienicy ze 
skrzydłem ofieynowem i' z ogrodem łącznej 
powierzchni 2ó9'60 m 2 wraz z przynaieżno­
ściami, składającemi się % drzwi, okien, 
dzwonków, kluczów i t. p.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę jest ocenioną na kwotę 59.735 kor. 
33 hal., przynależności zaś na 1690 kor. 
85 hal., łącznie na 61.426 kor. 18 hal.

Najniższa cena wynosi 30.713 kor. 09 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Oddział II.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy Sekc. I., Oddział II.
Lwów, dnia 17. grudnia 903.

L. cz. E. 5062/3 (5) (553)
Dnia 2. marca 1904 o godzinie 9 

przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 1, odbędzie się licytacya 
realncśń whl. 909 gm. Dora wraz z przy­
naieżnościami.

Nieruchomość, wystawiona na licyta­
cyę, jest ocenioną na 120 kor., przynależno­
ści zaś na 639 kor. 60 hal.

Najniższa cena wynosi 506 kor. 40 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.'

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 1.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszone 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie juz istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Delatyn, dnia 13. stycznia 1804.

L. cz. E. 2594 3 (5) (84)
Dnia 11. marca 1904 o godz. 10 przed 

południem, odbędzie się w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 14 we Lwowie, 
licytacya realności wyk. hip. 52 ks. gr. gm. 
Hołosko wielkie objętej składającej się z 2 
parcel gruntowych i budowlanych i domów 
mieszkalnych i gospodarnych zobowiązanych 
Bronisława Daszkiewicza i Matyldy z Kirsch- 
baumów Daszkiewiczowej własnej wraz z przy­
naieżnościami.

Nieruchomość, wystawiona na licyta­
cyę, jest ocenioną na 28.000 kor., przynale­
żności zaś na 1700 kor.

Najniższa cena wynosi 19.517 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły 
ocenienia i t. d ) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 14.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy S. II., Oddział IV.
Lwów, dnia 12. grudnia 1903.

L. cz. E. II. 1995,3 (8) (10463)
Dnia 14. marca 1904 o godz. 10 przed 

południem w sądzie niżej wymienionym, w 
sali Nr. 6 na II. piętrze, odbędzie się licy­
tacya realności pod lk. 617 i 797V* we 
Lwowie przy ul. Torosiewicza pod 1. orj 3 
i 5 położonej whl. 525/1. ks. gr. gm. m. 
Lwowa objętej, urządzonej na cegielnię a skła­
dającej się z 8 parterowych budynków mie­
szkalnych, 8 szop drewnianych, 1 stajni mu­
rowanej a 1 drewnianej z wozownią, 1 lo­
downi murowanej, 1 lodowni drewnianej, 1 
pieca cegielnianego kręgowego z kominem 
fabrycznym, kurnika drewnianego, studni 
murowanej z motorem wiatrakowem i studni 
z żelazną pompą, sadzawki i gruntów łącznej 
przestrzeni około 9 ha. 68 ar. wraz z przy­
naieżnościami, składającemi się z okien, przy­
budówek, stór, żłobu, parkanów, brukowania, 
chodników.

Nieruchomości powyższe, wystawione 
na licytacyę, ocenione na 69.564 kor. 15 
hal., przynależności zaś na 1472 kor. 40 hal. 
razem na 71.036 kor. 55 hal.

Najniższa cena wynosi 38.768 kor. 28 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tych nieruchomości dokumenta może ka­
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 2.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego

rodzaju co do samej nieruchomości nie i
głyby być już ze skutkiem podnoszone. ^

Te osoby, dla których jakie Pra^ 8haji 
ciężary na powyższych nieruchomościach W 
obecnie już istnieją, bądź w toku P°.%e 
wania licytacyjnego powstaną, zawiada®1 
będą o dalszych wydarzeniach tego P°s%0. i 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są^- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu %  
wymienionego i nie wskażą t-muż sąd ^  
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie są 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Sekcya I. Oddz® 
Lwów, dnia 14. grudnia 1903.

L, cz. E. 1205 3 (3) (%„'
Na dobrowolne żądanie Maryi H®%c 

kowej w Chudykowcach odbędzie się “ j8
11. lutego 1904 o godzinie 9 rano w Są . 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 6 cel 
zniesienia współwłasności, publiczna spr
daż realności whl. 197 i 380 ks. gr- aręChudykowce, składającej się ad 1 1 z F%  
bud. lk. 174 i parc. gr. lk. 653-9, 976, "% 
981, 12, 1124/1. ad 2) z parc. gr. lk. ° 
82/2, 83 2 i 414. f,

Najniższa cena wynosi ad 1) 900 *% 
i ad 2) 900 koron, poniżej których spr&e 
nie przyjdzie do skutku. . ^

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ^ . 
larny, wyciąg katastralny, protokoły 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć  RUP jj 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowi 
w tut. sądzie, biuro Nr. 6. r ^

Prawa lub ciężary na tych realności* 
obecnie już istniejące pozostają nie naru%  
ne bez względu na cenę kupna uzyskać 
mającą.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Mielni a, dnia 31. grudnia 1903.

L. cz. E. 5138/3 (3)
Zobowiązany Mojżesz Halpern i tow. w ^ 

łuszu. „
Dnia 16. iutego 1804 o godzinie 9^%  

odbędzie się w sali rozpraw Nr. III. S%, I 
tutejszego licytacya realności whl. 90^ J 
gr. gm. Kałusz objętej wraz z przynależ11 
ściami, składającemi się ze studni i park®* ;

Nieruchomość ta, wystawiona na ! 
tacyę, jest ocenioną na 2450 kor. przy11* 
żności zaś na 110 kor.

Najniższa cena wynosi 1280 koi-0’ 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
skutku. , ,

Warunki licytacyjne i inne odnoS® 
dokumenta przejrzeć można w Sądzie tut®l 
szym, w biurze Nr. I. . J

Takie prawa, w obec których niniej* 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy z- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczony 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te# 
rodzaju co do samej nieruchomości nie ^  
gfyby być już ze skutkiem podnoszone. . j, 

Te osoby, dla których jakie prawa 
ciężary na powyższej nieruchomości ^  
obecnie już istnieją, bądź w toku postęp% e 
nia licytacyjnego powstaną, zawiada®1* 0, 
będą o dalszych wydarzeniach tego 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są*1-

PKwej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ® 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sad° 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie są 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Kałusz, dnia 18. grudnia 19.3.

L. cz. E. 1715/8 (20)
Dnia 26. lutego i 904 o godz. 10 PrZ 

południem odbędzie się w sądzie niżej 
mienionym, w biurze Nr. 14 licytacya r®* 
uości a) wyk. hip. 134, b) 142 i c) poł° ^  
realności wyk. hip. 26 ks. gr. gm. H°?0L , 
wielkie objętych, Nuchima i Kreinci Kii*1®; 
bergów własnych wraz z przynależności®1 

Nieruchomość, wystawiona na 
cyę, jest oceniona ad a) na 4<!63 koron q 
hal ,  ad b) na 6? kor., ad c) 1357 kor- 
halerzy.

Najniższa cena wynosi ad a) 2032 ko 'j ■ 
ad b) 40 kor., ad c) 904 kor., poniżej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu®, 
ny, wyciąg katastralny, protokoły ocen®1! 
i t. d,), może każdy, mający chęć kupienl ’ 
przejrzeć podczas godzin urzędowych ^  A  
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. }  ;

Takie prawa, w obec których nintej® 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy ^  j 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczony | 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia ie% !
rodzaju co do samej nieruchomości nie ® 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. u I 

Te osoby, dla których jakie p r a w a  ^
ciężary na powyższych nieruchomościacH 
obecnie już istnieją, bądź w toku
wania licytacyjnego powstaną, zawiada®ia fl, 
będą o dalszych wydarzeniach tego Pos^ ? 0. 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są ■
wej jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
wymienionego i nie wskażą temuż są<

niż®!
d o * 1



9
* X ffi.?cnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
c l(3sGralego.

k- Sąd powiatowy, S. I I . , Oddział IV.
Lwów, dnia 18. stycznia 1904.

L.
CZ'j L. II. 2 74, 8 (18) (506)

P°łud -Dla 21- marca 1904 o godz. 11 przed 
Sali fiaiTeTm w sądzie niżej wymienionym, w 
J>ośp; piętro odbędzie się licytacya real- 
ctierr ^  *k- ^  PrzY 11 k b. Głowa-
tą, L objętej whl. 1067/11. ks. gr. gm. 
tJaurow°Wa’ składającej się z dwupiętrowego 
&alei a^e_g° domu czynszowego wraz z przy- 
drz^iD°Seiamb składającerni się z okien, 

i stor, kluczy, muru i kanału.
Lcyta rucb°m°śe powyższa, wystawiona na 
QaleA^?’ jest oceniona na 54.030 kor., przy- 

ńjśń zaś na 625 kor., razem 54655 kor. 
ajńiższa cena wynosi 27.328 koron, 

do *eJ ceny sprzedaż nie przyjdzie

tej t r u n k i  licytacyjne i odnoszące się do 
tHajo leruchomości dokumenta może każdy, 

kupienia przejrzeć podczas go- 
z§dowych w sądzie niżej wymienio- 

*  biurze Oddział II.
*icyta 6 Prawa> w °bec których niniejsza 
8i<5 byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
tertuj®. u najpóźniej przy wyznaczonym 
todzai Lcytacyjnyra, inaczej roszczenia tego 
g łjjJ11 °o do samej nieruchomości nie mo- 

^h y ć  już ze skutkiem podnoszone. 
e'?W osoby, dla których jakie prawa lub
obe<illf ńa powyższej nieruchomości bądź 
^ania'p  istnieją, bądź w toku postępo­
w a  Ytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
Waaja°. daiszych wydarzeniach tego postępo­
wej 1 Jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 

• nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
peł^o m°aego i nie wskażą temuż sądowi
Za<hio , Qika do doręczeń, w siedzibie sądu 

q S z ego.
Sąd powiatowy, S. I. Oddział II.U  o r
ów, dnia 11. stycznia 1904

CZ'jL- II. 2209/8 (8) (227)
p0̂ n ;  a 21 • marca 1904 godzinie 10 przed 
sMn 1lena, odbędzie się w sali Nr. 6 II. p. 
%  a/ utajszego licytacya realności pod lk. 
k Ori Lwowie przy ul. Swiętokryskiej 
Sr, " Położonej, a objętej lwh. 946,11. ks. 
°ttlą' Wowai składającej się z parterowego 

s?0py Murowanego z przybudówką, drewutni, 
h grl Podwórza i ogródka łącznego obsza- 
Jącepj- M2 wraz z przynależnościami, składa- 
Sztai>h W  z drzew owocowych, parkanów, 

^  i l. d.
tH’Zy om oceniono na 8224 kor. 87 hal., 

^Mżności zaś na 225 kor. 30 hal.
îe g aJUiższa cena, niżej której sprzedaż 

^ ą p i  wynosi 4113 kor,
ki licytacyjne i inne odnośne 

SzJtn eil*;a przejrzeć można w sądzie tutej- 
’rp  ̂ biurze Nr. II.

YtaP prawa, w obec których niniejsza 
*gło8i>  byłaby niedopuszczalną, należy 
bitą , do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
na j. erminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nie rodzaju co do samej nieruchomości 
Szope °głyby być już ze skutkiem podno-

W  Cj .̂e osoby, dla których jakie prawa lub 
°Sią^*ary na powyższej nieruchomości bądź 
L̂ Uia,6.. Już istnieją, badź w toku postępo-

in i)rr/ł nnarflf sinfl. 7.a w isi fifl.m iaTllIdą" 1IC?tacyjnego powstaną, zawiadamiane 
^ p ia°. dalszy eh wydarzeniach tego postępo- 

’edynie przez przybicie na tablicy są- 
-•zgj Jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
a M ^M ienionego i nie wskażą temuż są-
%

sądu pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
0, pMiieszkałego.

5' Sąd powiatowy, S. I , Oddział II. 
Lwów, dnia 16. grudnia 1903.

l i !3*dl

V

• „ a  ■ * (644)ia q , ządanie Józefa Kusia odbędzie sięy  |  - ( “ U I U U J  O V U V . a u  11 . U O ł  Ul U U V ^ « U ' U

Uiepj' mtego 1904 o godt. 9 przed połu- 
Nr 'c  s%dzie niżej wymienionym, w biu- 
ks Lcytacya połowy realności whl. 

dr- gm. Dybków (bez budynku).
'Icytag Ui0.Wa nieruchomości, wystawiona na 

^  .jest ocenioną na 1400 kor.
Zei tei iniższa cena wynosi 934 kor., poni- 

J ceny sprzedaż nie przyjdzie, do skutku.
j u; arunki licytacyjne i odnoszące się do 

'‘  “  Ł- ‘ "dii, k u p i e n i a ,  p r z e j r z e ć  p u u c z a s
yM \dow yeh  w sądzie niżej wymienio 

w biurze Nr. 5.

uchomości dokumenta może każdy, 
cbęć kupienia, przejrzeć podczas go-

b c , ,  'L k i e  p r a w a ,  w  o b e c  k t ó r y c h  n i n i e j s z a  
iCł ’a  b y ł a b y  n i e d o p u s z c z a l n ą ,  n a l e ż y  z g ło -  

t e r mf °  s ą d u  n a j p ó ź n i e j  p r z y  w y z n a c z o n y m  
to d 7. ? ’e  l i c y t a c y j n y m ,  i n a c z e j  r o s z c z e n ia  e g  
s h a  -j11; c o  ,]o  s a m e j  n i e r u c h o m o ś c i  n i e  in o  

1 b j ć  j u ż  z e  s k u t k i e m  p o d n o s z o n e .TeclężaryB °s°by, dla których jakie prawa 
'0(Mie uf’ P°wYzszej nieruchomości bądźOb,
aą|a'C|. lUz istnieją, bądź w toku postępo- 

będą Q Mytaeyjnego powstaną, zawiadamiane 
^ aMa dalszych wydarzeniach tego postępo-

Mż

^  IG  1 . J  ^  rr w n  I CL' V 11 U U

^°Wei A?16 Przez przybicie na tablicy li A i jeśli Tlitt miaClr/LrOłO nr - „ _ J

sądowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Sieniawa, dnia 12. grudnia 1903.

Upadłości,

nie mieszkają w okręgu sądu 
Wymienionego i nie wskażą temuż

L. ez. S. 1,4 (1) (635 1 - 3 )
Edykt konkursowy.

0. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie ze­
zwolił ns otwarcie konkursu do majątku An­
toniego Milaka, blacharza w Rzeszowie, z po­
wodu niewiadomego, zastąpionego przez ku­
ratora adw. dr. Alsa.

Komisarzem konkursowym mianuje się 
c. k. Radcę sądu krajowego Spitzera, zaś 
tymczasowym zawiadowcą masy pana dr. Leo­
na Herzhafta w Rzeszowie.

Wierzycieli wzywa się, ażeby na &u- 
dyeeeyi, wyznaczonej na dzień 3. lutego 
1904 godz 4 po połudn. w tym sądzie, w 
biurze Nr. 45, przedłożyli dokumenty, po­
świadczające ich roszczenia, wystąpili z wnio­
skami względem zatwierdzenia tymczaso­
wego zawiadowcy lub zamianowania innego, 
jego zastępcy i przystąpili do wyboru wy­
działu wierzycieli.

Wzywa się także tych wszystkich, któ­
rzy chcą wystąpić jako wierzyciele konkur­
sowi z roszczeniami, ażsby roszczenia swe, 
chociażby co do nich spór iuż zawisł, sto­
sownie do przepisów ord. konk., zgłosili w 
tym sądzie albo najdalej do dnia 1. marca 
1904 a na audyencyi likwidacyjnej, na dzień 
22. marca 1904 godz. 10 przed południem 
w tymże sądzie wyznaczonej, polikwidowali 
je i ustanowili dla nich porządek. W ierzy­
cieli, którzy zaaiedbają terminu zgłoszenia 
tak poszczególnym wierzycielom jak i masie 
upadłościowej zwrócą koszta urosłe przez 
ponowne zwołanie ogółu wierzycieli i bada­
nie dodatkowego zgłoszenia i będą wyklu­
czeni od podziałów uskutecznionych na pod­
stawie formalnego projektu podziału.

Wierzycielom na audyencyi likwida- 
cyj n ej jawiącym się i zgłoszonym służy 
prawo w miejsce zawiadowcy masy, jego 
zastępcy i członków wydziału wierzycieli, 
dotychczas urzędujących, powołać ostatecznie 
wolnym wyborem inne osoby, swego zau­
fania.

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w czę­
ści urzędowej Gazety Lwowskiej.

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
Rzeszowie lub w pobliżu Rzeszowa mają wy­
mienić w zgłoszeniu pełaomocnik dla dorę­
czeń, w  ternie miejscu zamieszkałego : w prze­
ciwnym bowiem razie na wniosek komisarza 
konkursowego ustanowi się dla nich na ich 
koszt i niebezpieczeństwo pełnomocnika dla 
doręczeń.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Rzeszów, dnia 23. stycznia 1904.

Wyroki prasowe.
L. cz. Pr. 13,04 (2) (648)

O g ł o s z e n i e .
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
0. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 

we Lwowie, orzekł na mocy §§. 489 i 493 
p. k. i §. 37 ust. pras., że treśe. artykułów 
umieszczonych w Nr. 3 czasopisma: „Głos 
robotniczy" z d. l6. stycznia 1904 pod napisem 
1) „Ze świata" w ustępach od słów : „Przy­
jechał car" do: „Wszech Rossyi" i od słów : 
„Dotychczas jednak" do: „postawiona kwe- 
stya" i 2) „Lwowskie tramwaje" w ustępie 
od słów: „który ma u siebie" do: „korpu­
sie" zawiera znamiona występku z §§. 300, 
3' 2, 491 i 494 u. k., a zatem usprawiedli­
wioną jest zarządzona przez c. k. Proku­
ratora rządowego konfiskata tego czasopisma.

W skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tych artykułów a 
zabrany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 2 1. stycznia 1904.

H. cnp. P r 14/04 2) (647)
orojioinEHe.

B  L n e m i 6 r o  B e ^ H u e c T u a  I ^ ic a p n  !
L j. k . C y /j  K p a eB u n  ąjjm  c u p a e  K a p H a x  

y  M tB O B i p i iu H B  n a  n i^ C T a n i  §§. 489 i  493 
3aK. K ap. i  §. 37. 3aK . n p a c .  m,o smict a p -  
T H K y .iy  y M im e H O r o  b  u h c . i i  2  u a c o n u c u : 

„Bo.ia" 3 ^ n a  15. c i u i i a  1904 n i ^  H a n n c e i o  : 
„ T e . o p n n  a  npaK TH K a" b  y c T y n i  b ! ą  c j u b  
„T aK  OTHce i c aM  n p e 3 H fle u T “ „ a  upo i i n t i n o r o  
npuKTHKJl" M iCTHTB B COÓi 3HaM eHa n p O B H H H
3 §. 302 3 . k . i  npoT O  y e n p a B e j .iH B .n e H a  
ecTfc 3 a p H /ia c e u a  u e p e s  u;, k  I I p o K y p a T o p a  
flep a ca R H cro  KOH<|)icKaTa c e i  u a c o ir a c n .

B  H ac.ii/poK  T o ro  p im e n n  3 6 o p o H e n e  
ecTB f la j i s m e  m n p e H e  T o r o  apT H K y-ay a  
3a6paH H H  m iK .ia /j Mae 6 y t u  3HHnpeHHH.

J I b b i b , p a s  23. ciunn 1904.

M. cnp. Pr. 6/04 (4) (646)
o ro M O H iE iie ,

B I m6hh 6ro Bc.iuuecjBa Ljicapn !
Dj. k. CyĄ KpaeBHH ąjw  cnpaB KapHHX 

y MbbobI piniHB Ha ni/pcTaBi §§. 489 i 493 
3aK. itap. §. 37 3AK. npac, 1. npo 3MicT ap- 
THKy t̂y yMinpeHoro b nacjrk.23 i 24 mico- 
hhch: „KoMap" 3 ^hh 28. rpy^Ha 1903 
ni^ Hannceio: „1903" b yc-ryiii Big, cMb 
,Ha, Og 3CCTaB Bin" go „3yCTpilaB B Tiop- 

Ml" MicTHTB B Co6i 3HaMeHa npOBHHH 3 §.
300 3 k  a n k  Cyg K paeBH ń y M b b o b I 
pimeHeM 3 gHH 15. ciuhh 1904 Ą  VI. 7/4
Ha 3aacanene u,, k IIpoicypaTopni gepacasHOH 
nocraHOB b npo toh cum: apTHKya TaaosK b 
ycTyuax Big mib „3 ce^ia ge e cbih" go 
„6yKu i Big cjiib „a THMHacoM npoctBiTa 
n n u i"  go „ h iu o  He gaB" micthtb b co6i 
3HaMeHa npoB :hh 3 §. 3! 2 3 k . upo 3aTHM 
3apngacena uepe3 ip. k . IIpoKypaTopHH) gep- 
SBlBHy B gHH 7. C1UHH 1904 KOHljuCKaTa 
ecTB ycnpaBeg.iHB.ieHa gi îHH HaM ag hobhc- 
moro apTUKy.iy Mae 6yTH 3HnnpeHHH i ganB- 
rae po3HOBCiogHioBaHe TorosK 3óopoHeHe. 

MBBiB, gna 21 ćiusa 1904.

U. cup. Pr. 12.02 (2) (645)
o r o j i o n i E H e .

B iMenn 6ro BennuecTBa I^ icap n !
L (. k  Cyg K p a eB H H  g H H  c n p a B  K ap- 

h h x  y  M b b o b I  p i m a B  H a  n i g c T a s i  § § .  4 8 9  
i  4 9 3  3 a K . K a p  i  § .  3 7 .  3 a ic .  n p a c . ,  upo 
3M icT  a p T H K y n iB  y M in p eH H X  b  u u c j i i  6 6  
u a c o u H c n :  „ T a n g a M a K n "  3  g H H  1 5 .  c i h h h

9 0 4  n i g  H a n n c e i o : 1 )  „ I la T e H T O B a H H H  K a - 
T 0H H ipH 3M U B ig  H i.H a T K y  gO CJUB „ e3 y H T C K i

eT p a x o B u n p aU i 5 )  L L ih h  H a B H ry S n eH e P y c a -  
h i b “ , 3 i  „ B iu e  b  T e p H o n o n n '  b  y  e r y  n a s  
B ig  o n ib „ B ig  T o r o  n a c y "  g o  „3p o6n T H  
IIoH B npy"  n ig  c n ie  „ O a a  g y a c e  n eK n a "  g o  
c M b  „ H e  6 y n o  KiHipn" i  B ig  e n iB  „c-gHaK  
c e  6 y n o '  g o  KiHipn,  m I c t h t b  b  co C i 3HaM eHa 
npoB H H H  3  §  3 0 2  i  4 0 5  3. k . i  npoTO  
ycn p a B eg .iH B .-ieH a  ee,TB 3 a p n g » c e H a  uepe,3  
u;, k . I I p o K y p a T o p a  g e p a c a B H o r o  KoHijiicKaTa  
c e l  u a co r jH cn .
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Kuratele.
L. cz. P. 278 3 (7) (9833 2 - 3 )

Nad Paraską Kołomyjczuk, córką P&n- 
talejmona z Luczy przedłużono władzę oj­
cowską z powodu stwierdzonego u niej ogłu­
pienia.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Peczeniżyn, dnia 6. października 1903.

L. cz. P. 336 3 (7) (9848 2— 3)
Józefa Słowika z Libiąża małego uznano 

za umysłowo chorego. Kuratorem Wawrzyńca 
Nowakowskiego ustanowiono.

C. k. Sąd powiatowy.
Chrzanów, 20. listopada 1903.

L cz. A. 668 00 P. 85/3 (12) (9856 2— 3)
Jędrzej Żądło z Sieniawy cddany zo­

stał pod kuratelę z powodu niedołęztwa umy­
słowego.

Kuratorem jego ustanowiony został Jó 
zef Antalak z Sieniawy.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Nowy Targ, dnia 26. marca 1903.

i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

G. k. sąd obwodowy, Oddział II 
Rzeszów, dnia 20. stycznia 1904.

L. cz. Gw. 65 4 (2) (565 2—3)
Przeciw Antoni Milakowi, którego miej­

sce pobytu jest nieznane, wniesionym został 
do c. k. sądu obwodowego w Rzeszowie przez 
Miehela Birmaua w Rzeszowie pozew o 500 
kor.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw Antoniego Mi­
laka ustanawia się Pana dr. Bindera, adw. 
w Rzeszowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Rzeszów,'dnia 19. stycznia 1903.

L. cz. Nc. XII. 308,3 (2) (546 2 - 3 )
G. k. Sąd powiatowy cywilny w Kra­

kowie zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Teofila Rudzkiego, że wezwanie pła­
tnicze c. k. Urzędu Wymiaru należytości w 
Krakowie z dnia 18. sierpnia 1903 r. B. 
5276/01 (345) dla niego przeznaczone doty­
czące wymiaru należytości w kwocie 948 kor. 
80 hal. od cesyi z daty Kraków, 19. listo­
pada 1901, którą Teofil Lewicki odstąpił swe 
prawa do realności lwh. 727 gm. Kraków 
Antoninie Lewickiej ustanowionemu ad hoc 
kuratorowi adwokatowi dr. Lewickiemu w 
Krakowie doręczono.

G. k. Sąd powiatowy cyw., Oddział XII. 
Kraków, dnia 10. listopada 1903.

Rozmaite obwieszczenia.
L cz. Ow. 70 4 (1) (566 2 —3)

Przeciw Antoniemu Milakowi, którego 
miejsce pObytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. sądu obwodowego w Rzeszo­
wie przez Mojżesza Jakóba Druckera w Rze­
szowie pozew o 300 i 300 kor.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw Antoniego Mi­
laka ustanawia się Pana dra Rudolfa Alsa 
w Rzeszowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Rzeszów, dnia 19. stycznia 1904.

L. ez. Ow 66/4 (2) (567 2 - 3 )
Przeciw Antoniemu Milakowi, którego 

miejsce pobytu jes t nieznane, wniesionym 
został do c. k. sądu obwodowego w Rzeszo­
wie przez Ilirscha Grtinstoina z Rzeszowa 
pozew o 298 kor. 32 hal. i 336 kor. 28 hal.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw Antoniego Mi­
laka, ustanawia się pana adwokata dr. Ru­
dolfa Alsa w Rzeszowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt

L. cz. Nc. V. 5/4 (2) (562 2 - 3 )
W c. k. głównym Urzędzie podatkowym 

jako depozytowym w Przemyślu przechowane 
są od przeszło lat 30 następujące fundusze 
depozytowe:

I. w masach spadkowych:
a) niewiadomego spadkodawcy t. j. ro­

botnika niewiadomego nazwiska, który zmarł 
nagle w dniu 14. grudnia 1871 w pociągu 
kolei żelaznej, w zdążającym z Podwołoczysk 
do Krakowa, książeczka przem. Kasy oszczę­
dności Nr. 13*3 na 128 kor. 66 hal., b) Jó­
zefa Gawła gotówka w kwocie 10 kor., c) 
Ignacego Pawlisza gotówka w kwocie 54 hal., 
d) Gajewskiego Michała, gotówka w kwocie 
92 h a l.;

II. w masach spornych:
a) Achser Chaim c/a M. Kozłowski 

gotówka w kwocie 10 kor., b) Brodheim 
Salomon c/a Blumenfeld Isak gotówka w 
kwocie 53 kor. 16 hal., c) Popowicz Ołeksa 
c/a Pich M aryanna i Tymko gotówka w kwo­
cie 6 kor. 52 hal., d) Kammermann Józef 
c/a Lorenz Franciszek gotówka w kwocie 
60 kor., e) Teich Abraham c/a Neumann 
Salomon, Mund Izrael i Mund Mortko go­
tówka w kwocie 21 kor. 94 hal., f) Łuka- 
siewiez Szymon c/a nieobjęta masa spadko­
wa Karola Linka gotówka w kwocie 20 kor. 
64 hal.

Sąd wzywa interesowanych, którzyby 
zamierzali z jakiegobądź tytułu prawnego 
rościć sobie prawo do powyższych funduszów 
depozytowych, by w przeciągu jednego roku, 
6 tygodni i 3 dni od dnia 3 ogłoszenia 
edyktu w „Gazecie Lwowskiej" z prawami 
swojemi do sądu się zgłosili i prawa te tem 
pewniej wykazali, ileże w przeciwnym razie 
fundusze powyższe Skarbowi Państwa na 
własność będą wydane.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Przemyśl, dnia 21. stycznia 1904.

L. cz. Tab. 10 4 (564)
P. Władysławowi Jaworskiemu ostatni­

mi czasy zamieszkałemH w Biesay w spra­
wie toczącej się przed c. k. sądem obwodo­
wym w Jaśle o wpis prawa własności dóbr 
tabularnym Biesna lwh. 15 ts. ks. tab. obję­
tych na rzecz Wiktora Sas. Tustanowskiego 
i dr. Franciszka Ksawerego Dziubczyńskiego 
ma być doręczoną uchwała z dnia 18. maja 
1903 1. cz. Tab. 790;3, którą dozwolono na 
wpis prawa własności dóbr tabularnych lwh. 
15 ts ks. tab. objętych na rzecz Wiktora 
Sas Tustanowskiego i dr. Franciszka Ksawe­
rego Dziubczyńskiego.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Władysław 
Jaworski obecnie przebywa, ustanawia się 
dla tegoż w celu strzeżenia jego praw, kuratora 
w osobie p. dr. Feliksa Gaszyńskiego, adw. 
w Jaśle.

Tenże kurator zastępywać będzie W ła­
dysława Jaworskiego w rzeczonej sprawie na 
tegoż koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Jasło, dnia 8. stycznia 1904.
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L. cz. C. IV. 2/4 (! )  (639 1 - 3 )

Przeciw Małgorzacie Łoza, której miej­
sce pobytu jest nieznane, wniesionym został 
do c. k. sądu powiatowego w Rzeszowie przez 
Marcina Łozę pozew o zniesienie współwła­
sności realności.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 8. lutego 1904 o godzinie 
11 rano.

Celem strzeżenia praw Małgorzaty Łoza 
ustanawia się p. dra Kahanego adw. w Rze­
szowie kuratorem.

Tenże kurator zastgpywać będzie pozwa­
ną w rzeczonej sprawie na jej koszt i nie­
bezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Rzeszów, dnia 6. stycznia 1904.

uchwała z dnia 28. czerwca 1903 1. cz. Nc. 
I. 67/3 ( l) ,  którą pozwolono na rzecz c. k. 
Skarbu Państwa egzekucyę za pomocą przy 
musowego ustanowienia prawa zastawu w sta 
nie biernym realności whl. 631 ks. gr. gm 
m. Złoczów dla wykonalnej powyższej wie­
rzytelności.

Ponieważ niewiadomo gdzie Lea Sauer- 
hof przebywa, ustanawia się jej w celu strze­
żenia jej praw kuratora w osobie p. dra 
Epsteina adw. w Złoczowie.

Tenże kurator zastępywać będzie p 
Leg Sauerhof w rzeczonej sprawie na 
jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Złoczów, dnia Iz .  listopada 1903.

L. cz. Nc. I. 63/3 (5) . _ (575)
Pp. Hermanowi Owerlikowi, Chai Este­

rze Kasner, Joelowi Berischowi Mandlowi, 
Chaimowi Kasnerowi, Leibie Kasnerowi i 
Liebe Elce Mandel ze Złoczowa w sprawie 
egzekucyjnej przeciw nim o 312 koron 50 
hal. zpn , ma być doręczoną uchwała z dnia 
25. czerwca 1903 lcz. Nc. I. 63/3 (1), którą 
pozwolono na rzecz c. k. Skarbu Państwa dla 
jego wykonalnej wyżej wymienionej wierzy­
telności egzekucyę przez wpis przymusowego 
prawa zastawu w stanie biernym realności 
whl. 20 ks. gr. gm. m. Złoczów powyższych 
zobowiązanych własnej.

Ponieważ niewiadomo gdzie ci zobowią 
zani przebywają i czy w ogóle żyją ustana 
wia się im w celu strzeżenia ich praw, ku­
ratora w osobie p. adw. dra Epsteina w Zło 
czowie.

Tenże kurator zastępywać będzie wspo 
mnianych zobowiązanych w rzeczonej spra 
wie na ich koszt i niebezpieczeństwo dopóki 
oni, względnie ich spadkobiercy w sądzie się 
nie zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują 

O. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Złoczów, dnia 12. listopada 1903.

L. 486. (634)
Wydział powiatowy w Mielcu w myśl 

§. 30. ust. o repr. powt. zawiadamia 
interesowanych, że preliminarze po­
wiatowe na rok 1904, są wyłożone do 
przeglądu przez opodatkowanych tu­
tejszego powiatu w biurze Wydziału 
powiatowego w Mielcu w godzinach 
urzędowych.

Z Wydziału Rady powiatowej. 
Mielec, dnia 24. stycznia 1904.

Sękowski prezes.

L. cz. Cg. I. 11/4 (1) (569)
Przeciw Ilendli Lustgarten, Beili Lust- 

garten i Mendlowi Lustgarten, których miej­
sce pobytu jest nieznane, wniesionym został 
do c. k. sądu obwodowego w Tarnowie przez 
Jetti Kogel i Feiwel Kogel pozew o uzna­
nie prawa własności do części parceli bu­
dowlanej 1. kat. 9/2, wydzielenie tych części 
parceli z ciała hipotecznego objętego whl. 2 
ks. gr. gm. kat. Grabówka i dopisanie do 
•dała hipotecznego objętego whl. 1 ks. gr. 
gm. kat. Grabówka.

Na podstawie pozwu rozpisaną została 
pierwsza audyencya na dzień 10. lutego 1904 
o godz. 9 w sali Nr. 14.

Celem strzeżenia praw niewiadomych 
z pobytu Hendli Lustgarten, Beili Lustgar­
ten i Mendla Lustgartena ustanawia się p. 
dr. Emila Psarskiego adw. w Tarnowie ku­
ratorem w rzeczonej sprawie na ich koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Tarnów, dnia 16. stycznia 1904.

L. cz. C. II. 9/4 (1) (643)
Przeciw Izakowi Brandowi, Sarze z 

Brandów zamężnej Theeman i Reisli Chudes, 
których miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
sionym został do c. k. sądu powiatowego w 
Pilznie przez Goldę Brand z Jastrząbki sta­
rej o 480 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 19. 
lutego 1904 o godzinie 10 przed południem 
w tutejszym sądzie, Nr. biura 11.

Celem strzeżenia praw tychże, ustana­
wia się pana Tytusa Bujnowskiego, c. k. no- 
taryusza w Pilznie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie tychże 
w rzeczonej sprawie na ich koszt i niebez­
pieczeństwo, dopók oni w sądzie się nie 
zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują.

C k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Pilzno, dnia 8. stycznia 1904.

L. cz. Nc. I. 67/3 (5) (571)
P. Lei Sauerhof ze Złoczowa w egze­

kucyjnej sprawie toczącej się przed c. k. 
sądem obwodowym przeciw niej i tow. o 
326 kor. 78 hal. zpn. ma być doręczoną

L. cz. C. XXII. 2/4 (2) (630)
Przeciw Fannie Kalb której miejsce 

pobytu jest nieznane, wniesionym został do 
c. k. sądu powiatowego Sekcya T. we Lwo­
wie przez Judę Piepesa zastąpionego przez 
adw. dra Ostaszewskiego pozew o 477 kor. 
60 hal.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 3. lu 
tego 1904 godz. 9 rano, sala 5.

Celem strzeżenia praw Panny Kalb, 
ustanawia się pana dra Alekandra Mayera 
adwokata we Lwowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwaną w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za 
mianuje.

0. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział XXII.
Lwów, dnia 14. stycznia 1904.

L cz C. 3626/3 (1) (609)
Przeciw Clarze Chuwen i Mosesowi 

Ohuwen których miejsce pobytu jest niezna­
ne, wniesionym został do c. k. sadu obwo­
dowego w Stanisławowie przez Bertę Wei- 
dler pozew o 190 kor., 118 kor. i 255 kor.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw Clary Chuwen 
i Mosesa Ohuwen ustanawia się Pana dra 
Sokala adwokata w Stanisławowie kuratorem 

Tenże kurator zastępywać będzie po 
zwanych w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 
Stanisławów, dnia 29. grudnia 1903.

L. 9385 (627)
O g ł o s z e n i e .

W celu wymiaru odszkodowania ze 
Skarbu Państwa za świnie użytkowe i hodo­
wlane, wybite w Galicyi w I. kwartale 1904 
na podstawie ces. rozp. z 15. września 19 '0 
Dz. p. P- Nr. 151 ustanawia się po myśli 
art. I. §■ 3 tego rozporządzenia i stosownie 
do rozporządzenia wykonawczego z dnia 18. 
września 1900 Dz. p. p. Nr. 155 przeciętne 
ceny za kilogram żywej wagi mięsa według 
następującej taryfy:

I.
Ś w in ie rasow e (an gielsk ie):

a) prosięta do 4 miesięcy . . . 1 K. 53 h.
b) warchlaki od 4 do 10 miesięcy 1 „ 36 „
c) świnie powyżej 10 miesięcy . 1  „ 23 „

II.
Ś w inie p ółk rw i (rasy popraw nej):

a) prosięta do 4 miesięcy . . , 1 K. 34 b.
b) warchlaki od 4 do 10 miesięcy 1 „ 19 li
ej świnie powyżej 10 miesięcy . 1 „ 08 „

III.
Ś w in ie rasy krajow ej.

a) prosięta do 4 miesięcy . . . 1 K. 17 h.
b) werchlaki od 4 do 10 miesięcy 1 „ 04 „
c) świnie powyżej 10 miesięcy 0 „ 99 „

Z e. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 22. stycznia 1904.

L. cz. C. 7 4 (1) (618)
Przeciw nieobecnemu Janowi Ciesielce 

przedtem w Szczawnicy wyżnej wniósł Sta- 
uisław Słowik ze Szczawnicy wyżnej pozew 
o zapłacenie kwoty 400 kor. zpn.

Ustną rozprawę wyznaczono na dzień 
19. lutego 1904 r. godz. 9 rano w tut. są­
dzie sala Nr. 5.

Ustanowiony kuratorem pozwanego Ja- 
kób Bieniek ze Szczawnicy wyżnej będzie go 
zastępował w tej sprawie dopóki się pozwa­
ny sam w sądzie nie zgłosi lub pełnomo­
cnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Krościenko, 15. stycznia 1904.

L. cz. E. III. 2722/3 (5) (631)
W sprawie egzekucyjnej Kazimierza 

Spalkego przez pana adwokata dra Stanisła­

wa Derynga we Lwowie a toczącej się 
przed c. k. sądem powiatowym S. I. we 
Lwowie przeciw Stanisławowi Krzanowskie­
mu o 14.000 kor. zpn. ma być doręczoną 
uchwała z dnia 23. grudnia 1903 liczba 
czynności E. III. 2722/3.

Ponieważ niewiadomo gdzie Stanisław 
Krzanowski przebywa, ustanawia się w celu 
strzeżenia jego praw, kuratora w osobie pana 
adw. dra Józefa Morawieckiego.

Tenże kurator zastępywać będzie S ta­
nisława Krzanowskiego w rzeczonej sprawie 
na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział III.
Lwów, dnia 19. stycznia 1904.

L. dz. hip. 4018,03 (554)
O. k. sąd powiatowy Oddział X. w Dro­

hobyczu w skutek prośby c. k. Dyrekcyi 
kolei państwowych we Lwowie z dnia 6. 
iipca I9>;3 1. 81.408/2 o przyłączenie parc. 
gr. 795/3 w Michałowicach do księgi kole­
jowej Chyrów-Stryj na własność c. k. Skar­
bu kolejowego w szczególności o wcielenie 
jej do parceli kolejowej 1. 2372 przy grun­
cie Michałowice wzywa wszystkich którzyby 
tem żądaniem za pokrzywdzonych się uwa­
żali, aby ze swymi roszczeniami zgłosili się 
w tut. sądzie Oddział X. najdalej do dnia, 
7. marca 1904. Prawa rzeczowe dopiero w 
tym dniu w którym wywieszono edykt w tut. 
sądzie albo po tymże dniu na gruncie zapi­
sać się mającym do księgi kolejowej nabyte 
przeciwko osobom które takowe przed przed­
siębiorstwem kolejowym powstały nie będą 
uwzględnione.

Zwraca się uwagę że takie prawa rze­
czowe mogą mieć skutek tylko w tym przy­
padku i o tyle o ile grunt ten nie zostałby 
wpisany do księgi dla kolei żelaznych.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział X.
Drohobycz, 28. listopada 1903.

Spadki.
10279 3'L. cz. A. 506/2 (5)

E d y k t  , ;est
z wezwaniem dziedzica, którego P°W

niewiadomym. y
O. k. Sąd powiatowy w Haliczu *JJ jj

damia, że dnia 5. maja 1902 w Mary9®.^
staw>»zmarła Agnieszka Obaczowa, pozo»l,‘'' 

rozporządzenie ostatniej woli, w któreW 
nawia dziedzicem Franka Obaeza. p  

Ponieważ sądowi miejsce pobył11 *, 
cieja Obacza nie jest znam-m, przeto W J { 
się go, aby w przeciągu jednego roku, 1 
od dnia niżej podanego zgłosił się jo 
tejszym sądzie i wniósł oświadczenie e° ^  
dziedziczenia, w przeciwnym bowiem 
spadek zostanie przeprowadzony ze zg11 ^  
jącymi się dziedzicami i dla nieobecni 
ustanowionym kuratorem dr. Janem Ł 
skim.

C. k. Sąd powiatowy. Oddział H- 
Halicz, dnia 1. czerwca 1903.
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1931.
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L. cz. Firm. 1121 Stow. I. 152/8 (213 3'
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O g ł o s z e n i e .  , $
Wpisano do rejestru stowarzysz®0 :6; 

robkowyeh i gospodarczych przy 
Stowarzyszenie pożyczkowe w Grzyma oi _   . • , "*• ;

6176.

Z l
'^»żn

stowarzyszenie zarejestrowane z ograuK^j* 
poręką", że na walnem zgromadzeniu 1 .«•
12. grudnia 190-3 uchwaleniem zostało 
wiązanie stowarzyszenia i likwidacya ^ ^
wego i że likwidatorami wybrani zostj* 
tychczasowi dyrektorowie Z a c h a r i a s z  Br  
holz, Markus Kazka i Ilersch Uślip. sję, 

Wierzycieli stowarzyszenia wzyw® 
aby się do niego zgłosili.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział H 
Tarnopol, dnia 22. grudnia J 90B-

o b n ;

D o n i e s i e n i a  p r y w a t n e .
N a
190;
P ^ a c
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Od Redakcji:
Premium artystyczne: 

U '

kolorowa reprodukcya obrazu polskiego 
artysty.

Pold

Od Nowego Roku 1904 rozpoczyna druk nowych powieści:

SY N  M A R N O T R A W N Y
powieść współczesna J o z e f a  W e y s e n l i o f f f t .

m m o  k
powieść historyczna A ,  M r e c l i o w i e c k i e g o .

W Aągu roku 1904 każdy prenumerator Tygodnika Illustrowanego otrzyma 5 ^  
numery pisma, zawierającego około 1000 kolumn tekstu z 1200 rysunkami, k0' 

piami obrazów, lllnstraeyami chwili bieżącej, z okładką ogłoszeniową.

Nadto premium wyjątkowe

'" i*

Cenj

b ez  p o d w y ż sz e n ia  d o ty c h c z a so w e j c e n y  p r e n u m e r a t /'  f.

24 TOMY (co miesiąc 2 tomy) powiuśoi i dziel p o p u la rn y ^  ł‘
w tem  12 tom ów  d z ie ł H. S ien k iew icza : „POTOP“ i „PAN WOŁU r 
DYJOWSKU oraz 12 tom ów  d z ie l różnych autorów  z d z ied z iu J  f 
l ito ia tu ry . lii story i, nauk sp o łeczn y /h , badań przyrodn iczych? 

i  t. p. — W Styczniu: ..W ie lk ie  iegeu d y  lu d zk ości44; w Lut j m:  
stwo u  różnych  narodów44; w Marcu :„Źycie a rtystyczn e lu d z k o ś c i  
(z illustracyami).

W bezp łatnym  dodatku w  arkuszach powieść tłómaczoca.
Prenumeratę przyjmuje:

5 M n  o tsm ijcy a  f f f l l M A I L L I W M
5  we Lwowie, Pasaż Hausmana 9,

i o ra z  w s z y s tk ie  K s ię g a rn ie  i K a n te ry  p ism .

Warunki prenumeraty „Tygodnika Illustrowanego" razem z 12 tomami dzieł Henryr-a
Sienkiewicza, 12 tomami dzieł popularnych i dodatkiem powieściowym w arkusza^1.

w e  L w o w i e :

Kwartalnie
Półrocznie
Rocznie

6 kor. 80 hal. 
13 kor. GO hal. 

27 kor. 20 hal.

w Galicy! 1 na Bukow inie
z przesyłką pocztową: 

Kwartalnie . . . .  7 ker, 20 hal.
Półrocznie . . . .  14 kor. 40 hal
R o czn ie .......................28 kor. 80 hal.

Pragnący otrzymać Dzieła Sienkiewicza w bardzo pięknej oprawie (z portretem Si® 
kiewieza na o’kładee), zaś dzieła popularne w ozdobnej płóciennej oprawie dopłacają za gp 
tylko 40 hal., t. j. kwartalnie za 6 tomów 2 kor. 40 hai., półrocznie za 12 tomów 4 kor °  
hal., rocznie za 24 tomów 9 kor. 60 hai. Należytość tę prosimy nadsyłać razem z prenuinera r  

Pierw sze 60 tomów Sienkiewicza* z la t ubiegłych, mogą nabywać nowi prenumerat® 
rowie za dopłatą bez oprawy 65 kor., w oprawie 89 kor. — Ozdobne okładki do oprawi*1* 1 
pół rocznych kompletów „Tygodnika11 można nabywać w cenie 3 kor. 20 h a l.; bez Pr 
syłki i opakowania. . o0

Komplet ten 69 pierwszych tomów Henryka Sienkiewicza może być nabywany seryanił 
12 tomów, za nadesłaniem w 5 ratach po 13 kor. za tomy bez oprawy, zaś po 17 kor. 8°  
za tomy w oprawie. „
Numery okazowe i prospekty wysyła gratis Główna ekspedycya „Tygodnik* 

we Lwowie, Pasaż Hausmana 9.

boi '

m

we llWUWiO, £laU£iLUHIia 7.
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  Najtańsze miejsce zakupna
l * n a  l i » 3  E l- ,>  ‘ t a i  a u k c y j n a

Lwów, Pasaż Mikolascha
w o ln y *  =  W y s t a w a  p r z e d m io tó w  o t w a r t a  d z ie ń  ca ły *  =  W s tę p  w o ln y .

Zedaż przez licytacye i stale z wolnej ręki. Bardzo ciekawa wystawa przedmiotów artystycznych, oprócz tego znaczny zapas przedmiotów użytkowych bardzo tanich.

11

Zaznacza:a , Z przesłanych w ostatnich dniach do sprzedfży i wystawionych przedmiotów wymienia zarząd zakładu poniżej kilkadziesiąt, zwracając przedewszystkiem na nie uwagę kupującej publiczności, 
"M,«owv(.l rowno,ezGsnie, że oprócz tego jest w tej < hwili \v\stawionych na sprzedaż kilka tysięcy różnego rodzaju rzeczy, k tó n ch  dla braku miejsca wymieniać nie podobna. Jest zatem wiele garniturów  

mat me.^h sypialnych i jadalnych pokoi, dywanów 'wschodnich i  strzyżonych, lornetek teatralnych, zegarów ściennych, budzików i kieszonkowych, wanien, lamp, ubrań męskich i damskich, 
°ń itd ' przeróżnych rzeczy użytkowych. — Również w wielkiej ilości dzieła sztuki i starożytności, jak : obrazy stare i współczesnych artystów , reprodukeye, kronzy, porcelany, m iniatury,

* l tr f . .  ___ *  • .  *____7S  1,  .. ... „ „ a . , * _i  - - i . .
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L if

Si
5 ® “" d° robieaia P°ń-

S l c k t ó r c  p r z e d m i ;ty  n a d e s ła n e  w o sta tn im  lj,,<  d n iu .

Stn1̂ ^  b o n r t a  z t e r a k o ty  
~ \° h c z e k  o k r; '

,  *■ b ro n z

931- L a s k a

1856. &  ® b ro n z e m '
okrągły rnalio-

i  g łó w k ą  r z e ź b i  r ą  
2018 n  s io m o w e j

mara kinkietów mosiężnych 
■ taca  paciorkowa roczna 

20fM rob ta ov "
W .; Lart Galieyi oprawnych 25 - 
2o»o karabinek Colta repetjer 

0 k ind ta ł -- ’ ’ 'ozerkieski wykła- złotem 
^echowy"zzecjiowy

£ » k ł » d

K. h. Nr. K. h Nr. K. h Nr. K. h.
6177. Biu ko damskie 22 — w żółty plusz 8— wy jasny 30—

2 0 - - 6179. 2 słupy salonowe eze^ o n e 1 9 - - 6191 Otomana p uszo”- a w kwiaty 45 — 6202. Stolik c/.arny z białą płytą
5-— 6180. Oto<aana pąsowa w kwiaty ___ 6192. Stolik mahoniowy 4 8 . - marmurowa 1S -

61M. (Romana zielony buret 28— 6193 Wanna z piecykiem 24- 6204. P- leryna pluszowa czarna 7—
3 5 - 0182. Sferzynia oryginalna huonl- 6194. S't,, bad 6 - 5902 Futro tuniakowe męskie 70—
12— ska 8 — 61'.'5 Stoli- do bart orrecliowy 26-— 6305. Skrzypce boz smyczka 15 -

6185. Sak długi eiemno-popielaty 5— Ci 1:16 Nakrycia do kielichów ao- 62u6. Akwarela F atata 160—
20— 6186 3 serdaezki małe dla dzieci śe:elne 14 szt .k za 5‘— 62o7. Wieszadło 29 -
54 — sztuka po 3 — 6197. Para  małych lichtarzy mo­ 6214. Wazon majolikowy na bukiet 5’—

6188. Wózek dla choryeh]|bardzo siężnych 11— 6215. Para  ngur maiolik->wych 8 - -
8 0 - - wyg dny, najnowszej kon- 6198 Szafeczka ja s :onowa stara 6316. Kanapa 6 foteli 121 > * - -
25— strukeyi 60 - na cygara, z bronzami 25- — 6217. Łóżko składane blaszane 25—
8 •— 6189. Bransole ka srebrna ze sta­ 6200 Bóże zko dzitcinne bla­ 6157. Biurko orzechowe męzkie 92- —

rych polskich monet 20— szane 25 — 6158. K ocoda orzechowa o 4
60 — 6190. Teczka m ali • ana na drze 6211. O rm ana ceratowa 22 — szufladach 30 —
2 4 — wie ręcznie, oprawna 6203. Stolik barokowy orzeclio-

N r K. h.
6160. Szafka nocna orzechowa

z płytą marmurową 15 '—
610!. Stoliczek kątowy 8 —
6162 Stoli cmk kątowy 3 —
6163 StoWc do kart orzechowy 18 —
61 4. Stolik do kart orze howy 18—
6165 Stół sa o owy orze howy 30'—
6166. Biurk ■ męzkte or echowe 3-5'—
6167. Szafa na suknie orzechowa 42 — 
6 69 Sitzbad duży 7' —
61 3. 2 słupy mahoniowe do sa­

lonu 20'—
6174 2 słupy zielone do salonu 2 > —  
6175. Stoliczek mały 12—

e& iv

istnieje na wzór podobnych instytucyj zagranicznych jak Hotel Drouot 
wszelkiego rodzaju, pobierając za to około 10 procent opłat od sprzedającego.

chcących sprzedać ruchomości jak i kupców likwidujących i. teresa.

7 Paryżu lub Doroteurc w Wiedniu Przyjmuje do sprzedaży ruchomości

Na|taAsxe miejsce zaknpna.
ato*

fljl
ałi

gi{-

Towarzystwo Zaliczkowe w Sokalu
Stowarzyszenie zarejestr. z ograniczoną poręką, 

podaje niniejszem do powszechnej wiadomości, że

począwszy od 1. kwietnia 1904 rokn
stopę procentową od wkładek oszezędnońei z 5 ° |0

na 4 s i%*
Byrekcya.

ja- ^  o ----------- — — — — -
^ o d b y t e m  W alnem Zgromadzeniu w dniu 8. listopada 
Pr ,r °ku „Pomoc W zajem na“ Towarzystwo urzędników 

d ' j a?cu.iący(h w przemyśle naftowym rozwiązało się, wybie- 
dla likwidaeyi i zawiadywania funduszami kuratoryę, 

złożoną z następujących osób:
Pold n Stanisław Margulee, W acław Wolski. Leo-

Słotwiński, Mieczysław Longcbamps.
Borysław, dnia 13. stycznia 1904.

Z poważaniem 
J ó z e f  K a s p e r s k i  sekretarz.

N a  o k o ł o  Ś w i a t a
(Wydawnictwo obrazowe)

> 3
ko-

Cen*

w

miast i miejscowości. Typy i życie mieszkań- 
96 obrazo  lif Mff kolorach naturalnych. Zajmujący  

tekst objaśniający^
a|buwu (12 zeszytów) w ozdobnej oprawie w płótno ąng 8 koron, 

(10 zeszytów 6 koron).

Zamówienia przyjmuje:
d z ie n n ik ó w  S o k o ło w sk ie go , L w ó w ,  Pasaż M a n s m m a  9.

PIGUŁKI BLANCARD’A !
% N A J O D Z I E  Z E L A Z A  N I E Z M I E N N Y M  %
•  P o m  , y 9 T W I E R D Z O N E  P R Z E Z  A K A D E M I Ę  M E D Y C Z N Ą  W  P A R Y Ż U  a  
ł ^ l e i  le skutkują w B ladaczce, N ied o k rw isto śc i, B lad ośc i o ery , w  S y filis  orga- T  
Z  Wcznvm’/W L -ym fatyzm ie i we wszystkich chorobach spowodowanych zarodkiem skrótu- •
•  d l D o ?  'na6rzmienia, strum, w o le  na sz y i, etc.), O
D 2 d o  6 Pigułek dziennie. — B L A N C A R D  & O ,  4 0 , rue Bonaparte, P A R IS . J •

wie w aptekach pp.: Mikolascha, Wewiórskiego i Ruckera. W Krakowie w aptekach pp.: 
Redyka, Wiszniewskiego i Mikuekiego

rzy zmianie roku
poleca się

Najstarsze założone w  r, 1887
Biuro dzienników  i og łoszeń

L u d w i k a  P l o h n a
(dzierż,w ca Sokołowski)

we Lwowie, ul, Karola Ludwika 9.
i przyjmuj# abonament na wszystkie pisma krajowe, w ied eń sk ie d zien n ik i 

ITV '-eiia h 1 z.a ł3:rHni zne, ilustrowane, beletrystyczne, humorystyczne, żurnale mód i t. p. 
jJł'J6Ktrvg? oryginalnych, ręcząc za punktualną dostawę wiasnymi kolporterami. Czasopisma 

J f Zae’ lustrowane i żurnale mód wysyła się także na prowincyę. .rów nież  
L  I® Ogłoszenia do wsavst,lnoh nisn

Ł  <>
ogłoszenia do w szystkich pism pO najtańszych cenach.

» * e n n ik i  w y c h o d z ą c e  r a n o  w  W ie d n iu  d o s ta  c z a  
S p r z e d a je  n u m e r a m i  p o j e d y n c z y m i  t e g o  s a m e g o  d n ia  

1 f * \  ^ P ś ł  d o  je iś e n a s tc j  w ie c z o r e m .

W W iedniu, VI., Getreidemarkt 13.
CeHtrHlne biuro ogłoszeń, 3l.si.eunl.k6w 1 reklam y

Adolfa Chnlaw skiego
udziela rady w wyborze środków reklamy, układa teksty wszelkich 
ogłoszeń, p o ś r e d n i c z y  we w s z y s t k i c h  s p r a w a c h  p r z e m y ­

s ł u  i h a n d l u .

Iowy rozkład jazdy kolejami
ŵ sfeny o dl X. października

podaje

= =  K u r y  e r  k o l e j o w y .  =■■
Do nabycia: W księgarniach, biurach dzienników, trafikach. —  Lwów, Pasaż

Hausmana 1. 9. ’

Do wypraw ślnbnjch
K n ł f l r V  na wac ê wełnianej od złr. 2-60, 8 50, 4, 5, 6-50, 7-50 do złr. 10. Kołdry 
J W t U I  J  podwójne, bardzo praktyczne i ładne, obustronnie do użytku tylko o H50 do 

2 złr. droższe od cen powyższych.
* f . l L  I Kołdry watowane wełną wielbłądzią (Kameelhaar) znacznie lżejsze, miększe 

j w W w J L  • j cieplejsze od kołder wełnianych, od złr. 10, 12, 14 do 16 złr.
W IM ł f t ć r  ? Kołdry na puchu, nadzwyczajnie lekkie i ciepłe, obustronne, po złr. 16, 18, 
j tU W O d L . 20 i 22. Kołdry atłasowe jedwabne od złr. 10, 12, 14, 16, 18, 20 i wyżej.
I j / f a łP f S r D  czysto włosienne od złr. 12 50, 14, 16, 18 do złr. 30. M a t e r a c e  s p r ę -  
j H u I b l u L b  ż y n o w e ,  poduszki, prześcieradła pod kołdry i na pościel, poszewki, kocyki itp., 

najtaniej w specyalnej pracowni kołder i materaców

J Ó Z E F  S C H U S T E R
Lwów, ulica Kopernika 1. 5,

© ( § ) © © © ©  © © © © © © © © ©  © © © © © ©  © © @ © g ! l  
(&  ©

ily g o d n ik  Mód i P o w ieści!
©  Pismo iilustrowan© dla kobiet @
®  obejmuje: 0

I V / i ‘l i  • PowieścL nowele, sprawozdania, krytyki l i te r a c k ie ,^
U / i L d l  l i  IU 1  a L H l «  artystyczne, teatralne, kroniki tygodniowe i t. d. 0

®  P a w u I t I i I t  f l i r t  l r n h i p t *  ra<̂ J 1 wskazówki z dziedziny hygieny, pe- 0  
l y a a l - . l a  ( l i d  K u d i v l i  dagogiki, dz:ał technologii gospodarsk ie j,©  

@  przemysł domowy, część kulinarną etc. '  ^

® Przed przybyciem lekarza,
goś w domu. ^
r v , i u l  \ l / w j  9  O H O  rypia r°czn,e Strojów kobiecych, według rysunków 0  
U Z l d i  1V1U(1 ^ , U U U  wprost a p , r jż a . _  Korespondencye paryskie, an- 8)1 
gielskie o strojach i modaeh sezonu.

0
-mę
0
0
0©
0

W każdym numerze kolorowa rycina mód.
C o  m i e s i ą c

Arkusz z krojami i wzorami robót kobiecych.
K i l k a  r a * y  d o  r o k u

Form a z bibułki.
Prenumeratę na Lwów i Galicyę przyjmuje: _

§  Ekspedycya „Tygodnika Mód i Powieści" §
(g Lwów, Pasaż Hausmana 9. ^
0  we Lwowie ^ 5  T T "  napraw, z pzs- Q  f i A  l *  ©
0  kwartalnie ^  sylką p cztową W  W V  U .  @
0  Numera okazowe i prospekta gratis. ©
0  ©  
( £ £ @ 0 @ ©  ® © 0 0 © 0 0 0 0 0 0 0 0 0 ®  0 0 0 0 0 ©  © 0 © 0 ^ j

0
0
0
0
0
0©
0
0
0
0
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Drobne ogłoszenia
od wyrazu petitem 8 halerzy, tłustym 

petitem 4 halerzy.

Dla amatorów 2 Sfi ' " i"l,,uraukcyjna Pasaż Mikolaschs.

M ł o d a  w d o w a  przyjmie posadę jako za­
rządczym u wdowca lub jako panna służą-a. 

Poste restarne „Malwina 5“.

P i n a  X . i  P i o t r  I .  król Serbii w stalorycie 
in 4-to (W egera w Lipsku) po 1 kor 20 hai. 

Zamówienia tylko ro 10 sztuk razem. E Ohomieki 
Lwów, Czarneckiego 12.

P o ż y c z e k
na zastaw pensyi udziela S p ó l l t a  k r e d y ­

t o w a ,  K r a k ó w ,  B a s z t o w a  9 .

T ł u m a c z e n i a
z  p olsk iego  na nlem leoble i z n iem leokiego  
na polekle, w ykonuje zupełn ie dokładnie 
w iernie akadem ik Adrea w  biurze P lohna.

Cukiernia T ro czy ń sIL p , Lwów, ul. Fredry.
Funt pomadek 60 ct., cukrów 80 et., kar­
melków 40 ct., czekoladek 1 zł., owoców 

1'20 zł., ciastka, pączki po 3 ct.

]>o serc litościw ych
Polecamy sierotę uczennicę 5 klasy Zosię 
Różycką, 13 lat mającą, która po przebyciu 
ciężkiej słabości uległa skrzywieniu stosu 
pacierzowego i popadła w chorobę św. Wita. 
Matka jej utrzymująca się jedynie z posług, 
będąc przy tern chorowitą, nie posiada ża­
dnych środków na możliwe dalsze leczenie 
a zwłaszcza kupienie Zosi sznurówki gipso­
wej celem ratowania jej, prosi o datek choć 
skromny, by mogła choć w części pokryć 
wydatki leczenia. Wszelkie datki przyjmuje 

Administracyn

W yborny miód deserowy kuracyjny, 
własna pasieka 5 klgr. ty lko' 6 K. franco. 
Woda miodowa naturalny a najlepszy śr. dek 
na pLe. D irm o broszurki Dr. Ciesielskiego 
o miodzie, warto przeczytać, żądajcie! Ko- 
rzeniew icz om. naucz. Iw anozany.

Herbntę w yborną
ćwierć funta 50 e t ,  oraz świeżutkie biskwity i an- 

gie skie pieezrw ka pół kilo 90 et, poleca

parowa fab ryka  cukrów i czekolady

wf' ii 1. K ^per tika 1. 3.

O g  o o i n a  n ę d z a .

Sercom ofiarnej publiczności polecamy naj­
goręcej Józefę Sikosińską, dotkniętą nieule­
czalną wadą serca, sparaliżowaną, chorą na 
oczy, pozbawioną wszelkich środków do życia. 
Zwracamy się z prośbą o nadesłanie łaska­
wych datków do Administracyi naszego pisma.

ŚWIEŻE RYBY MORSKIE!
W bieżącą środę otrzymamy i polecamy:

Łupaeze drobne 4 do 6
sztuk na kilo . . . po —‘38 ct. za klgr. 

„ islandskie l/s do 1
k i l o ............................. „ — '50 „ „ »

Pstrągowce 4 do 8 sztuk
na k i lo .........................„ —'60 „ „ „

Flonderki jedno kilowe „ — -70 „ „ „
Ozorowce ■>, do 1 kil. . „ 1 '— „ „ »
Turbozy jedno kilowe . „ V — „ „ „
Szczupaki 2 do 6 kil: . „ — '80 „ „ „
Łososiebezgłowy 3 do 6 kl. „ - '6 0  „ „ „
Sandacze rzeczne 2 do 4 kg. „ 1'20 „ „ „

Niezwykle tanie są w tym tygodniu 
szlachetne Turbozy, natomiast kablionów 
i dużych łupaczy Die połowiono.

St. Markiewicz
L w ó w , R y n e k  41 i  425.

L. 19.659.
Ogłoszeni©.
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Taniej jak  40% niżej cen fabrycznych  
w iedeńskich.

Od cen dotychczasowych 15% tan iej opustu przy 
zakupnie za gotówkę.

Od 15. stycznia do 15. marca 15% tan iej ubrania go­
towe frakowe, surdutowe, marynarkowe, studenckie, palta 

i t. d. (ceny wypisane).

15% taniej ubrania na zamówienia
tylko we F i l i i

Z w ią zk u  k r a w c ó w
L w ó w

J S g Ł l i c s l M  r7 9
także w  K rakow ie , ul. F lo ry a a s k a  7,

tuż przy Rynku.

Dyrekcya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wypowiada niniej- 
szem na podstawie § 63. statutów p. Aronowi Satierowi kapitał 114.054 kor. 
69 hal listami zastawnymi, pochodzący z większej sumy 63.500 złr. w. a. na 
hipotece dóbr Zakrzów i Dębina whl. 328 i 329 urzędu hipot. c, k. Sądu 
krajowego w Krakowie objętych, w powiecie brzeskim położonych, intabulo­
wany, z tego Towarzystwa wypożyczony' ? dniem 31. grudnia 1903 jeszcze 
pozostały.

Dyrekcya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wzywa więc p, Arona 
Safiera jako właściciela dóbr, ażeby wypowiedziany kapitał w przeciągu sze­
ściu miesięcy do kasy galic. Towarzystwa kredytowego ziemskiego złożył pod 
rygorem egzekucyi, a mianowicie przymusowej sprzedaży rzeczonych dóbr.

Z Dy rek  ey i g a l. Towarzystwa kred. ziem,
We Lwowie, dnia 15, stycznia 1904.

L. 20.785/03.
Ogłoszenie,

Dyrekcya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wypowiada niniejszem 
na podstawie § 63. statutów p. drowi Janowi Deskurowi kapitały pożyczkowe 
w sumach 8641 kor. 28 h. i 3696 kor 01 hal. listami zastawnymi, pocho­
dzące z większych sum 7000 złr. z pierwotnej 16.000 złr. i 1900 złr. na hipo­
tece dóbr Bobrka blizińska wykazem fcip. 1. 123 urzędu hipot. c. k. Sądu 
obwodowego w Sanoku objętych w powiecie liskim położonych, intabulowane 
z tego Towarzystwa wypożyczone z  dniem 30. czerwca J 904 jeszcze pozostałe.

Dyrekcya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wzywa więc p. dra 
Jana Deskura jako właściciela tych dóbr, ażeby wypowiedziane kapitały w prze­
ciągu sześciu miesięcy do kasy galic Towarzystwa kredytowego ziemskiego 
złożył pod rygorem egzekucyi, a mianowicie przymusowej sprzedaży rzeczo­
nych dóbr. ^

Z D yrekcy i g a l .  T o w a rz y s tw a  k re d , Klein.
We Lwowie, dnia 8. stycznia 1904.

Nowość? Nowość?
K a w a  p a l o n a

z własnego parowego paleniahm daieim ie Świeżo p a lon a!
I K I a f W a ,  p a l o n a  ściśle podług zasad l i y s i e n y ,  zapomocą g»rąceg© p o w i e ­

t r z a  — znakomita w smaku i aromacie — codzień świeżo palona!
V* kilo kawy palonej Melange Nr. I. — zł. 70 ct.

„ ~ Nr. II. -  ,  90 . ,
„ Nr. III. 1 „ 1 0 ,
„ Nr. IV. 1 „ 20 „

Melange ces&rsk*. Nr. V. 1 „ 40 „
Kawa palona za pomocą gorącego powietrza posiada zalety i i : zanhowuje znako  

m itą  arom ę, czysty  d elikatny  smak, najw iększą w ydatność, z tej przyczyny zna 
cznie tańsza w uży<iu aniżeli kawy palone w inny sposób.

Kawa palona pakowana w woreczkach pergaminowych w wadze 1, %, : 4 i % kilo

P o l e c a  ł i a , z i t a . e l  ł i e r  © a / t y  i  4 r a ,-w 3 r

E D M U N D A  E I E D L A
we LWOWIE,

ul. Teatealn» 3 naprzeciw Katedry.

^ © © 0 ©  0 ® ® ® ® ®  ®  © ®  ©  © ©  © ®  ©  © 0 © © © ©  © 0 © ^  

j j l Tysiące wypadków słabości
O ®  są przyczyną złego, na przeciągi powietrza narażonych1 
IjjiJif? klozety.

Guttmanna patentowane
M w tm  kl o z e t y  uokojowe

są według orzeczenia pierwszorzędnych powag lekarskich niezbędne 
do utrzymania zdrowia, jako też w czasie opieki chorych.

Szczegółowo illustrowane cenniki bezpłatnie i franco w filii c. k.
uprzyw. fabryki klosetów

L  Gutfmann Lwów, ul. Jagiellońska I. 8.
Największy wybór wszystkich gatunków: klosetów domowych i poko­
jowych, Pots de chambre, Bidet.-: wanien kąpielowych, kompletnych 
urządzeń kąpielowych, pieców gazowych, Rechands, mebli mosiężnych 
i żelaznych, wózków dziecinnych, foteli do wożenia chorych, hygie- 

nicznych spluwaczek, papieru klozetowego etc.
Jeneralny skład dla Galicyi austro-węgierskiego

Thermophor - przedsiębiorstwa,
§ © 0 0 @  @ @ © 0 0 ©  © 0 0 © 0 © 0 0 ©  © 0 0 0 0 0 0 © i

%  NAJOBSZERNIEJSZE I NAJBARDZIEJ ROZPOW SZECHNIONE
PISMO POLSKIE DLA KOBIET:

©©
©
©
m
©©

"  Maryana Gawalewicza
Wydawca J P IO T lft  

Treść p ism a  s ta n o w ią :  Artykuły wychowaniu i życiu rodzinnem. Powieści, 
poezye i dramaty, przeglądy ze społecznego życia, korespondeneye, sprawozdania 
z dziedziny sztuki, życiorysy znakomitych ludzi, przeglądy teatralne, rozbiory 
muzyczne, wiadomości z medycyny popularnej. F e lje to n y  co tydzień na zmianę,

pisane przez:
Maryana Gawalew^*, Kazimierza Glińskiego 

i A rtura Liiszezyóssdego.
Kronika działalności kobiecej na polu macy społecznej, literatury sztuki i p r z e m y s ł u .

D O D A T K I  P O W I E Ś C I O W E
w formacie książkowym.

Przy każdym numerze ,,BLUSZOZU‘‘ w ychodzi:
D odatek  o b e jm u jący  b ogaty  d z ia ł u b io ró w  k o b iecy ch , d z iec ięcy ch  i  go­
sp o d arstw a dom ow ego. — W ielfci a rk u sz  ta b l ic  k ro ju  co drugi" numer. —• 
R y c in y  k o lo row e najśw ieższej m ody  według wzorów paryskich. — W do­
datku gospodarskim podawane s ą : St k re ty  i  p rz ep isy  g o sp o d arsk ie , prze® 

doświadczoną gospodynię podawane.
Wszystkie prenumerat, rki całoroczne otrzymają po z n a c z n  e  z n i ż o n e j  c e n i e ,  jako 

premium, niezm iernie zajmujące nowe oryginalnie opracowane wydawnictwo, p. t . :

„ K O B I E T A  W S P Ó & € Z E S N A “
Spory tom o 20—25 arkuszy druku, obejmie źródłowe studya i rozprawy najcelniejszych auto­
rów polskich o stanie i działalności kobiet na wszystkich polach pracy społecznej. — Powyż­
szego d /ie ła  eona ks ęgarska wynosić hędzje 9 ko ron , wszys kie całoroczne prenum eratorki 
„bLUsZCZU“ będą mogły nabywać za 3 k .  t. j za trzeć ą część ceny sprzedażnej w h ,n d lQ- 
Oprócz tego przysługuje im prawo nabywania za połow ę ceny," czyli z* rubli piąć, zbytko­

wnego wydawnictwa, p. t . :

„ALBOM SZTUKI POLSKIEJ' z tekstem H. PiątlcowsŁiep art. mai.
za c e n ą  zniżoną 20  kor.

■ ;■: — =  Prenum eratę przyjm uje.   —
Biuro (Izietmików Sokołowskiego, Lwów, Pasaż Hausmana*

We Lwowie: 
Kwartalnie 5 koron 50 halerzy. 
Półrocznie 11 koron 20 halerzy. 
Eocznie 22 koron 40 halerzy.

z przesyłką pocztową: 
K wartalnie 6 koron 80 halerzy. 
Półrocznie 13 koron 60 halerzy. 
Rocznie 27 koron 20 halerzy.

Z drukami Wł. Łozińskiego, (pod zarządem J. Niedopada), ul. Czarnieckiego 1. 12. — Telefon Nr. 527. Papier z fabryki papieru Braei Fiałkowskich.


